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WOJSKO. POD '(HRONA POLI(JI 
KObiety zagradzają drogę defiladzie 
Manifestacja pokoi owa w Anglii sanymi na nich hułami pokoj<)wy­

mi. Dopiero od&iały policji umożli. 
wiły dalszy ma1'SZ defilująeynl od­
działom. LONDYN. 7.5. (PAP). W LondYnie urządzono defiladę wojskow .. 

" celu upamiętnienia przypadającej na dzień,' 9 p1aja rOC24'licy zwycię. 
.twa nad Niemcami. Istotnym pow odero tej imprezy było przeprowa­
dzenie militarnej propagandy za wsŁępow,miem do tzw. brytyj«ldej 
armil terytorialnej. 

Londymkie dzienniki popołudniO­
we, które zamie~y mjęcia z tej 
d~tracji kobiet brytyjskich, o­
trzymały o!'lcjalne ostrzeżenie, Żt 
utrudni.a to propagandll na rzecz re­
krutacji do armii terytorialnej i po­
lecenie, by więcej :zxljęć takich nie 
zamie.'!zcza!y. 

Oddziały wojskowe i jednostki Zwraca uwag~ duża il.QŚć poo-lkji, 
b\:oni pancernej przeciągnęły uUca- która w zamknięL)"Ch autobWlach to­
mi miasta, nie wywołując jednal~ warzyszyła oddziałom wojskowym. 
nigdzie specjalnego entuzja-amu. Ta uemonslJracja militaryzmu wywo­
_--------------~I łała odruch oburzenia ze strony ko-

biet brytyjskich. 

Foto . ,DziełUllik ł..ódzkt .. 
Wiejski ~6I planOWego czytania wspólnie omawia 

referat. 

"Le Monde" . 
przepowiada 

9 maja I945 toJ..:u Nierl1cy 
podpisały bezwarunkową ka,­
pitulację· 

Hi ' to-ria ludzkości zna lUZ 

8.000 traktatów pokojowyclI 
- a zatem co najmni'f:j 8.000 
wojen. Z cyfry tej mOżna by 
wysnuć szereg powodów do 
pesymizmu 

Ale S'zereg faktów, 1)wlasz­
era ostatnie wypadki wskazu­
ił! jednak) że -ltistoria się nie 
powtarza. 

Widzimy przede wszystkim 
że Związek Radziecki, dzięki 
swej konsekwentnej polityce 
pokoju osiąga sukces za sukce 
Mm, a wartość ich jest tym 
większa i istotniejsza, że są to 
wlaśnie zwycięstwa pokojowe. 
Tę politykę popierają nie tyl_ 
ko demokracje ludowe} lecz ci. 
wszyscy, którzy poznali gro. 
zę faszyzmu j wojny. Konare­
.!y pokojowe we Wrocławiu, 
New Yorku, Paryzu i Pradze 
by/y wymownym dowodem, iż 
przeszło 600 milionów ludzi 
zdaje sobie sprawę} że o pokój 
możr.-a nie tylko walczyć, ale 
można gO narzucić. Nastała 110 

wa eta, W której o losach 
świata decydować będzie me 
garstka posiadaczy fabryl< 
śmiercionośnych narzędzi} lecz 
same narody, świadome wła­
snych interesów ; interesów ca 
lej ludzkości. ' 
\ Tak si~ .!k1ada, że w sytua_ 
cji międzynarodowej, silnie za 
ostrzonej od szeregu miesięcy, 
niemal w przeddzień rocznicy 
zaKończenia drugiej wojny 
następuje (lagle odprężenie. 
Prawicowy francuski dziennik 
"Le Mon de" przepowiada, że 
powodzenie rOzmów czterec11 
mocarstw doprowadzić musi 
do zawieszenia konstytucji se­
paratystycznej) do modyfika. 
cji statutu okupacyjnego dla 
Niemiec i do zastąpienia kont 
roli trzech - kontrolą czte­
rech mocarstw nad NiMIlcami. 

Okazuje si~ więc, że wbrew 
temu} 00 twierdzili siewoy hL 
~tMii} wzajemne porozumieni'e 
było i jest możliwe. Okazuje 
.!ię więc, ŻI!' wbrew pe,ymL 
stycznym przekona-niem nie. 
których zaczadzonych propa -

Si.;~~ ~~~~ ś:~~;~:, u;ż~~ l-rWW12 " l uUOIDI-ni 
blet zagl'odził drogę ldącym żołaue- .., ..... ., .. 
nlOrn. Kobiety - przeważn ie maiki - _ 
i żony byłych wojskowych. \otstrl,y- UJf.lcolac !!i.ę Z Chin., •• 
mały cał/l maszerujqcą kolumnę. , • ~ . . .. ., . 
Wznosiły one okrzyki przeciwko . PEKIN, 7.0> (PAP). - AgenCJa Wolnych Chin podaJe oswla.dczerue, 
podżegaczom wojennym. De-mou- złc-.l-oue przez przedst.'1.\viciela naczel nego ,16wództwa chińskiej armii lu' 
strantki rozp.ięly płaszcze, pod któ- ~owej - gen. Li-Ta o, w ZWiązku oz zajściem z brytyjskim okrętem wo­
rymi miały białe fartuchy z wypi- Jennym "Amethyst" - na rzeee Yaog-'l'se. 

,,26 kwietnia - powiedział Li-Ta ol Li-TaQ - Anglicy domagają się ta-John Mac Cloy - Churchill zażądał w Izbie Gmin kich uprawnień? 
wysłania na Da-leki Wschód 2 ]otni-l Dowództwo wojsk ludowych do-

nie chce skowców celem "pomszczenia" zato- maga się, ażeby Wielka Brytenia, 
BERLIN, 7. 5. (PAP). _ W kolach pionego okr~tu .. Amethyst". Nie wia USA i Francja wycofały w jak naj­

amęrykal1skich w Berlinie krążą po d()mo jednak za co Churchill chce się szybszym czasie swoje okręty , wo­
głoski, że wysuwany ostatnio jako .,mocić"_ "Amethyst" dostał się w jenne, lotnictwo, oddziały desantowe 
kandydat na stanowisko wysokiego rejon działania wojsk ludm,vych i o- i jnne sjły 2lbrojne z chińskich wód 
komisarza strefy amerykańskiej tworzył' ogień na pozycje ludowe, w terytori8!ln!<:h,. . lądu i powietrza. 
,Tohn Mac Cloy, dyrektor banku wyniku czego zginęło 252 żołnierzy Ządamy rowruez, aby mocarstwa te 
ś.v:iatowego, n.ie godzi się na obję- chińskich. DowódZ'iwo Annii Ludo- nie pomagały wrogowJ. narodu chiń­
oie spadku po gel1cl:ale Clay'u. Od- wej jest w pełni upoważni one do za- skiego i nie brały u<lziałtt w wojnie 
mowa ta, jak tWierdzą Amerykanie, dania od władz bry tyj 'kicn złoi'enia d<m'?wej. 
ma jedl'tak podkład finansowy, przepros:Menia za zajście i wypłaty Jeśli obee r.ządy życzą sobie omó­
gdyŻ Mac Cloy na obecnej swej po- odszkodowaÓ. Oświadc:Z1m1e premie- wienia zagadnienia nawiązania z na­
sadz.i.e zarabia 30 tysięcy dolaxów ra Attlee jest niewłaściwe. Mówi on, mi stosunków dyplomatycznych, to 
rocznie, a zatym o wiele więcej, niż że Anglia ma prawo kierować okrę- winny one zerwać stosunJki z resztka 
Wyn.OdZą pobory gubernatora strefy ty wojenne na chhls1~ą rzekę Yang- mi sil kuomintangowskich i wyco-
amerykańskiej w Niemczech. Tse. Z jakiego tytułu - zapy.tał gen. fać swoje siły zbrojne z Chin. 

Zqon 
prof. Stanisławo Grabskiego 

WARSZAWA, 't 5. W dniu 6 ma­
ja rb. zmarł w Sulejówkn klWar­
szawy wybibly ekonomista i socjo­
log, były członek prezydium KRN 
prof. Uniwersytetu Warsu.wski~o 
Stanisław Grabski. 

Poglozeb odbędzie się na koszt pań­
stwa. 

DEPESZA PREZYDENTA &.P. DO 
WDOWY PO PROF. STANISŁAWIE 

GRABSKIM 
WARSZAWA, 7. 5. (PAP). - Pre­

zydent R. P. przesłał następującą de 
p.eszę do wdowy po prof. Stanisła­
wie Grabskim. 
"Proszę przyjąć wyrazy głębokie­

go współczucia i żalu z powodu zgo 
nu wielkiego patrioty i działacza 
społecznego, wiceprzewOdnic:r.ące,o 
b. Pr('zydium Krajowej Rady Naro­
dowej, prof. Stanisława Gra.bskie-

• 
I Nowym Jorku 

go" 

Londyn ie BeVi~-~O;;;~:;;RVT . 
o komunikacie Wielkiej Czwórki 

NOWY JORK. '7.5 (PAP). ,.WieI­
ka" prasa amerykańska w dalszym 
I ciągu snuje przypu::lzczerria na temat 
porządku dziennego i przebiegu kon­
ferencji ministrów spraw zagranicz­
nych czterech mocarstw w sprawie 
N:emiec. 

Spekulacje komentatorów obraca-

ją się nadal wokół ewentualnych 
propozycji, jatlde Związek Radziecki 
poczyni na konferencji , przy czym 
wielu z nich. nawiązując do znanej 
dek1llracji narady warszawskiej, nie 
ukrywa zaniepokojenia, że propozy­
cje zawarte w tej de;daracji. gdyby 
zostały przez Związek Radziecki wy 

7.V.1895 A. Popow zademonstrował 
pierwszy odbiornik radiowy 
. MOSKWA, 7. 5. (PAP). - DZiień większy niż Pl'zed wojną. Oiągły 
7 maja w Związku Radzieckim ob- wwost ilości pun1.dów odbiorczych 
chodzony jest jako dzień radia_ umożliwi przed ltońcem roku 1950 

7 maja 1895 r. wybitny fizyk 1"0- zwiększertJie liczby abonentów radio 
syjski A. Popow zademonsm:-ował wych o dalsze dwa mil iony. Poz.a 
wobec grona uczonych rosyjskich czynną w Moskwie potęiną stacją 
pierwszy na świecie skonstruowany telewizyjną uruchomiona zostaje 
przez siebie odbiornik radiowy. w ielka stacja telewizyjna w Lerun_ 

Sieć radiowa w Z'wiązku Radzjec gradZJi.e. 
kim należy obecnie do najpotężniej_I:---------------.l 
szych na świecie. Już w roku ubie­
głym sieć radiosta-cji nadawczych, 
węzłów radiowych i punktów odbior 
czych w ZSRR, poJ11limo ogrom­
nrch zruszczeń wojennych, znacznie 
przekrocz.yła poziom przedWOjenny. 
Zasnęg prac radzieckich stacji radio 
wych już w 1948 roku był dwa razy 

Plamy na słoticu 
nie lubiQ r(Jdia 

Dziś kolarze 
przyjadą do ŁOdzi 

Dłliś 8PIlrtow.t Łódź wi·ta za­
wodników startującYCh w wY­
śoigu ko.larsldm Praga - War 
S'Zawa. 

sunięte, spotkałyby si ę z głębokim 
oddźwiękiem w narodzie niemie­
C'k im. Idea zjednoczenia Niemiec -
stwierdza "New York Times" - jest 
zbyt popularna w całym krajou, aby 
nawet proamerY'kańscy poHtycy n ie­
mieccy w strefach zachodnich od­
ważyli się wziąć n-a iebie odpowie­
dz:alność za rozbicie Niemiec. 

LONDYN, 7.5 (pAP). "Manchester 
Guardian", w artykule wstępnym 

I zastanawia się nad całokształtem po­
rozumienia ze Związkiem Radzie­
ckim w spra.wie Niemiec. Dziennik 
zmuszony jest przyznać, że osiągnię-
cie porozumienia byłoby ułatwione, 
gdyby mocarstwa zachodnie zrezyg­
nowały z planu objęcia Njemiec pak­
tem atlantyckim. 

LONDYN, 7. 5. (PAP). - Agen_ 
cja Reutera donesi, że minister 
spraw zagranicznych Bevln przybył 
w sobotę do Berlina. Min. Bevin 
pozostanie w Niem~zech do ponie­
działku. 

Kanadyjski sposób 
na $trajhi 

NOWY JORK, 7.5. (PAP). - Jak 
podają z miasta górniczego Mbe­
tos w prowincji Quebec (Kanada), 
władze miejscowe zagrQZiły uczest­
nikom strajku w fabryce azbesi.tl 
karami dożywotniego więZli.t'.nJa w 
rn4ie IlIie powrócenia do pracy. 

Strajk w tej fabryce z udziałem 5 
tysięcy robotrrików trwa od 3 mie_ 
sięCY. 

Depesze z ostatniej chwili: 
CENNE ZDROWIE 

VON RUNDSTAED1.' 
FELDMARSZAŁKA 

Londyn, 7.9. Podsekre_ 
'.arz st.anu w mlnister­
-twie spraw zagranic:6-
nych V. Bryta.n.ll, lord 
IIcnderson oznaJmił Iz· 

le Lordów, ze rząd bry 
tyjski zwolnił Interno· 
wanych nazistów: feld­
mar!'.zalka von Rund­
staedta j gen. straussa 
z powodów zl1rowot­
nych. Lord Henderson 
wyrazll Się, że "rzą<l 
brytyjski nie nalega, by 
odbywała slQ rozprawa 
przeciwko nim". 

WIF.I.KIE "ZWYCIĘ­
STWO" AR."III 

ANGIELSKIEJ! 
!..ondyn, 7.5. KObie-

skandalu walutowego, 
opublikował teksty li­
stów, skierowanych do 
premiera Sofulisa i prze 
wodniczącego parlamen­
tu - Theotokisa. Mar­
ke7Jnis grO'l.! ogłosze­
niem l'ewelacy jnycll 
wiadomości, które skom 
promitują całkowicie 
członków rządu, jetell 
nie zaniecha się pr owa­
dzonej przeciwko niemu 
kampanii. 

• WIADOMOSC 
ATOMOWA 

DEMOKRACJA - OW­
SZEM, ALE .NIE OLA 

WSZYSTKICH 

Waszyngton, 7.5. 
Przedstawiciel zwlą7.ku. 
którego zada.niem jest 
walka ., postęp ludno­
Sci murzyńSkieJ w USA, 
oświadCZYł w jedneJ z 
komisji Izby Reprezen­
tantów Kongresu, te na 
skutek ograniczeń wy­
borczych W POłudnłoweJ 
:zęścl kraju, ponad 10 

milionów obywateli nie 
posiada prawa głosu w 
wyborach federalnych 
i stanowych. lak ~i~ o­
kaZUje, na połUdniu 
USA, zaledwie 10--30 
proc. mieszkańców bie­
rze udział W wyborach. 

I gandą wOJ'enn" ludzi} 'pokó}' LONDYN 7 5 (PAP) . "1: • •• • - AgenCJa 

KGlarze będą mieli wyjątko. 
wo trudny etap Uczący 2r~ km 
Wystartowa.1i oni dziś rano 'l 

Wrocławia i ckolo ,:odz. J~ 
przybędą do Lodzi; p.rzejadr 
ut. Piotrkowską 11'l H~letlo" 
gdzie mie.~ci ~ię meta. dzisic.i 
szego etapu. 

Liczymy. że sbrtujący \, 
tym ~'śeigu Io-dzianie: Czyż 
Sałyga, Pietraszkie,,,icz i Le· 
Śkiew1C'l potra.fią uplasowai 
się na QZOłowych miejscaell 
znając doskona.le calą trasę. 

I 
ty londyńskie zatrzyma 
ły na jednej z ulic od­
dział wojskowy, WZIIlO­
sząc okrzyki antywo.len 
Ot'. Na rozkaz dOWódcy 
oddzialu policja konna 
zepchnęla demonstrują­
ce I_obiety na chodnik, 
umożliwiając po dluż­
szym czasie kontynuo­
wanie przemarszu woJ­
skowego. 

Londyn, 7.5. - Pismo 
Atomie Scientists News 
zamieszcza ostry pro­
test przeciWko stosowa­
niu przez brytyjski rząd 
sldch metod czystki 
w~ród uczonych, 7-ajmu­
jących się badaniem 
energii atomowej. 17 
uczonych bryty,1skich pa 
dlo Ju:i> ofiarą o.karżeń 
o "dzialalność komunł­
st3-'czną"· 

PRZYJĘCIE IZRAELA 
DO ONZ 

Lake Sucees, 1.5. _ 
Przedstawiciel Izraela 
Eban odpowiadał w ko­
mitecie specjalnym O.l\Z 
na liczne pytanie po­
szczegÓlnych delepcJI. 
PrzedstaWiciele Austra­
lii, Kanady, USA Gwa­
~ema~i, Haiti, Panamy 
l urugwaju zglosily 
wSl!ó1ny projekt TeZO­
uCJi, za.Iecający przyję­

cie Izraela dO ON7~ 

jest moźliwy. Dzięki spokojnej Reutera donosi, że eksperci radiowi 
i mądrej postawioe Zw. Ra_ stwierdzili, iż w ciągu kilku na.jbUź 
dzieckiego, dzięki wytrwalej szych dni znaczne plamy na słońcu 
walce całego światowego oba- blldą utrudnia.ły odbiór radiowy. 
zu demOkracji - haslo "ni Szczególnie 
gdy więcej wojny" przes~aje biorze mogą 

__ b.;.y_ć_u_t_o_P_~~· _______ ..:.llS i 14 maja.. 

silne zakłócenia VI' od 
nastąpić w dniacb 8. 

Jutro zaWodniCY wYsłartuja 
z Łodzi do Warszawy. 

4 

I MSTY MIŁOSNE ... 
paryż, 1.5. Były mini­

ster Markez!.nis, bohater 
niedawno wykryte,o 

W HISZPANII 
BEZ ZMIAN ... 

Paryż, 7.5. DziennikI 
dOnoszą o dalszej akcji 
partyzantów w Hisz­
panii. Gwaltowne wal­
ki miały miejsce w 
prowincji Lewantu, An­
daluzji I na północy 
HiszDan1L 



GENEWA, 7. 5. (PAP). Europejska komisja gospodarcza ONZ 
ogłasiła sprawozdanie o sytuacji gospodarczej w Europie w roku 
1948. Sprawozdanie to stwierdza wzrost produkcji przemysłowej 
w Europie. Ogólna produkcja Eu ropy podniosła się przede wszyst· 
k hn dzięki rozwojowi g05podarcz emu Związku Radzieckiegó i kra­
jów dt"ffiokracji ludowej, których dynamiczny impet rozwoju 
wzmógł się jeszcze bardziej w roku 1948. 

Dla svortowców: 

D~~ś W BU' .. :areszlie IBIZ Polska-Rumunia 
RehordoUJe zainteresowanie 
(Od specjalnego wysłanmka o,AP]") 

Reprezerutacja polska przY'ledała 
w piątek do Bukaresztu i została u­
mieszczona w najwytworniejszym 
hotelu. bukaresz.teńskim "Ambasa­
dor". 

Zainteresowanie meczem Polska 
- Rumunia jestt olbrzymie. Bilety 
'Ił wyprzedane. Zapotrzelbowan1e 
wdąż jest bardzo wielkie, tak że ~ 
c:zarnym rynku cena biłetów docho­
dzi do 800 lei. 

Reprezentacja naaza czuje Iię Da 
ogól dobrze, z wyją"bkiem Mamonia, 
który jem si:lnie mklatarzony ± maj­
duje się pod ~ecj6Jn1l opicla\ tre­
nerów. 

J esli chodzi o skład naszej repre­
rentacj:i., to będzie on najlPrawd~­
dolbn:ilej naS'tępujący: 

Jurowicz, w obronie Gędłek, Jan­
duda, na środku może będzie grać 
Tarka, natomiast na prawej pomocy 
wystąpi prze7J pół meczu Brzozow­
ski, a drugą połowę zagra Słoma. 
Poza tym ni(. są przewidziane żad­
ne zmiany. 

Omówiono 21 Rumunami możność 
zmiany druP.;iego gracza do 411 mi­
nuIt. 

Wczoraj reprezentacja nasza była 
w amlba&d:zll.e RP na lampce wina. 
Poczucie naszych graczy jest dolbre. 

Je szeze mogą być szanse 
Wczorajszy etap II K.atboIwie do 

Wroclaw1:a w wyśdgu kolarsld.m 
Praga - Warszawa wygrała druty­
Da Polski l w czasie 16.42,42. 

W p'\lllikltacji ogólnej po VI eta­
~ch prowaJdlzi. Francja II, ma1ąc 
ogólny cza'S 77.33.45 i Fł'ancja I -
77.51.41. Na trzecim miejscu znaj­
duje się clrużyna Polski l, która wy­
pnedziła zespól CzechOSłowacji. ~a 
tym etapie Polska I zyskała 13.27 
lek. 
Są jeszcze azanse odrobienia da1 .. 

azych minut i wywindowania się 

na czołowe md.ejsce. WszySJtko zale­
ży od d2jsiejsz~o etapu z Wrocła­
wia do Łodzi. 

Charakterystyeznym jest, że Rze­
mieki, który prowadził wyścig od 
40 do 110 km ~ różnicą 3 km, zajął 
dopiero 55 miejsce. 

Istnieją wdęc je~e m&liwości 
zdobycia lepszego niż trzecie miejsce 
w klasyfikacji ogólnej. Jeżeli pech 
nie będzie prześladował naszych ko­
l.aTzy, to etap z Wroclaw:la do Łodzi 
może być decydującym w wyścigu 
Praga - Warszawa. 

Kto zostonie mistrzem Polski w boksiet 
N iespodzianki ringu wrocławs kiego 

W dalszym ciągu mistrzostw boik-\ )~ 
lerskich Polski uzyskano następują- Po pierwszyeh niepowodzeniach w 
~ wynlld.: mistrzostwach pięściarskioh Pol$ki 

w. średnia - Grzelak (Pomail) łocl.zianie -odnieśli w p6l1flnałowych 
pokonał na punkty Pal'ińskiego (Po- sp<Xt;kaniach SUJkcesy klaSyfikując &ię 
morze), Kwiatkorwski (Gdańsk) wy- do $ópoilJkań finalowych. i tek: 
grał na pun.lkty 2l Cebulakiem (po- Czarneoki po 11WYcięstwie nad 
ITIOt'2Ie), Nowara (Sląsk) wypun1cto- Kaflowskim walczyć będzie cWiś w 
wal Wilczka {Warszawa) i Zagórski finale ~ Grzywoczem. 
(Warszawa) pokonał prrez t.k.o. w W wad2e półśredniej Olcinik po 
III rundzie Domań:skiego (Wrocław). wyeliminowaniu Sznajdra spotka s'1ę 

W. półciężka - Ddbija (Sląsk) mo z Cbychłą, mając w najgorszym wy 
!taU'tował Wier7Jbowicza (&czecln) , padku z~wniony tytuł w:!cemistrza 
Szymura (Warsmwa) znokaUJtowal Polski. 
Szymurę (Kirak.), Kołeczko (Poznań) W wadZIe ciężkiej N!i.ewadził poko­
pokonał na pull!kty Rudzkiego (Gd.), nał Białkowsk'ie.go i dziś spotka się 
KrUJpiński (Wr.ocliaw) wygrał na pun 1) KlimeClkim. 
My z Woźniakiem (Warszawa). Chychla wczoraj nie walczył, wcho 

W. ciężka - Niewadził (Łódź) wy dząc do finału walkOiwe:rem. Nato­
grał z Rysiem (Kraków), Białkowski miast Nowara wyelimino'wał po cie­
(Gdańsk) pokonal SzczypmSlkiego kawej walce zeszłorocznego mi~!j;rza 
(Sląsk) na punkty, Ka:imeclki (Wrro- Polski w wadze średniej Zagórskiego 
cław) znokautował Jędrzyka (po- Nowara spotka się dziś z Kwiatkow­
znań), Stec (Warszawa) wygrał nie- skim. 

NZ jących ze sprzeczności między 
krajami marshallowskimi a Sta< 
nami Zjednoczonymi. W interesie 

I tak produkcja przemysłowa Europy zachodniej leży zmniej­
Związku Radzieckiego wzrosła w szenie importu z Ameryki do mi­
ciągu roku o 27 proc., a produk- nimum, aby obniżyć deficyt dola' 
cja Polski o 28 proc. w porówna' rowy. Równocześnie kraje Europy 
niu z rołdem 1947. Cyfry doty- zachodniej dążą do zwiększenia 
czące rozwoju produkcji krajów swego eksportu do Ameryki. Cele 
marshallowskich są znacznie niż- te były niejednokrotnie ogłaszane 
sze. w oficjalnych enuncjacjach na 

Sprawozdanie stwierdza, że w temat planu Marshalla po obu 
krajach marshallowskich. fundu- stronach Atlantyku. Sprawozdanie 
sze przeznaczone na inwestycje stwierdza, że taka polityka jest 
przemysłowe są minimalne. sprzeczna z żywotny i interesami 

Mimo, że dokument ogłoszony Stanów Zjednoczonych, które ma­
w Genewie unika w sposób wy- ją własne rynki wewnętrzne już 
raźny ujemnych wniosków, nasu- nasycone i szukają rynków zbytu 
wających się przy analizie sytua- w Europie. Autorzy sprawózdania 
cji gospodarczej krajów marshal- zaznaczają, że nie należy się łu­
lowskich - fakty podane w tym dzić, by Stany Zjednoczone finan· 
dokumencie są bardzo wymowne. sowały w Europie politykę gospo' 
Sprawozdanie stwierdza, że po za- darczą, podważającą ich własne 
kończeniu okresu tzw. "pomocy interesy. 
marshallowskiej" sytuacja gospo- Dylemat ten, wobec którego 
darcza Europy zachodniej będzie znajdują się kraje kapitalistyczne, 
nadal krytyczna. Sytuację pogar- pozostawiony jest w sprawozda­
sza fakt, te Słany Zjednoezone a niu bez rozwiązania. 
w ślad za nimi ich podopieczni Na marginesie reform waluto­
stosują ograniczenia w handlu z wych, przeprowadzonych w osta­
Europą wschodniII. Jeteli polityka tnich latach, sprawozdanie stwier­
ta nie ulegnie zmianie kraje t~ dza, że reforma walutowa w 
nie zdołają "opanować swych tru- w strefie radzieckiej pociągnęła 
dności i swej nienormalnej zależ- za sobą pozytywne skutki, pod' 
ności od pomQcy zzewnątrz". czas gdy reforma walutowa w 

Autorzy sprawozdania nie mo-\ Niemczech zachodnich okazała się 
gIi pominąć problemów, wynika- wadliwa. 

Z konferencjii slkoleniowei OKZZ 
UJ Lodzi w różnych zakładach pracy przesz_ 

kolono około 1.000 radców zakłado_ 
Poważny dorobek łódzkiej OKZZ wych, mężów zaufania l' wielu iu_ 

na odcinku kulturalno - oświato_ nych działaczy. 
"vym wykazała wczorajsza konfe_ Powstała w Łodzi w lutym 47 r. 
rencja oświatowa Zw. Zawodo_ Wojewódzka Szkoła Zw. Zawodo_ 
wych. h 

Jak wynika ze sprawozdania referen wyc . . rozszerza swą pracę co~az 
ta szkole" g OKZZ S bie ,bardzIeJ. W roku 1947 przeszkoliła 

. molWe o . o .szczan ona 860, a w roku 1948 - 1545 ak_ 
ski~go masowe ~le~e d7liałaczy tywistów związkowych. Pierwsze 
z":1~zkowych rozWIJa Slę ~o;a~ bar_ rn.'iejsce pod względem ilości absoL 
dzieJ. Wys~~CZy. wspommec\ .ze na wentów zajmują włókniarze, dru_ 
początku h,ez. roku do c~Wlli obec gie _ metalowcy. 
nej na 25 kursach zorgamzowanych Zarówno dyr. szkoły Halicz jak i 

specjalnie przybyła do Łodzi na 
konferencję delegatka KCZZ stwier 
dzili, że poszczególne Zw. Zawodo_ 
we powinny staranniej typować 
kandydatów do Szkoły. 

- Od przyszłego aktY\visty zw:ąz 
kowego - mówił dyr. Hal1cz 
trzeba wymagać, nie tylko chęci do 
pracy społecznej, lecz również u­
zdolnień w tym kierunku, oraz co 
najważniejsze odpowiednich kwalL 
flkacji moralnych. 

W obszernej dyskusji która wy_ 
wiązała się po referatach sprawo_ 
zdawczo _ programowych zabierali 
głos liczni przedstawiciele z Łodzi 
i województwa. stwierdzając ko_ 
nieczność dalszej rozbudowy akcji 

n' rzucU ołówek no stół, 
opUŚCił dumnie solęobrcd, 
o teraz pokuje swe bog aże ... 

Sprawa generała Claya 
jest tematem długiej, bo zawie 
rającej aż 2000 słów wiadomo 
ści, przesłanej przez berliń .. 
skiego korespor:denia "Daily 
Expressu" (reakcyjny dzien­
nik, lI7laueżący do lorda Beaver­
brook'a) do Londynu. 

"Generał Clay - zwolennik 
poli1tyki "silnej rękl( przeciw­
ko Związkowi Radzieckiemu, 
pakuje swe bagaże, ponieważ 
cztery mocarstwa postanowiły 
znieść blokadę Berlina" - pi 
sze wspomniany korespon­
dent". "Amerykański guber­
nator wojskowy posiadal w 

Niemczech większą władzę, a-
niżeli jakikolwiek człowiek od 
czasów Hitle'ra«. 

Z wiadomości, przesłanej 
przez berlińskiego korespon­
denta "Daily Expressu" wy­
Czuwa się wielką ulgę i zado­
wolenie z faktu, iż dyktator 
amerykański opuszcza już "na 
dobre" Nremcy 
"Generał Clay jest nerwo­

wy, dynamiczny i gwaltowny. 
Nie posiada przy tym ani odro 
biny spokoju i cierpliwości. 
Clay był tak potężny, że wy­
dawał własne dyrektywy i jest 
w dużym stopniu odpowie_ 
dzialny za decyzję mocarstw 
zachodnich, odnośnie pozosta 
nia w Berli'nie, bez względu na 
to co zrobią Rosjanie". 

"Niecierpliwość i upór ame 
rykańskiego gubernatora woj 
skowego staly się głównym 
powodem niepowodzeń rOz­
mów przedsta'wicieli czterech 
mocarstw, prowadzonych w 
Berlfnie we wrześniu ub. roku. 
Clay odmówił brania udziału 
w rokowaniach, rzucił ołówek 
na stół i opuścił dumnie salę 
obrad". 
Przyznając, że amerykański 

gubernator wojskowy w Niem 
czech był głównym powodem 
zwloki w osiągnięciu cztero­
mocarstwowego porozumienia, 
przynajmniej w sprawie Ber_ 
lina, korespondent ,Daily Ex 
press'( pisze: ,.Clay ni-; le~:;t 

bynajmniej szczljś/iwy, opusz 
cza on Berlm w yraźr;ie zmarł 
wrony osiągniętym porozu­
mieniem" ~~_~~, ________ ~ ________ ~a-

szkoleniowej Zw. Zawodowych. (jb) ~--------------, 

Prognoza pogody 
W całym kraju chmurno z więk­

'szvmi rOZlpog,odzeniami. W ciągu 
dnia wzrost zachmurzenia z przelot-

.:';;;;;:===;;;';' nymi opadami, począwszy od zacho-

Chrońmy przyrodt: 
"Przyroda jest dzieckiem Boga 

a sztuka jest Jego wn!lkiem". 
(Dante) 

zbyt zasłużenie na punkty z Rut- W wadze lekkiej w finale walczyć 
kowskim (Szczectn). będzie C7lOrtek z Piotrowskim, któ- Plakat 

ry pokonał Kudłacika. I du kraju. Nocą temperatura kilka 
Foto AR stopni p<lWyźej O. Dniem maksymal­

.,Tyg·oollaa Oświaty. KsiJą,żki na od 12 do 18 st. Słalbe wiatry z I 
ł Prasy" kierunków 7Al.chodnich. • _______________ " 

W Polsce Ludowej duży jes~e 
procent ludności nie umie czytać i 
pisać. Jest to S1padek po czasach nie­
woli, czasach ustroju sprzed 1939 ro­
ku i okupacji. Analfabetyzm jest 
zjawiskiem spotykanym tylko wśród 
robotników i chłopów małorolnych i 
bezrolnych. 

W państwie o ustroju demokracji 
ludowej zmieniła się funkcja oby­
watela: z biernego konsumenta stał 
Się on czynnym współuczestnikiem 
budowy nowego życia. Ale tylko 
światły obywatel może wziąć u&i:ał 
w realizacji przemian i przeobrażeń. 
Analfabetyzm zaś jest przeszkodą na 
drodze upowszechnienia kultury, na 
drodze marszu do socjalizmu. 

Upowszechnienie kultury - to za­
miana karczmy na świetlicę i teatr, 
to wy~olenie się ezłowieka sp,od 
wpływów wstecznych i wejście na 
drogę postępu; to stałe zwiększanie 
się zapotrzebowania człowieka pra­
cy na dobra kulturalne, a przede 
wSllystkim na ksiąiikę i czasopisma 
Upowszechnienie kultury - to rów­
nież oodniesienie produkcji w za­
kresie dóbr materialnych i ducho­
wych, to podnieSienie stopy życia, 
to ra,cjonaJna organizacja pracy i 
wypoczyruku człowieka, to włączenie 
się klasy robotniczej i jej sojuszni­
ka, klasy chłQpskiej. do produkcji i 
współuczestnictwa we wszystkieJ-, 
wpr-h;nach życia iako odoowiedziAl 
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Walka 
nego, uspołecznionego i uświado­
mionego współgospodarza OjCZyZiTIY 
socjalistycznej, 

ILU MAMY ANALFABETÓW? 
Analfabetyzm występuje w róż­

nY'ch postaciach; odróżniamy analfa­
betyzm literowy, społec:t'JIlo-politycz­
ny, gospodarczo - zawodowy i kul­
turalny, a ze stanowiska oświatowe­
go - analfabetyzm pierwotny i 
wtórny. 

Ilu mamy analfabetów? 
W roh.-u 1921 mieliśmy 33 proc. 

(27,400,000 ludn.) 
W roku 1931 mieliśmy 23,1 proc. 

(33,100,00Ó ludn.) 
W roiku 1949 mieliśmy 16-17 proc. 

(23,500,000 luan.). 
Na ogół przyjmuje się liczbę 

4.000.000 analfabetów, w tym w wie­
ku ZJdolnOOci dO' produkcji (a więc 
18-50 lat) - 2,000,000; z tego na 
wsi jest - 1.500.000 anaJfabetów, a 
w mieście - 500.000. 

PLAN AKCJI 
Zeszłoroczny plan przewidywał 7Al.­

kończenie walki z analfabetyzmem 
na ostatni rok planu szeŚCioletniego. 
ti. na 1955 r. Na skutek d"~yzji Rzą- I 
'iu M:inistet'stwo OświaJty Slkróciło 

z analfabetyzmem 
relnej, politycznej i spolecznej, za­
wodowej i gospodarczej : to zwiększe 
nie popytu na książki i wzmożenie 
możliWOŚCi współuczestniczenia mas 
w tworzeniu dóbr kulturalnych. 

czas w'ykO'nania 
1951 r. 

p1· ... ac·. Trzeba Zniknięcie analfabetyzmu - to peł-zadania do końca nalfabetę czytać i ., 
stworzyć taikie warunki i zastoso- ne otwarcie wrót do kultury i 0-

Przyśpies@nie tej akcji stało się 
możliwe dzięki uchwaleniu ustawY 
o likwidaCji analfabetyzmu, która 
przewiduje obowiązek uczenia si~ 
dorosłych oraz rejestracji analfabe­
tów i półanalfabetów. 

Obecnie więc akcja ta przybrała 
charakter powszechnej mobilizacjI 
całego narodu. Powołany został peł­
nomocnik do wal1{i z analfal;>etyz. 
mem, kierujący calą akcją. 

Od 1. V. 1949 roku do 31. XII. 
1951 r. przewiduje się 6 kampanii 5-
miesięcznych Obejmą one w su­
mie okolo 120.000 kursów (po 15 do 
20 uczestników na kursie) z ogólną 
liczbą 8.000.000 uczestników. 

wać takie formy pracy oświatowej, światy, to zu.pełne rozgromienie sie­
by człowiek wy~ołony z ciemnoty dlisk ciemnoi1;y, jako źródeł wstecz­

nictwa i wrogości postępu. 
już nigdy do niej nie wracał. Dlate-
go po skończeniu kursu będą przez Wytępienie analfabetymnu w za­
pewien okres czasu pozostawieni planowanym czasie będzie dumą 
pod opieką oświatową, po czym do- Polski Ludowej, która w okresie bu­
piero otrzymają świadectwa z ukoń- downlCltwa fun.damentów socjalizmu 
Cz,"nia kursu podstawowej nauki odrobi zaniedbania lat minionych i 
czytania i pisania. Po ukończeniu usunie krzywdę człowieka. 
kursu początkowego nauczania u- Zadanie będzie wY'konane bez 
czestni,cy wezmą udzjał w zespołach reszty. jeśli każdy światły człowiek 
czytelniczych i samoksZitałceniowych. w Polsce włączy się do tej walki. je­
Spośród byłych analfabetów duży śli każda postępowa i demokratycz­

procent najzdolniejszych robotników rua organizacja weźmie w niej udział, 
i chłopów otrzyma stypen.dia i znaj-: uważając wytępienie analfabetyzmu 
dzie się w ~ołach powszechnych l za swe najpilniejsze zadanie. Usu­
średnkh dla dOTosłych. 1 wając z życia polskiego analfabe­

Wyuczenie 2.000.000 analfabetów- tyzm, tym samym wykonujemy za­
to włączenie tyeh ludzi do czynnego danie podstawowe, jakie przed na­

ZAPOBJE~E!\'l:Y WTÓRNEMu 
AN ALFABETYZMOWI 

Nie wystarczy jednak nauczyć a- udziału w pracy oświatowej i kultu. mi postawił Prezydent Bierut w mo­

Dziś· kwesta 
na walkę z a nalfabełyzmem 

wie wrocławsh"iej o upQlWSzechnieniu 
kultury i przystępujemy do zadań. 
które przed klasą robotniczą i naro­
dem postawił Kongres Jedności 
Partii Robotniczych. 

Polska Socjalistyczna - to Pol­S" ~ ś--' o !łych ob\ 'rateli ! 
Dr TADEUSZ PASIElUUŃSKJ 



, 

e o'ucyjne tra ycj Spotkanie z książka 
Migawki ze sprzedały 
stoishoUJe i 

- o rety! Zobacz, to DyffiSza. 
T· :ad . " , Gł l' ki Pl ' ." Ale zobaczyć trudno, bo stoisko • ~ yCJe rewolucYJne prasy stwa zorgamzował tutaj pIerwszą dzo pokazna ("Robociarz",,, os sI?oleczno- lt~r~c e, ." . oDlleDl~ ! książkami. pil'zy którym stoi Dymsza 

polskiej łączą się (pominąwszy partię rewolucyjną pod. nazw.~ robotniczy", "Gromada", "Nowy pIsmO młodZlezy socJalistyczne] 1 jest formalnie obIeżone przez prze.. 
prasę Wielkiej Emigracji) z cizia- "Proletariat". Organem te] partn Przegląd", "Towarzysz", "ŻOłnierz "Poprostu", organ lewicowych c!1{}dnió·w. Dwaj lrl~lcy bez pardonu 
łalnością tej części inteligencji było wychodzące w Warszaw~e w rewolucji", "Trybuna robotni- studentów wileńskich, redagowa- torują wbie drogę lokciami. Okazuje 
polskiej, która w ostatniej ćwiel~ 1. 1883-84 nielegalne pismo: się, że popularny aktor jest równie 
ci ub. wieku odegrała wybitną ro- "Proletariat", popularnym sprzedawcą książek, 
l~ W organizO'waniu ruchu robot- Gdy uwięziono Waxyńskiego i Zwłas.zeza, że są to ks.iążki z jego 

IC er Dl h t tr b' autografem. n zebo. a ruc u ego po ze a zlikwidowano "Proletariat' orga- Od ub. poniedziałku, w vnelu 
posiadania własnej prasy była za- nem partii stała się "Walka klas", punktach Łodzi, pojawiły .się na uli. 
wsze zagadnieniem poważnym. pismo wychodzące od maja 1884 cach stoiska kiennaswwe z k.s:iąż. 
Dlatego w środowisku polskich r. w Paryżu pod redakcją Stani- kami. W niektórych punktach rrua. 

sława Kunickiego. Z uwięzieniem sta ~":przeda\Vali je znani aktorzy fi!J.-
Kunickiego i zlikwidowan~em re- mowi, w innyc:h dziewczęta w 'barw--
wolucyjnego środowiska "Prole- nych, ludowyeh strojach, w je5ZCZ'e 

. " k' ł' . innych - dziennikarze. 
tanatu za onczy Slę plerwszy Kiosk na Pl. Zwycięstwa, w dziel. 
okres w historii piI'asy socjali- nicy rOlbotni>czej, VQczą1'kowo nie 
stycznej. miał wielkiego powodzenia, ale:Pl 

Nowa era w dziejach I polskiej dnia na dzień rosła J.iczJba kupują. 
myśli socjalistycznej rozpoczęła cyeh. PrzychodziJi różni. Jedni z 
się w sierpniu 1893 r. wraz z po- ciekawosci - alby zobaczyć po,pu'lar-
wstaniem Socjal-Demokracji Kró- nych ludzi i otrzymać książkę 7J ich 
lestwa Polskiego (notem i Litwy). autografem, inni - "bo m<YŻ.e tam 
Organami SDKPiL były "Prze- si~ lrupi trochę tanie~", jeszcze inni 
gląd Socjaldemokratyczny", "Prze - znający już ksią:i:kę i kochający 
gląd Robotniczy", "Sprawa Robot- ją. * 
nicza" i wychodzący od 1903 r. Jakaś zażywna, dobrze ubrana pa. 
w Warszawie "Czerwony Sztan- niusIa zatrzymuje się na pogawędkę: 
dar". Jednocześnie pojawiają się _ Bo to widzi pant moja córJta też 
pisma, wydawane przez lewicę cza"). Komuniści, którzy nie mo- ny przez Henryka Dembińskieg\'), pracuje w tych bibliotekach rucho­
PPS, reprezentującą rewolucyjny gli wydawać pism legalnych włas- W okresie okupacji postępowe mych. Ale ja nie <będę kupować ksją­
odłam tej partii. Największe zna- nych, współpracowali z lewicą 50- i rewolucyjne tradycje polskiej żek. Dosyć się naczytałam, jak by. 

rewolucjonistów w S2iWajcarii po- czenie miała tutaj "Myśl Socjali" cjalistyczną na łamach pism legal- prasy zogniskowały się w pismach łam młoda. 
stanowiono przystąpić do wyda- styczna", miesięcznik teoretyczny: nie istniejących. Od 1936 r. wy- wydawanych przez PPR ("Trybu- Stojący obok licealista, z książka-

. nik . mi pod pachą, parsknął jej w nO! 
wania pisma, które by pełniło ro- wychodzący od maj?- 1907 r. chodził w Warszawie "DZlen na Wolności" od 1942 r.), lewlco- śmiechem. Odeszła obrażona. 
lę propagatora haseł rewolucyj· Szerszemu o~ółowi ma~o ~a- popularny", wydawany przy wych działaczy socjalistycznych z ::~ 
nych i reprezentanta polskiej my- ny jest potężny r~zr~st 11osCl?" współudziale komunistów i lewi- RPPS ("Barykada wolności" i Skromnie ubrany mężcz.yxna dłu­
śli SOCjalistycznej, wy prasy rewolUCYJnej w okreSIe cy pepesiackiej. "Robotnik"), radykalnych działa- go i uważnie przegląda książki l'OZ-

W ten śposób narodziła się Drugiej Niepodległości. Już Y". Osobną pozycję stanowiły pisma; czy chłopskich zSL ("Wola ludII") łożone na SIbole. 
"Równość", pierwsze socjaHstycz- grudniu 19'i8 r. ~ocz~ł wychodzIc któr~, ode~ały wybi~ną :olę ~ i Z~i'aze~ Patriotów Polskich w - Chmałem synowi kupić coś 00 
ne pismo polskie. "R6wnoś~" Y'Y" w :V~zawie dZ1ennik "Sz~anda~ mobąlzowan:u rzesz mtehge-?-cJl Ros]l, ktorego organem była "Wol lek·tury sz.koJnej. Rrzeznaczyłem na 
CllodZl'ła w GeneWl'e od pazdzler· socJahzmu" organ KomunJstycz wokol walki. 0. prawa CzłOWl., eka na Polska" to tysiąc złotych. Muszę mu ku.pić 

W 1._ b Z· dobre ksiąilki. - ~\Vierza si-ę nam. 
nika 1879 r. Redaktorem jej był nej Partii Robotniczej Polski. . pil'a~.,? sO<:JaLUAl1,,, yły. ~: ".a~ I (zs) Wybieramy wspólnie. Wreszcie 
Ludwik Waryński. Pismo to, <,ho- latach 1918-l!H9 ukazywało SIę gary l "Lewy tor • mleslęczrukI decyduje się na "K1'Zyżaków", 
ciaż istniało tylko niespełna dwa duro pism i biuletynów wydawa- R .. ł . ,,Przedwiośnie" i jeszcze coś Orzesz­
lata, odegrało jednak. wybitną nych przez Ra~y Dele?atów Ro- O o"'n cy C 'op l kowej. Odchodzi z postano'W,ieniem: 
rolę w powstaniu polskiego ruchu botniczych m.m. ,;Warszawska.a. - Trzeba będzie co miesiąc prze-
robotniczego i w kształtowaniu Rada Delegatów Robotniczych" od t . k . . k d h d l k' tych znaczyć jakąś sumę na książ1.-i.. .. . I 9 9 ) W' d •. R - au oraml sląze oc o y WY azuJe na pros .'. świadomości rewolucYJn~l SOCJa- marca 1 1 ;., " la ~~OSCI a _ przykładach, ja~tą drogą można pod Obok kiosku ·~rzechodzi. starsza 
listów polskich. Skłócerue zespołu dy Delegatow. Ro~otDlkow ~~~ Wśród olbrzymiej ilości wydawa- nieść gospodar'kę każdego kołchozu. kobieta, w wytartym płaszczu. Z nią 
redakcyjnego, w którym ąbok warcznych ZI~ml Lubel~kleJ, nych w Związku RadzieC'kim ksią- Wielką popularność zdobyła też idzie blady, młody chłopiec. Wzrok 
Waryńskiego i jego towarzyszy ~- "Rada. Delegatow ,Ro?,otDlczych żek znaleźć można licZJ!le utwocy lu .. książka bohatera pracy socjalistycz- kobiety zatrzymuje si-ę na jednej z 
siadali też przedstawiciele p:rawl- ZagłębIa Dąbrowskiego . d1:i ciężkiej pracy fizycznej. nej, górnika A. Tlurenkowa. Pracuje książek. Staje i dłuższy czas przyglą-
cowego odłamu ruchu, spowodo- ł' W· - Prawie wszystkie wydawnictwa on jako rębacz w kopalni i dzieli się da się jej. Pytająco patrzy na chłop-

R ' "" Od 1924 r. ukazywa Slę" tę radzieckie publikują w językach licz z czytelni'kami dośswiaoczen'e zdo ca 
wało, że latem 1881 r." ownosc zicń polityczny", pismo poświęco- nych na'l.'odów ZSRR specJ'a!ne sn~ie b t . . ta ~ m - . dla . , ., '=, y ym w swej pracy s cuanowca - może kupimy to? - e. późn;iej 
upa. , ne specjalnie sprawom WlęznlOW za.tytułowane: ,,Boha.terowie pracy Inny górnik L. Boryskin pisze o do nas: - lie kosztuje te. ksiąi:ka? 

RewolUCYJny progra:n "R6~o- politycznych, wydawane przez socjalistycznej o swych doświadcze- oibrzymich możliJWośoiach zwiększe- Wskazu~e "Ma1ikę" Gorki'ego. 
ści" ~~;ynuow:a l r.oZW1J.Jał Komitet Centralny Czerwonej Po- niach", :,B?hate:'0~~ .stali!llowskiego nia wydajności pracy w górnictwie. Usłyszawszy cenę namyśla się 
.,PrzedsWlt. ~t~r~go~ pIerwszy mocy w Polsce (tzw. MOPR). plan';l I?l~cloletruego Itp.. Nagrody stalinowskie przyz.nawa- jeszcze chwi!lę - wreszcie jednak 
numer ukazał Slę lUZ 1;). 8. 1881 r, ,.. ".. ~~l~zh; ~e rozchodzą SIę w olbrzy- ne sa nie tylko ludzi-om. naUki i ar- kupuje. 
Redaktorem pisma był Witold Rowmez pozme] w ~rudn?,c~ rrue) 110SCl egzcmplarz~. ~. latach tystorn. Prosty szary człowiek figu- Płacąc, uśmiecha się przyjaźrue : 
Pi~karski, Na łamach "Przedświ- warunkach ukazywało SIę Wlele 19;7-48 w~awano w nad':ld.~le prz~- ruje często wśród laureatów w uzna- trochę ni8Śmiałc. 
tu" prowadzono gorącą polemikę pism, które śmiało głosiły hasła sz.O 13 mihonów 1,O~3 kSląze'k, k~· niu jego zasług i wysiłków w kie- - Dziś czwartek, w fabryce była 
z tezami programu, ogłoszo~e~o socjalistyczn~ i walczyły? pr<l:wa ~~y.autorami byh iprzodowmcy runku udoskona.lenia metod pracy. wypłata, więc mogłam tę książkę 
w Sierpniu 1881 r. przez socJah- ruchu robotrucz~go. Do takIch p~m Wl'el1';~ powodzeru'em ~;ćszy się Słowo "bohater" wiąże się w na- lropić. d l ''''~U ~ Miooto szumi gwarem. Zm.niejsza 
stów - pra\vicowców Z organizacji na~eżały wy awan.e prz,ez eWI~,ę np. ksiąiJka sławnej bohaterki pra- szych myślach z postacią całkowicie się zapas książek na stoisku. Ludzie 
"Lud Polsld" i z teoriami prz~- ZWIązkową.: ,,:t-rcle Zw!ązkowe ,: cy, k~łcho,źnicy, Paszy Er:~el'iny, pt: odmienną, od .człowieka spokojnej, przychodzą, oglądają, kupują i od­
wódcy tej grupy, Bolesława LI- ~,Front pracownIka. umysłowego ,,~udzle p,~l k~łchozowych . z k~or~; syste.matycz~eJ pracy. chodzą. I wydaje mi się. że jeden z. 
manowskiego, W "Przedświ cie" l wydawany na ~owlelac~u "Czer- biJe radosc, pl.ękno, bogactwo zyCH. A Jednak'pe wyrazu ma tyt~, .. bo~ etapów wielkiej akcji oświatowej _ 
też (3. 11. 1881 r.) rE!Wolucjoniści wony marynarz I robotmk porto- l prac'y autorki., . . hater pra.c~ .przyznany. czlowle~ow: popularyzaCja książki - osiągnął 

. kół W 'k' i wy" . "Źródłem mOJe] sławy Jest praca przeZWYC1ę'laJącemu ka2Jdego dnia • swój cel Dalej będzie działać już 
z~rupow~ wo , .aryns lego - .: .' __ pisze An,gelina w SW€'j książce każdej godziny trudności, jakie wy- sama ksiażka Bo jeśli naJWet k'1:oś 
Plekarskle~o ogłosili odezwę do LeWica socJahstyczna, reprezen I pt O naJ·wainieJ",szvm. Moja odopo- łaniaJ'ą się w toku J'ego pracy s:ru- ku ił' dl' . t af ~ • . l' t' . k'ch kt" tu· nd"edn l't f t . ". ., P Ją a au ogr u znanego a·l\.-!locJa IS ow rosy]s l , w Or<~l .\ )ąca te enc]e JOlO ron r: wiedź na amdetę amerykańską"· kającemu nowych dróg, jej udosko- .tora to później ona przemówi do 
wysuwali program współdziałanla we, wykorzystywa~a wszystkIe P. Aw'..rlrow opowiada w swej nalenia. Właśnie coraz więcej tych niego wyciągnie poza ~nięty 
ruchu polskiego z rosyjskim. możliwości wydawania legalnychlksiążce, jak kołch~z, kt6.re~o jest I ludzi chwyta za pióro.. krąg' spraw codziennych stanie si~ 
Waryński wróci'\vszy do Kr6le- pism. Toteż ich liczba była bar- kier~em, OS1ągnął milionowe (J. c') naj'bldż.9zą przyjaci6lk".' T, W, 

Ostatnio pisałem maJo, za to 
do mnie pisano dużo, FaJa ciepła 

w PolSCf! sprzyja ,,natchnieniu". 
Znany humorysta Jan Huszeza w 
taki sposób "firmuje'" swój list: 
"Jem Huszeza "POLRYM" spół­

dzielnia z n, n. (nieograniczoną 

nieodpowied2JIialn,oocią). Dorabia.­
nie rymów odświeżanie felietonów. 

W,.ażenla ze Szwaicarii 13-) 

W PROMIE 
(ZAKOŃCZENIE) 

CH 
sporty. Nie WJ'dać atJItobusów I 
tlUt z pękami nart. Wiosenne pro 
mienie robią, mimo wszystko, swo 
je. W PROMIENIACH, pod ich 
dzralalrliem, spod śr;iegu na zbo­
czach przebijają się male kwiaty 

• ,. górskie. O przenajróżniejszyc11 na 
choremu "wspołlokatorowl : ,~J.."Wl zwach . b r h W· tk' d 
.. l" . b1' • I a wac. szys Te ° -

dużo powietrza - jest czym· od. ważnie szwajcarscy Niemcy i Ho <ną~a ga .ąz. meJ Ja .om do .stop miany teczy. Przepiękne mikw_ 
. ., mej lubej SIe pokłoru w majową Dl <h . 

Wiosna rozprasza melancholię; ją ten dość moon-y trunek prze-

dychać, _Po ziemi przeszedł majo. leoorzy (CI ostatm mają w Davos . • l( Z. b1 k 'sy. a c orych z szwajcarska u-

Zespół ,,Kuźnicy' i "Dziennika 
Łódzkiego" korzysta z 50 procen. strymi 
towej zniżki!!! Polecamy ntłjntod mroczne 

Jasną wonną noc .. Ja e pro " . d (C • 

wy pochód wolności ; pokoju, o- własne eksterytorialne" sana:to" d/,' . /,.' . p6' prze]mosclą "są po awane na 
, ". . u '{u,Je SIę wasme Inny na J o talerzach. (Kolory też... lecza 

rlUm). Polacy me przepadają za przYJemnym zapachu słonecznych d' . ., promieniami rozświetlił 

cienie. 'Wyrazl'! się czy. 
. , , sprowa zaJą ucz!X:e Spok"l/i.l), 

kirschem, bo ma zapach ... samo. sadowo C:a1v~dos. PD<1.0bno zaWJe Kwiat·y uzbierala zapobiet;/iwa 
gonu. ra on w1taml~y tak, ze nawet . le- ręka siostry Delladiovoony. Po-niejsze rymy na wiosnę!" karze zalecaJą czasem odrobilITę· . d' d' . b' , . 

N ńól '00 ak .1_ t _1-t 't ,sIa alą ° CTeme zow, oze'.'t3snl, 
Choi łb pl ać 16 a 0 6 J n e.t<.s rcm. y W1 amt ó' 'ehl . Sł . a ym na s parę s w:.. _ nowe st z ki d ' l' r z, grusz, J om, owem mI_ 

nie o satyrze Huszezy, ale o jego .. W póldW,a:! wane
tr 
są ~zytlle, maturowe ogrody, sady w poko 

wierszach w o.<.(le (kt6re moJlm W Davos zalega cisza. Zawdzię s Z1 aJą ze s ep ycyną jach 
~ i preparatem P. A. S. Wykwalifi- Z·t· k ... d k' l' ... aj . .) D . , .1_' .1_ ' tw .. '. eJ o azJI Je en Ie Iszet< c • 

zdaniem są l71edoceroane. ZIW- czaJąc po.t<.0JOwi ... po.t<.oJe są o ar Wy~orne lokale są pozamy· kov:vane ?10stry dok?nuJą InJek. vadosu, salute! 
me pasują ane do ,,klimałuY, .. te, pelne ożywczego balsamu jo. kane. ZImowy sezon się skończył, CyJ praw1e bezboleśme. Dr ANATOL MIKCJŁKO. 
8zwajcarskie~. W jednym z utwo deł i świerków. Poza iglastymi Zł letlnri jeszcze się nie zaczął. Tyl- :_ 
rów Huszczy są słowa: "Bia/e je drzewlN11i chylą się tutaj tylko ko uniwersalna kawiarnia "Sznaj W sok ń' h Dav",M·) Patrz "Dziennik Łód7..1d" al"ty-

, " , y o w 6orac, w "" kuly z 1-2 styC2lttia "Nad obłoka-
zlora krzyczę, białe jeziora!" iarzębiny swoisty gatunek .. , der (<:00 w rodzajU łódzkie] nie ma .. , wiosny, Istnieje tylko m:!"; z 7. 1. "Sbreptomycyna czy wy 

(szwajcarskie?). Drugi wiersz wierzb. W duŻ',ym oknie sanato- "Moccl() rozbrzmiewa gwarem, zima, która przeradza się od ra. sokość"; z 9. 1. "Nasi zagranicą"; z 
" C( • t "kt ś . l W . l t: M' d '_..1... t 13. 1. "Strepto i P. A. S."; z 16 l, nosi tytuł: "Ślepnąc w snregu rrum "Pro Juven ute o pod. Jak u . dolmach brzęczą pszczo zu w a o, Oze a SIę VUUIO o- ,,Lekarz, który najwięcej wstrzyk. 

(tak jak po mefortunnej kuracji śpiewuje po francusku: "Może ci ly i osy, rosną bujne trawy, kwit w~ć, c:>ś w rc:dzaju na~ze~o przed nął streptomycyny"; 23, 1. ,,Praca 1 

t . ' •. f--! kwit .' d J d Ch" k WJosnZ8. Słonce OperuJe, Jak Ian. błędy"; z 1. 2. "Czyżby zwycięstwo 
s reptomycyną?). I jeszcze ~rm~ ~ę.(. przysnt KWIat ~~~ WI- n~. rzewa. e en.. mc~y. prz~ cetem, ale śnieg sobie leŹ'.Y, jak nad gruźlicą"; z 12. 2, "Uczyć się"; 
urywek: "sady ukochać, a p6ŃłieJ sm ". A propos - z wIsnr I cze- wlozł z "wyprawy galąz Jab/om gdybJ trigdy nic. Już nie tyle, by z 15. 2. "Kontrasty"; z 22 lutego 

• ' 'k' h p~"ź . ..wsteC'~ - to tym ra~em ... naprzód"; 
nie móc niemi oddy.chać< • tesm wyrabia SIę tzw. Irsc. . I p.0 nl':m WIeCZorem nucił sWc'mu można br..1o uprawiać aoimowe z l. 3. "Zaaklimatyzowanie". 
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. k ' ! Ludzie radzieccy o sobie 

otn I OWI M,:!! !!.~i:~= d~y!I~~~!. 
Sukce Opery Robotniczej we Wrocławiu . wyławianie zapoznanych gwiazd. 

Planowa pomyka kulturalna wyzna­
aza Zespołowi Pieśni i Tańca w'e 
Wrocławiu zupebUe m.ne cele i za­
dania. Zespół j~t wspaniałym na­
rzędziem w akcji upowszechniania 
teatru rdbo1mlczego, zeSlpól ZXytWa z 
ddtycllczas używanymi i my1lnymi 
pojęciami jakiejś odrębnej, amato!'­
skiej, specjalnie dla robotników 
przezna<:zonej sceny świetlilC'Owej. 
Opera Robotnicza .stać się mOOe przy 
kładem dla innych miast przy zakła­
daniu o.4rodków kultury. Wrocław-
8ld Zespół Pleśni i Tańca powstał, 
jako opera rdbo1ln.1cza samorzutnie 
1 byq wya:azem tęsknot i po1Jrze'b kla­
~ robotnkzej. W posruki'wanilU dróg 
do !powszechnego teatru do 1lbliżenh 
robotnika do tego teatru i teatru do 
robotnika - opera roOOtnie:z.a stano­
wi ważny i wielki etap: okazało się 
bowiem, że przy warsztatach pracy, 
w halach f~nydl i pokojach 
biurowych kryją się nie tylko dobre 
glosy i nie tylko ta~eIIlty alt1Wr!!kie, 
1eC2 że teatr stać się może dla ro­
lbotn.ika przeżyciem, że jest on tego 
teaJt:ru spragniony jak nikt może in­
ny, te :rozumie teatr i !potrafi go ko­
cllać. 

By:ło lato i Reginie Szkamrot, ro­
botrucy zakładów konfekcyjnych we 
Wrocławiu na pewno uśmiecha~ się 
park: Odra i słońce po ciężkim dniu 
pracy. Była przecileŻ Przodo\Wl.1cą. 
wyrabiała 280 proc. normy. A jednak 
zdyszana, nie zważając na złoślilwe 
uwagi koleżanek, wbiegła punktual­
nie do dużego budynku przy ul. Ma­
rowieckiej. Przecież dziś próba .F11-
saul ' 

Nie wiem, Ik.to kazał Bron1sławocw:1 
:urczyńskiemu, szoferowi "Wied~" 
l weteranowi spod Berlina, myć 
szybko ręce z olilwy i zamiastt do do­
mu, na odpoczym.e'k, śpieszyć do sali 
OKZZ. Nie wiem, jaka sila skłoniła 
Irenę Fietową, pracownicę PKP do 
zrezygnowan'i~ z przechadzki, !dna 
czy teatnt. Nle oni jedni: 100 osób 
zespołu WYSiadywało tu godzinami 
(było tycll godzin aż 400), Słuchając 
cierpliwie wskazÓ'\'{ek dyr. Drabilka, 
ucząc sIę każd~go ntchu od Xeni 
Boreńskiej, a jednocześnie kostnie­
jąc z zim~a w przewiewnej salli ~ 
szydellkując rękawice na zimę, 

Praca to była nie lada: wybrać 
100 ludzi we wszysi'lOch wrocław­
!'kich zakładach pracy, ocenit głO\'!, 
nauczyć śpiewać, I'UlSze.ć się, grać. 
Osiem długich miesięcy rodziła ,ię 
Wrocławska Opera. Roootnicrm, dzil.e­
lo ~ precedensu: najpełniejszy, naj 
lepmy wyraz pOtneb kultury, sym­
bol tej kultury wśród EeI'Oldch mu 
kla5y robotnłcr,ej. 

WSROD ROBOTNIKOW I DLA 
ROBOTNIKOW 

Nie zysk, ani blask klttlkiet.ów 
sk'łan'iał robotn:lk6w i robotnice Pa­
fawagu, Fabrykii Wodomierzy, Żakła 
dów kOrufekcyjnych, fabryki wiel­
kiJch maszyn elelktrycznycll do tych 
prób. Nie dzień premiery, ani. S'ła-

Brontsław Turczyński, który w 
czasie waLk o Berlin śpiewał swoim 
Ikolegom m-ontowym, Eugenia Bres-s 

ostartnie., stosunkowo najlbaroz.i.ej IskiwałabY raoję dłu<ższego byttu . .ta- z PafaJWagu, ekispeodient'ka Werlele-
błaha: zOl'ganizowan:ie widownL wala'by się szkołą dla nowego na- oka, ślusarz SZUIbert zalkochali się w 

ZESPOŁ pmSNI I TANCA :ryiIjku artystycznego, rEikrutującego teeJtrze, pragną swego "Flisa" poka~ 
Kwestia orga"nizacji widowni nie się fi klasy robotniczej. z-ać wsz~stkim ro'bdtnikom w C<łłe; 

ZIOStała jednak rorlJW'oiąrzena. W~o- Wychodząc z tycll załOOeń, Okręgo.. Polsce. 
nawcy skarżyli się, że nie mają moż- wa Komi1sja Zwi-ą-z!ków' Zawodowych W Pi-erwszomajowe Swięto, art y­
'IlOŚci pokazania swol'm kolegom te- we W!l'ocławi'U przekształciła ją ści Opery - rolbotnicy poiJ.skiego 
go, czym żyli, o czym m8!l'Zyli prze-z omatnio w Zespół Pieśni i Tańca. Wrocławia maszerowali ramię w ra­
długie 06iem mie9ięcy. Opera ROIbot- Opera Robotnicza jest własnością mię ze swoimi kolegami fabrycm~­
nicza muS'lała zostać przek<sZJtałcona i dumą całej klasy robotniczej w mi: przodownicy pracy, budo·wm­
w 6tałą, ale nie zawodową organ1'Z<a- PollSce. Wyka'Z'Uje ona że nie chodzi CLY nowej PolS'ki 1 tlowego, szczę· 
cję, musiała stać się wielkim, repre- organizatorom życia arl;ystycznego w Śliwego ustroju, a zarazem awan­
zentacyjnym, wzorowym zespołem klrajlll wcale o wyszullci.wanie jakichś l garoa narodowej kultury. " 
śwjetlicowym" TyUko tak pojęta, zY- Jan.k-.Jw Muzykantów naszej epolki, o Lesrek Gol!ński 

Foibo API 
Momu!I.zko - .,FU8" w wykOl1lłiDiu Opery BobotnJ:czeJ 

l're Wroclawru· ' 

:~rtm6~~~~~~~Yw~~( (A W~~ z-~t - WOrzgt 
czył nM świat robotniczy Wrocławia, .... . . b dzał od j 
Dolnego Sląska, całej Polsku: to hę- Praca os'w·.ałowa w s'w·.etl·.cach I ką d? ,?abozenstwa, wz ~ ~1:"1 
cizie właściwym celem Opery RoIbot- rzeme, Za ~~ g gi 

. wtracano do WIęzaema. Prosty ro-
niozej. Chcemy w ~złośC1. nadal Codzi.ennde napływają komun:ika- lu stronicach nie podobna powt6- botnik czytający geologię! Prosty 
S2Jkollć talenty, muSImy ~:WIć mu ty: OKZZ w Poznaniu podpisała u- rzyć. ' robo1lIl!i.k uczy się geologii zostaje 
kę w.śtód naszych prZY.Jaclół ślusa- mowę o wsp6łzaWlOClIlli.ctw1ie praey W książce Lucjana Rudnli.ckiego inżynierem, prowadzi kopahld.ę. 
rzy, te~ów, mecban:ilków, t!ka<:zy kulturalno-oświatowej ~ OKZZ. w "Stare i nowe" jest zd~e: ~,Jedno.. Przybywają tysiące świetlic, prze 
4 apa~aczy' . ŁodzJi, Zw. Zaw. Górników podjął stkowe 1 zespołowe udzielarue d6br pełnrlają się kursy szkoły uczelnie. 

Ko2licld., irdbotnik Pafawagu, doda- współzawodnictwo na odcinku kul- kulturalnych jest teraz społeczną Zywioliowo poWiększa się liczba od­
je: ,,.res'te~y d:urm.u. z !e~, że ~e- turalnym ze Zw. Zaw. Włó~a:rzy, ~sługą - jeszcze przed pięćdzie- biorców i twórców ośw.i.aty i kultu­
ra Robotnie:z.a isbl'l.leJe l ze ,mozemy za'początlro:v~o .wsp?Izawodnli.ctwo S1~ciu lat~, a nawet w okresde dwu- ry. Inicjatywa państwa, partrli, orga 
tę pracę "kontynuować wsr6d nas Inlęd.zy ŚW1ietlii.canu Panstwowych Go dZl~stoleC1a, było ono prze~tęp- nizacji zawodowych spotyka się .nie 
1 dla nas . . spoda.rstw Rolnych na Sląslru, do stv.;em. Na ówczesną dwustutysnęcz- tylko ze zrozumietlJiem mas 1e<:Z Jest 

Próby przeC1ągały się w nleslkoń- współzawodnictwa przystąp'llo 69 ną Łódź była tylko jedna, na pół WYra'licielką ich przemmr:.ego gIo-
ezonOŚć. Wolno, bM'dzo wolno przy- świetlic Zw. Zaw. Pocztowców... zakonspirowana czytelnia o chM'ak du myślJi. i słowa Pęd do oświaty i 
bliżał. się. dzień prem1ery.. W mo: , WsP?łzav:<>?ndctwo w ~etlica~h terze postępowym". kultury idzie od ·dołu. 
rne1l.Cl.e, kiedy klasa robotnicza cał~J Jest rnemmeJ owocne, ~ 'YYś~g Praca nad polepszeniem bytu . Dlatego Wlielowarsztatowdec po 8 
po~ki w ?ezprzYkładnY1?, zr~le praey przy maszynach. Dzaęki. me- materialnego nlerozerwalruie Wląze godzinach pracy przy krosnach idzie 
czciła ~oz~ną 'pracą ~2'J.en ZJed- mu Zw. ~w. Prac. ~~ Spozyw- się z upowszechnieniem kultury i 0- na próbę ch6ru do świetlicy, dlate­
noczeru.a PaJrti~ kiedy ~ na m;u- czego ilWlę~S2lYł. o 50/0 liczbę kur- światy. PrzybyWają nowe zastępy go tN!ktorzystka uczy się swej roli 
rach W~<><;~aw!a donosl~ o pr~e- s6v.: czytama~ ~1a 1 samokształ- ludzi śWJiatłych. Jeśli tak często ro- do amatorskiego teattru, a listonosz 
l'27 ,,~hs.a , To . było Jeszcze Jed'r~o ~enn.a, podwmł ilośc kUJrSó~ ~beych botnicy, górnicy, włókn:larze obej- p6źnym wieczorem staje PTZY ma­
OSlą~lllęC1e przedkongresowe, r6wnle Języków, zaopa<brzył 20 ś~etlic w mują klierowcicze stanowiska _ to larskich stalugach. 
domosłe, jalk przekroczone nOTIl1y sprzęt I?UZYczny. W ~u ,:",sp6ł- jest to także zasługą świetliey, ucze Ludzie chcą wiedzieć, chcą two­
produkcji., jak powszechny ruoh zawodnJic~a J)Tacocwrocy rolnd ma- nia się, biblioteki. Lucjan Ruchldcki I rzyć. I to jest również jedno z ich 
wap6łzawodnlJclwa ~cy. Opera Ro- jątków panstwowyc~ w woj. śląsko- w tej samej książce pisze: "Robot- dobrycll, rewolueyjnych praw. 
botnicza. 'M! WrocłaWIU dowiodła, że dąbrowskim Z()(!"gamzowali 100 kur- nik, CLYtający cokolwiek poza książ Barbara Olszewska. 
HoW& dotychczas papierowe, można s6w dla analfabetów, Uil."Ząd2llld. 10 • ' __ -__ 
zamienić w lrookretny czyn dzięki wzorowych czytel.n!, zapoczątkowali 
1liE'lllll<*mej pracy i ogromnej ofiar- w 30 ŚWlietlicach /ltałe wd.et.'ZO!l'Il.ice. 
DOścl. Współzawodnictwo zachęciło pow'Ia Pracu·e 12 godzin dziennie 

I ... a już przeszło ao lat 
nauczycie! Francisz ak Ksawery Dol ewski 

laJta mego życia . zaVli'sze wspominam 
Leningrad. Z miastem tym ~ązane 
JESt mnje dzieciństwo i młodość. ca~ 
ła pozniejsza praca j działaLność 
naukowa. Urodl7iłam się w niezamo­
mej rodzinie urzędniczej. Rodzic~ 
moi - choć biedni, nie rezygnowali 
z chęci kształcenia mnie. 

Za.częlam się uczyć w gimnazjum. 
Idąc do S7koły za'..vsze z obawą my. 
ślałam o tym, że mogą mnie wyda. 
lić z pOWQdu niewplaccnia wpisu. 
Po lekcjach udzie1ala.m korepetycjo. 
dzieciom zamożnych rodziców. Pła. 
cili mi grosze, ale i one pOSiadały 
znaczenie dla mojej biednej rodziny. 

W 1916 roku ukończyłam gimna­
zjum i wstąpiłam na Wyższe Kursy 
dla Kobiet im. Bestużewa. Tegp r<? 
ku rodzinę nasrzą spotkało WIelkie 
nie~częście - ojciec mój zma~ł na 
gruźlicę. Na rrmie spadł abowląze,k 
opiekowania się starą matką i brac­
mi. Przyjaciele radzili mi rzucić na~­
ką wziąć posadę, albo wyjść zamąz. 
Ja' jednak powzięłam nie1llomne po­
stanowienie, by uczyć się dal~j i ~o­
stać matematyczką. Ta dZledZlna 
nauki pociągała mnie jeSQ:cze od cza­
sów ławy szkolnej. N"adal więc u. 
czyłam się i pracowałam: brałan: do 
domu przepisywania, prowadziłam 
rachunki. udzielałam lekcji. 

Za czasów władzy radzieckiej wie­
le się w moim życiu zmieniło. 

Kursy na Kobiet połączyły się z 
uniwersytetem. Nauka stała się bez­
płatną, wszyscy studenci otrzymy­
wali stypendia państwowe. W ten 
sposób zdobyłam możność ukończe­
nia studi6w. 

W moich studiach uniwersytec. 
kich wielką rolę odegrali wybitni 
rosyjscy uczeni - profesorow~e ma. 
tematY'ki A. Wasillew i B. Smlrnow. 
Oni wpoili we mnie miłość do n au­
ki, przyzwyczaili do prowadzenia s~­
modzielnych prac badawczych. N Ie 
ogranicza.iClic się do wykładów, !lrz.e­
widzianych programem. prowadz'U 
ze studentami zajęcia dodatkowe. Na 
uniwersytecie poznałam zdemobili. 
zowanego z Armii Czerwonej stu. 
denta Mikołaja Koczina : vt~rszłam 
za niego zamą:i:. Za prace naulm,:",~ 
w dziedzinie aerohyd.rodynamikl 
mąż mój otrzymał tytuł doktora na­
uk matematycznych i został człon­
kiem rzeczywistym Akadem:i Nauk 
zrRR. 

W okresie władzy radziecki.ej zi­
ściło się moje marzenie - zostałam 
profesorem matematyki Leningradz­
kiego Instytutu Transportu K~lejo. 
w ego. MOją działalność pedagogIczną 
łączyłam z pracą naulcCl'Wą. 

Uczeni całego świata ju·j: od wie­
lu lat pracują nad problemem ruchu 
wód podSkórnych. Uczonym r~dzi~~ 
kim, wśród których byłam rownlez 
i ja, pierwszym udało się rozwiązać 
ten skomplikowany problem. 

Za tę pracę naukową. ogłosrz:oną 
przez Akademię Nauk ZSRR, otrzy. 
małam nagrodę stalinowską. 

W roku 1946. na wniosek Nauko.. 
wo-Badawczego Instytutu Mechani. 
Id, obrano mnie członkiem _ kores­
pondentem Akademii Nauk ZSSR. 
Byłam pierwszą kobietą w historii 
ruruiki radrz;ieok:iej, ktara uzyskała 
tak wysoki tytW za swoje prace w 
dziedzinie matematyki. 

My, kobiety radzieckie, nie wy0-
brażamy sobie tycia bez działalności 
społecznej, dle. dobra naszej socjsll. 
stycznej ojezym,y. 

Sala łMit:'u wrocła~o zapehrl- ~e Rady ZZ w Zamach i Nowej 
la ai. DC'lItlnie tłumem. Nie byk to Soli do otwarołla 81 nowych świet­
tylto ~ publ:iczn~ })re- Kc, 70 bibliotek, zawiązania 13 cM· 
mierowe.. Oba'k recenzenta tealralne- rów, 8 JJeepol6w baletowych, li ama­
., wd~ można było pracowników t0:r9ld.ch zeepoł6w teatJralnych, 2 or­
zakładów kO'Iliekcyjnych obok dz!en- k!!JestJr_. I tu znów trzeba poprzestać 
Ddlkarm - metalowca. ' zaledwtl.e na kilku ~zykłada?h, 

- Młodzież dzisiejsza, nie ma p<>­
jęcia jalk trudno było zdobyć wiedzę 
kilkadziesiąt lat temu - mówi Fran­
ciszek Ksawery Dolews<ki. 

W roku 1947 z~am wybrana 
- Po lekcje.cll w Szkole Pnlemy- deleg8ltem Moslkievl'skiej Rady Miel­

Błowej, w której wykładam jut od skiej. 
dh1'ższego CZ8$U - m6wi 2l uśmle- Za wielo1etndą dział8iln<lŚć pedago­
ohem staruszek - pracuję w che.- giom.ą 1 n:mkową reąd radziecki ~ 
rakterze thunacza przysięgłego w znaczył mnie orderem Czerwonego 
Sądzie. SEtandaru Pracy oraz med8!lem "za 

,,1111:18" przesze<H wszellkie p:reewi_ gdyż długich sprawozdan i na Wle-
cfywania. Wido~o, J1:61'annie wy­
reży"aerowane przez dyr. Drabika! Tys·.:.r książek 
~o .~ z nader przychylnymI 110ft ~ 
~ami. Na azczeg6Iną pochwa- Piękny dar KCZZ 
- ~ł wielki ch6r, biorą~y dl PZPB N 21 ływy udzI.ał w rozgrywających SIę a r 
wypadlkaeh na scenie. W świetlicY Państwow. Zaldadów 
RObotnicy-artyści byli praVJ"dziWie Przem Bawełn Nr 21 odlbyła się 

dumni. Dzień premiery stał się nie- . . 
zapomnianym świętem. nieoodzienna uroczystoŚĆ: otwarole 

"Flis" powia~zany był kUlkalkrort- biblioteki fabrycznej. Komisja Cen­
lldie, :r:awsze przy wypełnionej wi- ,traln.a Związków ZawodowYCh O'fia-

0<Wnl. . 
Powstało jednalk pytanie: Co dalej? rowała zakładom 1.000 k$ią~ek (ok. 

Opera Robotnicza nie mogla wkra­
czać na tory zawodowości, gdyż stTa 1.300 tomów). 
ciłaby wtedy swój wielki sens. Nie W świetlicy zebrała się cała załoga 
można było z drugiej strony, po tak 
o1Jbrzymim wysił'lru, rezygnować z fabryk1i, Biby wysłuchać koncertu or-
dalszej pracy. stworzony zespół był kiestry Polskiego Radia, pod dyr. 
7Jbyt ambitny, eJby poprzestać na 
,,FliJsie", materiał zbyt cenny, aby 
pozostawić go własnemu losowi. Trze 
ba było wypracować nowe formy 
JJbliżeIIlila robotnika do teatru: wyda­
je się, że próba wrocławska była 

Aleksandra Tarskiego, która tIfWy"t'tI. 

występem uświetniłe. tę uroczystość. 

Nastąpiły przem6wieniJa: dyrekioT 

zakładów OrczykowsJd podkrd1ił, 
najlepszym ro1JWiązaniem ze.gadnie- że VI Polsce przedwojennej n1e do 
nia. 

Robotn:llk wystąpił tu przed robot· pomyślenIla byłaby bllblioteka dla ro­
nikiem, robotnik był wykonawcą i 
odbiorcą; jedynie reżyserię pozosta- botników Po nim przemawiał przed-
wipno siłom fachowym. "Flis" od- stawiciel Zw. Zaw. Dubiszewsld, a 
niósł sukces : wydawać by się mogło , 
że proporcjonalnie i bez większych w imieniu 7.ałogi. r-r7 0downica pracy 
trudności załatwiona ?Ostanie rzec' <l'onijsława Kryóska., (r~ 

ł DZIENNIK ŁóDZKI Nr 125 (1389) 

Pan Dolewslki ma 81 lat (ur. w 
1868 r.). Wygląda jednak o wiele 
młodziej. Podeszły wiek nie przesz­
kadza mu pracować do 12 godzin 
dziennie. 

K. DOLEWSKJ - nauczy(\d 

- Najbardziej lrocha~ pracę nau- pracę w latacll wojny". 
czyciels:ką, przyzwyczaiłem się do Podobnie jak WIłZY9(!Y uezeni re­
niej jestem bowiem nauczycielem od d%łeocy mam jeden cel, jedno pra­
~ 80 161t gnienie: całą swą pracę, całą wie­

"';_.101.-1_ b ły' czas .M_ ro""'''''-- dzę, odd~ć. na usługi przodując.' 
~"" y y, 6'Y.J _"v_ol nauki SOCJ'al1Stycznej 

nałem pracę. Moja pierwsza szkoła . 
we wsi Milimice pod Kutnem była Prof. P. Połuboja.rlnowa_Koczina 
bal'dzo prym:IJtyrwnie UJrZądzona w (C'Tlonek Akademii. Na~ ZSRR, 
starym splcllrzu. Wykładałem rów- laureatka na~ody gtalmoWS'kiej). 

niet w szikole, kt6ra m:leściła się pod 1-------------­
jednym dachem z karczmą. Było to 
,pod Ozorkowern 50 lat temu. Sfypendia 

Z górą 40 łat uczę w Łodzi. I tu 
l>Oczątkowo warunki praey były bar- przemysłu spą!ywczego 
dzo trudne. Najgorsze wspomnienia Centr. Zarz, Przem. Spożywczego 
mam z lat 1917 - 18. Wskutek dzia- przyznał w bież. roku akad. 98 sty. 
łań wojennych przeszło półtora roku penidów dla studentów wyższych 
nie pracowały fabryki, w mieście pa- uczelni, którzy po ukończeniu stu. 
noszył się głód. Dzieci mdlały ZI wy- di6w zamierzają ~ę poświęcić pracy 
cieńczenia na leikcjach. w przemyśle spożywczym: 40 sty. 

k 1 6 ci li pendyst'ów CZPS kształcl się w 
Przy pomoey o eg w nauczy e Wyż Szli:. Gosp: W1ejsk. w Łodzi, 

zorganizowaliśmy w6we:z.as akcj~ po- 18 ~ w Sak Gl. Gosp. Wiejsko w 
mocy. d:1a .nied.o~arn:ianej m~eży. Warszawie. . Pozostałe stypendia 
Obje7Jd2e~y ókol1czne ':'Sle i ma- przyznane zostały studentom pali.. 
jątki, .zbieraJąc ż~ość l ofiary w technik w Warszawie, Gliwicach, 
gotówce .. R6wnie~ W~I zapo- WrocłaWiu i Gdańsku. uniwersyte. 
<:ZątkOWallŚInY a'kcJę kol{)~~ [~tmch , tów, 8zMł inżyn"iersltioh i innych 

- Były. to napr~wdę C1ęzkie ~-jWYŻSZYch uczelni. 
sy. ?~ me chce ~1 się wprost. Wle- Przemysł spożywczy na stypen~a 
rzvc, ze mogło wowczas być az t?k oreliminował sume 503.500 zł. nue. 
źle. Tak jednak było .naprawnę · sięcm'e. co w sto~unku rocznym wy 
kończy starszy nauczycIel. Ub) nosi ponad 4.049 mil złotych. 



p -
"Trzeba uwazać i nie 

UJ cej labryce~;P;;~ zniżki · ł I Zwiedzający Targi Poznanskle ma 

za owac pracy JI\ prawo kupować b~lety p~wrotne 
do swych miejsc zamleszkama z .66 

I proc. zniżką . . Do wykupienia ~akle-
nież i pod względem higieny pra- go bUetu nie potrzeba żadnej leg.i-

tymacji, bo można je nabyć jedynie 
ey. na terenie Targów. Zarządzenie to 

a uniknie !fiię /IJ'ędów66 

- Mówi Alfreda Ciszewska, tkaczka, która produkuje 100 proc. primy W tkalni każda z tkaczek obsłu miało na celu popUlaryzację Targów 

Nad wejściem do fabryki im. I fabryk wytwarza znacznie gorsze _ W tkalni naszej w Łodzi o guje po 2 krosna. Huk maszyn za­
Ludwika Waryńskiego w Łodzi towary? palmę pierwszeństwa walczy w głusza słowa. Wprawne ręce ko 
(PZPW Nr 1) unosi się szeroka - Wiele składa się na to przy- podniesieniu jakości i ilości pr.cr' biet zakładają coraz nowe czółen­
wstęga. "Dwukrotnie przodujący czyn. Stan utrzymania parku ma dukcji 27 zespołów współzawodni- k 
zakład. w. przemyśle wełnianym" szynowego, dob6r surowców i wie ctwa pracy i przeszło 700 wyróż- a. 

i ułatwienie ludziom pracy tej wy. 
cieczki. 

O tym wszystkim zdawał się ~e 
wiedzieć kontroler PKP. ktory 
wsiadł w Ostrowi,.. WieU{opolskim 
do pociągu, idącego z Poznania do 
Łodzi dn 26.IV 49 r. Kontroler ten 
zobaczyw~zy bilet z 66 proc. zniżką 
,łupnął" jednemu z naszych czy tel­
~ików karę w wysokości 3.125 zł 
(zamiast 525 zł nie dopłaconej w ka­
sie różnicy). Nr kwitka wydanego 
przez owego kontrolera 035164, 

- głOSI bIały napis na czerwonej le, wiele innych czynnik6w. Jeśli niających się współzawodników. Mój towarzysz prosi jedną z 
w~tędze .. Zegary produkcyjne usta chodzi o nasze zwycięstwo - Większość zespołów pracuje bar dziewcząt, by zatrzymała krosna j 
WlOne tuz za bramą wykazują sta stwierdza dyr. Szydłowska - to dzo dobrw, wypełniając w 100 opowiedziała coś o swej pracy. 
ły wzr~t wy~ajności fabryki i po w pierwszym rzędzie zawdzięcza proc. plan jakościowy produkcji, 
prawę JakoścI towarów. my je zgodnemu wysiłkowi 1)!a- są jednak jeszcze pracownicy, ktć -Zespół mój składa się z 6 tka 

. - Co, według pa?i - zwracam cowników fizycznych, personelu rzy muszą się podciągnąć. W tej czek _ mówi Alfreda Ciszewska. 
SIę do d!~ektorkI PZPW Nr l technicznego i administracji.Ogro sprawie odbyła się wczoraj spe- C l-M' w konał śm 
Szydł?~skleJ przyczyniło się naj- mnie dużo zawdzięczamy naradom cja1na narada prrodownik6w ze- - zyn. a]o:vy Y Y ~ 

Co na to Dyrekcja PKP? 
SER. 

bardZIe] do tego, że fabryka odnio technicznym, na których pracow- społów. z nadwyzką, daJąc 100 proc. prl _------------~ 
sła ~ 2 krotne zwycięstwo (w 2 nicy bardziej doświadczeni, inży- VI towarzystwie przewodniczą- my. OhCle' O 5'.t~ 50 . ano 2 
k~leJn~ch ~wartałach)? Czym w nierowie i technicy wyjaśniają ro cego Rady Zakładowej Nickiewi- . 
głown.e] mIerze należy tłumaczyć botnikom jak należy pracować, cza udaję się do tkalni. -: Od jak ~awna ~ier~e,pattl Wyjaśnienie Zarządu Mfe!skiego 
fakt, .ze PZPW Nr 1 w Łodzi pro- by uniknąć hraków. Czysto utrzymane podwórze, udZ1ał w wspołzawodmctWle. W "Dzienniku Łódzkim" w dniu 
dukuJą ponad 97 proc. "primy", _ Zobowiązania 1 Majowe wy- schody, korytarze i hale maszyn - Od początku tej akcji. Zrazu 27 kwietnia rl>. ukazała się notatka, 
gdy tymczasem większość innych konaliśmy do 30 kwietnia w llU świadczą, że PZPW Nr 1 przoduje szło gorzej, ale już od pół roku dotycząca wycof:m:a. z ru~hu. ~ 

97 06 . . tylk oduk .. l'··... . .. dniach świątecznY .... l tramwaju lmll 

Łańcuch ofiar 
D'ot>-chcwsowe ogniwa łańoucha' MJ(l' 

St. Ochab (1000 zł) - W • Wend~ (lĆOO 
zł) - Cz. Łacheckl (1000 zł) - S. Zaczek 
(1) - W . Dembiec (1000 U) - J. Stro­
czan (1000 zl) - wiceprez. W. Sobol (looo 
:r:ł) - K. lwan1a1~ (1000 zł) - K. Cłunle­
leWSki (100Q zł) - K. TlllrkiewJcz (1000 
zll - R. Janisł.aWskl (1000 :r:ł) - Kronie­
WICZ (1000 zł) - W. Lemiesz (2OOQ zł) _ 
E. KUkulak (1000 zł) - E. Soblszek (1000 
zł) - K. Widerman (1000 zł) - T. Męczyń­
ski (1000 zł)-A. Smlejan 0000 zł - K. Sę 
dzlCki (1000 zł) - M. KryłowleCikJ (1000 
zł) - A. Ochooki (1000 zł) - K. 'Rozmy­
słowlcz (1000 zł) - J. Kołacz (7) - R. 
Pfelifer (?) - J. Kieler (1) - M. Ramer 
(800 .zł) - M. Russinow (1000 Zlł) - A. Sa­
k(}WICZ (?) - W. Poterek (JOO() zł) - W. 
'I'omaszewlcz (7) - W. Ekielski (?) _ 
mgr. Ginsbert «7) - dyr. Formas (7) _ 
K. Wieczorek (1000 zł) - E. Tomczyk (7) 
- dyr. KrYSlIcwski (7) - Banaś (800 zł) 
- K. Dopierała (?) - M. And~ (800 
zł) - mgr . A. Pohorskl (100() zł) _ PI­
la wsk:! (500 zł) - Maculewicz (1) - M. 
Palenkler (600 zł) - J. Bałaban (500 zł) _ 
Cyr.ański (800 zl) - K. Kołakowski (1000 
:zł) - S!kowrońsk.1 (1000 zł) - T. Lem.ańsld 
(?) H. PanosJek (7) - J. Klob (1) _ 
B. Głowicki (500 zł) - Pracownicy 
Centr. Skór Surowych zbiorowo (2650 zł) 
- dyr. Ochnio (?) - dyr. Jabłonka (7) 
- dyr. A. RoozyńSk:.l (1000 zł) - F. Chu-
deczek (1) - SZ. WolioS (1000 zł) - M. 
MajeJ.'CZY1k (7) - Z. Królewskli (?) - A. 
Marchay (1) - A. N'Ona.s (1000 zł) - inż. 
Klopotowski (7) - inż. S~aroszłejft (1) 
- Sto Wójcialk (1000 Zlł) - dyr. Płoński 
(1000 u) - inż. BlschoH (1000 zł) - Le­
wandowski T. (7) - Okt. Koclński (1000 
U) - M. Kofta (1) - W. JaJruoo~ (1) 
- Blerkowskl (1) - J. Ciesiel&kl. (500 zl) 
- Koronika (t) - Bleniek (1) - Kleszcz 
(1) - W1<X1z. SrnO>leński (500 :r:ł) - Ka­
rasek (1()OO 2ił) - Cegielslki (1) - WOS/Z.­
C2.yk (1) - Cwifell.d (SOQ 7l) - Tepler 
(500 U) - T. Gołaszewski (?) - l. Ro­
zenblum (1) - Mlchalalk (?) - G«>wacld 
(1) - Wlerdalk (?) - Chamielec (1) _ 
JeżewSlki (?) - Wojakowski (1) - Wlo­
darczyk (300 u) - R. Napieralski (?) _ 
St. Piątek (1) - B. Woszczyk (?) - Pod­
górski (?) - Ko!odoziejczyk (1) - Go­
sŁawski (1) - JalJldeW1icz (?) - ~YGiak 
(500 zł) - OmakowSild (1) - Bąbel (1) -
Slcr'zypozak (7) - StrojkowSJki C!) - Ar­
Jl()Jd (7) - Nowa'k (1) - Personel BIu­
ra Sp. Wyr. Dziew.-pończ. C.T. zbioro­
wo - (z:! J5OO) - H. Hlbner (1) - Co­
ctel&sk1 CT) - Bas1!lek1 (T) - ~en (T) 
- Kisielew1crz U) - Wł. JCaMny (1) -
Z. We'lczarek (7) - S7.czepańs\t1 (T) -
Iłddar (t) - KornoroW&kl. (1) - Jładpold 
(r) - P. Karasek (1000 zł) - 8t. Grecer 
(Il00 u) - Mo Kawałek (T) - A. SIIo6u'­
lika (300 zł) - Mw. SmollfIald. (2.000 zł). 

* 1IIIr. z. ~~ Wllkca Ił .. 1 W'CY-
.... : 8. ~uaa, mgr. ~eco. M. 
Prellńsld.eeo, mgr. Rejn4sa. 

L. KrY81ak W'Płoau zł Il00.- 1 w.z;vwa: 
Z. Minora. Z. Samosieja" stał. ~Yritow­
lIklego, Eugenię Glerę. 

J. Wlodarczy'.k W!pł.aca fi 300 1 VllZYWa: 
Pł!l'II. Skl. Wyr. Dziew.-Pończ. Skł. NI' Ił. 
w Pab1oaulcach. Cz. Kołaoklego, B. Bam­
borow.l.cza. 

Edw. Srnol1ń.s.ki wpłaca zł 2000 1 WZyWa: 
A. Olczyka, G. Pomors'kiego, A. Pach­
Diewllkiego, A. Banaslak4, W. Cha:'Ubę. 
L. C1ea>ln.Lchę, 1. Gałązkę, B. HaJegrebe­
ra, W. Koneck:1ego, M. Królikowskiego, 
Z. Kallokiego. M. S>roczyńlSlk.le.go, J. Rut­
k'Owsldego, W. Luoezaka, A. NlewlB4'ow-
skiego. . 

PracoWill. Biura Sprzed. Wyr. Dziew. 
Pończ. C.T. wpłacają zł 2500.- i wzywa­
ją: Biura Branżowe C.T. Bawełnianych, 
Jedwabnych, . Lnianych. Webn1anych 1 
Dział Sprzedaży Przędzy. 

J. Bałaban wpłaca zł 500 1 wzywe.: dyr. 
Michalaka, Fl1ipow1cza, Ku·biaka. Trosz­
kiewicza, Siarkiewlcza 1 Miea<:zarka. 

Dyr. A. Roczyński W!PŁaca zł 1000 zł 1 
wzywa: B. Rałowskiego. J. ProknllewJca:a, 
Z. Hryniewicza 1 H. StrY'kowskiego. 

G. Cwlteld wpłaca zł 801> 1 wzywa: 
Granasa. Rowińskiego, Za!ę;ldego, Sl'lpru­
cha, Olejniczaka. 

A. Nonas wpłaca zł 1000 1 wzywa: H. 
Konopl<:ę, Z. Kaźmlerczaka. W. Mdcha­
łowslde.go, E. stępnia. 

Z. Tepler wPłaca zł 500 I wzywa: Wiś­
niewskiego. Bonieckiego, Rozenberga 1 
Romańskiego. 

Sz. Wolis wpłaca zł 1000 1 wzywa: St. 
Gawrona 1 E. Mikołajczyka. 

P. Karasek wpłaca zł 1000.- 1 W!l.yWa: 
S. Grabowskiego, M . BlaszczykleW'1cza. 
H. Millera 1 dyr. WuTfla. 

W. Płoński wpłaca zł 1000.- ! wz:yw!\: 
Plrelińsk iego, H. Sokoła. st. Mullera, T. 
Hcgedus.a, M. Wasiljewa. 

St. Greger wpłaca zł 500 l W'2iywa: A. 
Dlugołęckiego, Z. Sz,!enk1era, E. Bujakl, 
! L. Flblgera. 

A. Slosarska wPłaca zł 300 l wz~~: H 
Majerczyk, F. Szabelskiego, W. Jozwla· 
!ta. H. Mączyńską· 

St. W6cik wPtaca zł 1000 ! wzyWa: dyr 
Demusa t dyr. Prellńskiego. 

Ok\. Kocińskl wpłaca zł IQOO I wzywa. 
L. Chojnackiego, T. Defina, J. Jan~ta. 

proc. przy , prImy. me . o w pr CJI ecz rovv - zupeŁnie dobrze. Nle Jest to nt' 2. W zwiąZku z tym Zarząd Miej-
zresztą tak bardzo trudne. Trzeba ski w Łodzi. wyjaśnia, że w wyniku 
tylko uważać i nie żałować pracy, przeprowadzon:ych ?bserw:acji ~~-

F\otoAR 
Książka dociera. do W'Sti poprzetL biblioteki ruchome. Na 
zdjęc:lu: wyda.wanfe książek bibliotec7Jq ruchomeJ we 

wsJ Wola Siewszyńska. gm.ina. Kolbie!. 

Foto AK 
W blełą.oytn roku szkolnym czynnych jest 5289 przed 
-.kOł:, do któryoh uczęszcm 240.339 dzieci. Na zdjęciu; 

Uziecl w prze.1szkolu RTPD w żoliborzu, -------, 
Z Filbal'monii Łódzkie; 

. . wencji tramwajowej w dniach SW1ą-
a wówczas uniknie Sll: błędów. tecznycl:t okazała się konieczność 0-

.. . . k' . graniczenia ilości wozów, kursują-
W pobliżu krOSleTl C1szews le] cych na niektórych liniach. Na linii 

i jej zespołu pracuj" "pełnił pa- nr 2 ~ekwencja OIkazała się wyjąt­
rą" maszyny innych tkaczek i tka I kowo mała. ~kłoniło to ~K do 

. skasowania jej w dni śWląte<:ZITle, 
czy - nie gorszych od mej przo- tym bardziej, że z Chojen w kie~m-
downic i prrodowników pracy. ku śródmieścia jedzie aż 5 lini.1, a 
Widz~ jak starannie '\Viąie zer- Skasowane wozy "d'Yójki." ~orzy-

stywane są w niedZ1ele l ŚW1ęta na 
waną osnowę Maria Tetpilak6w- Uniach podmiejSkich, głzie frekwen­
na. Na czele 6-osobowego zespołu cja je$t w dni świąteczne wyjątl:kowo 
wykonała ona czyn l-Majowy w duża. 
106.02 proc. dając 100 proc. "prl- W dziale "Odpowiedzi Redakcji" 
mv". ,,Dziennik Łód.zk:i." zamieścił 20 

Ni . . l' i 0- kwietnia rb. notatkę H. Wróblew-
e gorzel wywląza l s t: z z oskiego wnoszącego o skierowonie w 

bowillzań przodownicy Józef GaJ godzinach rannych jednego tramwa­
da i Józef Zygmunt oru wielu ju "nadzwyczajnego" ut stalina o-

. • . ' ra1J zmianę rannego rozkładu tram-
Wlelu pracownikow tej przodUJą wajów Unii B. 
cej w Polsce fabryki. Nie żałują W zwiąZku z tym Zarząd Miejski 
oni wysiłku, by zbliżający się Kon wyjaśnia, że już od 23. 3 .. 1949 ~. na 
)o.res powitać nowymi sukcesami trasie O~jedle im. Mont~ła ~1I'ec-

., kiego, Plotr'kowską, Stalina, WIdzew 
- by wyprodukować jak naJWlę- kursuje pociąg nadzwyczajny, który 

I cej tkanin jak najwyższej ja- odjeżdża z Osiedila o godz. 6.54. ~a 
k ści tym pociągiem po 10 minutach idZIe 

o . do Widzewa tramwaj normalny li.. 
Jo Gozdawa ntl nr 10. 

Przyszłe ))wilki morskie« 
z Kół Przysposobienia Marynarskiego "SP" 
Ulv;adą nad ... orze 
Młodzież z Kół Przys/posobienia szerny i wielostronny. Składa się on 

MarynarS'kiego P.O. ,,s.P." w Łodzi między innymi:D zagadnień mor­
marzyła odde.wna o praktycznym m- skich, śródlądowych, rObót linowo­
&t.oso\Wniu zdo,b)"tych na kursach żaglowycil, budowy jachtów. sygna­
wiadomości. Chciano po prostu czym lizaojl, i zagadnień o PolSce w'Spól­
prędzej wyruszyć n4l wodę. W Łodzi czeanej. 
to problem nie łatwy, lecz zapał i W nauce i pracy specjalnie wy­
dobre chęci młodzleoty sprawiły. że iI'óŻDiają się następujący junacy: Zo­
Zarząd Miejski oddał do ich dyspo- fia Barik, Kazimierz i Włodzimierz 
zycji dużY Ś'taw znajdujący się w Pi:la.wscy, StaszeIic i Piotrowski. W 
parku 1 Maja w Rud2!l.e pabianic- miesiącach letnich przewidziana jest 
lk1ej. Kursanci Przy$p08Obien.ia Ma- nauka pływania, wiosłowania i m­
ryne.r.skiego postanowili 2lbudowae glowania, zaś w czasie wa'kacji -
tam własnymi rękami przystań wio- wyja.zxi na kursy sZ'koleniowe, orga­
ślarsko-żeglarską. nizowane przez "S.P." nad morzem i 

Staraniem Komendy WOjewód2'Jkiej nad malowniczymi jeziorami Mazur-
P.O. ,,s.P." w ŁodzI. młodzież otrzy- skimi. (P) 
ma równie! tabor wodny, składający 
S1ę z szalup 10 WiOSłowych 2l o-

~~~~~~~o~:'~:~~:Ch, kaja- Kalendarzvk imprez 
Zapał młodzierly. jes:t ogromny. Tygodnia Oświaty KsiQiki i Prasy 

$porty wodnę poclągaJą nie ty1lko • 
chłopcbw, ale również i dziewczęta. na dzień 8 mała 

Na piątkowym koncercie symfo- tnovena, który wykonał laureat je- Postępy kursantek 1 lrursantów są 
nicznym usłyszeliśmy IV Symfonię dnego z przedwoJ'ennych konkur- Godz. 12.30 - rozpoczęcie wielkiej 

Piątk wy ko cert synlł iczny 
na ogół dobre, choć program jest 00- zaba .1 .... Ó · d hód Es-dur A, Briicknera i Koncert for sów szopenOWSkich, ociemniały pia wy, z 1\., rej oc przeznaczo-

tepianowy G-dur opus 58 Ludwika nista, Imre Ungar _ przyniÓSł slu- ny jest na cele oświatowe. 
van Beethovena. Solistą był wę- chac2lom głębokie przeżycie art y- Godz. 15 - zawody kolarskie na 
giersk:i pianista, Imre Ungar - styczne. Pianista węgierski nie kła- Duz· e oszczadności st~~~:ei7,05 _ zakończenie przed-
orkiestrę prowadził Włodzimierz dzie nacisku na brawurowanie tech ~ 
Ormicki. niczne i błyskotliwą wirtuozerię. przyniósł czyn 1-mojowy ostatniego etapu międzynarodowego 

IV Symfonia, nazwana "Roman- Każda fraza, każdy motyw melo_ łAd kO h o OkA wyścigu kolarSkiego Praga - War-
tyczną", utwór o nieZIWykle barw- clyjny l rytmiczny koncertu został u Z IC papierni uW szawa. 
nej instrumentacji i łatwo wpada-I głęboko odczuty i przeżyty przez PracownicY Łódzkich Zakładów Godz. 18 - występy artystów. 
jących w ucho motywach melodyj- artystę. Dynamika gry, subtelne Cewek Przędzalniczych (fabryka Udział biorą: pp. Bieli.cka, .Brzeziń­
nych - jest jedną z dziewięciu I cieniowanie, niezwykłe uderzenie, Nr l) wykonali jako czyn pierwszo_ ska, Hanusz, Dymsz~ 1 i~nl. 
symfonii napisanych przez Antona skupiona' i pełna tragizmu (Andan- majowy: hydranty do impregnacji Godz. 23 - za!onczeme zabawy. 
Briicknera {1824--1B96}, kompozy- , leI) interpretacja tego najbardzit>i zaoszczędzając w ten sposób 120 tys. '," 
to1.'a wiedeńSkiego, wybitnego przed llTycznego koncertu Beethovena, a zł. Ponadto fabryka ta wykonała pal Kioski sprzedaży książek będą 
stawioiela kierunku wagnerowskie- nawet kapryśne miejscami tempo i nad plan w kwietniu ponad 6 tys kg czynne na terenie Łodzi w dotych­
go w muzyce. Bogactwo rytmiczne, charakterystyczne dla Ungara ,;l1ry cewek przędzalniCZYCh. co dało 0- czasowych punktach {Czerwony Ry­
zmienność nastroju (piękny temat wania" - zasługują na podziw szczędność ponad 1,6 mim. zł. nek. Marysin-Ruda, Pl. Zwycięstwa, 
Wiolonczelowy w Andante i beztro- Ungal' należy do rzadko spotykane- Przodownicy pracy fabryki Nr 3, Pl. Wolności. PI. Kościelny, Pl. Nie­
skie motywy tańca ludowego w go typu artystów. którzy nie lękają wykonali speCjalne prace w ramach podległości, ul. Zgierska przed Ju­
SCherzo) oraz dynamika symfonij się w'Ykonywania łatwych i na po_ zobowiązań l-majowych. Ob. Za. lianowem. ul. Poles'ka koło bloków) 
zostały w pełni wyzyskane przez zór błahych utworów i którzy rów· wad.zki wyremontował maszynę cew oraz przy ZOO, przed parkiem Si en­
orkiestrę ckfęki doskonał0mu kie- nie pięknie interpretują drobiazgi karkę zakwalifikowaną uprzednio kiewicza, przed parkiem Poniatow­
rownictwu dyrygenta, Wł . Ormic- muzyczne (np utwory nad progrram) na zł~m Maszynę tę puszczono w skiego i w Helenowie (przy grocie 
kiego. Instrumenty dęte grające jak kompozycje poważniejsze. ruch i bez defektu pracuje nadal. i przy muszli - w tych ostatnich 
poważną rolę w utworze. brzmiały Partia orkieslrowa konct>rtll ode- Robotnicy Medyński i Nowakowski dwóch kioskach sprzedawać będą 
11'1dSpodziewanie dobrze grana 7('\~tała subtelnie i z rh' yrn zobowiąz9li się do wykonania 5 książki D. Szaflarska, J Du~'Zyński , 

Koncert fortepianowy G-dur Bee· umiarem. J. L. ł wrzecion do perferowania cewek. (r) A. Dymsza i inni). 
. DZIEŃNIK ŁóDZKI Nr 125 (1389)-6 



Zafopek i Szilagyi sfarfuiq 
UJ bieqach narodoUJqch 

Pnyobyla do Warszawy samolotem tować 9 bm. przed zakończeniem wy 
ek]pa lekkoatletów czechosłowackich ścigu Praga - Warszawa. W skład 
Zawodndcy czechosłowaccy będą star respołu wchodzą: mistrz olimpijski 

- 2iatopek, Liszka, Minarzik i Zan-

• ta . 

Z 
Czy uda się wyl<orzystać ostatniq szansę? 

Wszyscy przybyli goście czecho­
słowaccy wraz z płk. Sabelem wyra­
zJili 'chęć wzięcia udziału w Biegu 
Narodowym. Będą oni startować o 
godz. 9 na ste.dionie WP wraz z przo 
downikami pracy - sportowcami. 

W biegu tym będzie uczestniczył 
również długodystansowiec węgier­
skli - Szylag)>1. Wyścig ikolarski Pra- niż krótkie sprinty na dystansie 120 I wodnicy nasi bezwzględnie mieliby I powitania kolarzy. Na ul. Plotr:kow­

ga - Warszawa ma się czy 137 kilometrów. lepsze wyniki i od Francuzów i ~ skiej ustawią się zapewne gęste 
ku końcowi. Dziś za- Wiemy przecież że w wyścigu tym Czec:hosłowaków. Jakoby "Baltyki" sZipalery publiczności, a w Heleno-
wodnicy wystartują z bierze udział ikilku kolarzy łódzkich ooają egzamin wytrzymałości. ale wie :zJbiorą .s:ię niezliczone tłumy wi­
Wrocławia do przed- a więc Czyż, Sałyga i Piet:rasrzewsld. plaga jest z gumami. Żadna drużyna dzów. Rq.ner - ""'HS 

"rRllóhniorz u 2: O ostatniego etapu, który ~icz~y, że któr!ś z nich postara me ma ~a ~ewno tyl~ .zare}estrowa- Łódź czekać będzie przede wszys-
mieści si~ w ŁodzL ~Ię pierwszy wpaś.c na metę. ~ałyga nych "kich, co właśrue nasza. kim na ukazanie się swoich zawod-

Liczymy, że na tym Jest, naszym roa~em, re:wel~cJą te- Teru okazuje się, że trzeba było ników. Mecz towarzyski rozegrany w 
etapie kolarze nasi po- ~oroeznego wyŚCI'gu. ZaJmuJe stale jednak inaczej zestawiać nasze ze... . .. . Łodzi między Ryme.r:em ze Ślą-

starają 'Się nadrobić minuty utraco- czoł.Olwe miejca, deklasując takich społy. W pierwszej drużynie z'clwiódł N~ tt;~~ ~rr:;.ill:C , ~e ~e to ska a .ŁKS - ~łf!ruarz ;akoń­
ne w pierwszych dnia.ch wyścigu. kolarzy jak Ka.l)ia.k czy Pietraszew- przede wszystkim Kapiak, który nie Ptrzertu~s ~ ~ d ~~~s~ rzeb W;- C2Zo

ył SSlę ~YClłęs el~ . ~ ymera 
Etap :lJ Wrocławia do Łodzi. będzie ski. Sałyga był tym, który dzięki może jakoś się !rOzkręcić i nie do- s a '. Ją ' . o. ~ Y 1/ :. potka~le by {) n:a1? cle-.{~we. l 

jednym z najtrudniejszych nie tylko swojej nadzwyczajnej ambicji pierw- chodzi. do głosu na etapach st~licy za~on.cz1ć. gLganty~zny wy- stało na \'łYJątkowo niskim pozlolllle 
ze względu lila to, że liczy 212 km, gzy przekroczył granicę czesko-pol- . śCIg, trwaJący JUZ od 1 maJa. sportowym. 
a[e i dlatego, że jest wyjątkowo mo- ską. Bardzo dobrze jedzie również Trudno tu kogoś wUti.ć, bo prze- Niemal wszyscy narz.ekają że na- ~KS wystąpił w rezerwOWY'11 skła 
n~nny,. po:zJbawiony wzniesień i Oz;yż, który doskonale spisał się w cleż przed wyjazdem do PJ:'agi nie si zawodnicy jadą chaot y.cznle i kie- dZle, be.z P~tkoli. Ł~cza. i Bar~<: . . W 
me9pOdzi8?ek terenOIWych. Katowicach, zajmując trzecie miej- znaliśmy formy naszych kolarzy. U- rują się złą taktyką, Brak w paszcze- d,ruz!me l?llkarzy łodzklch w~rozru~ł 
~wodnler nas~ znaj~ ~ażdy ka- sce. Czyż ma jednak pechl1:' ~iczne legało się raczej sugestii nazwisk i gólnych drużynach odpowiednich Sl~ Jed.ynle H()gen.dQ~f,. ktory ~le 

m1eń na teJ traSie, t~te-z; Ich szanse I defekty, 00 wpływa oczywlśCle na opierano się na wynikach zesZlło- kierowniików, którzy cieszyliby się u mLa~ ll:est.ety zroz~1ema V,7 . swoJ~J 
wzrastają, a po drugie, dł1Wsze od-I stratę C€nnego czasu. rocznych. po2lOstałych swoich kolegów zaufa- druzyn~e l wsze~e Jego akCje k on-
cinki trasy bardziej im odpowiadają ' Gdylby właśnie nie te defekity, za- Czy zawodnicy nasi potrafią po- niem. Wyścig r02;grywłl się przecież czyły SIę s-tratą pIlek. 

prawić &woją lokatę w punktacji w konkurencji drużynowej a me in- Rymer grał znacznie lepiej od ŁKS 
drużynowej - to pytanie zadaje 50- dywidualnej. d zasłużył na zwycięstwo zwłaszcza, 
ibie tysiąC€ 7JWolenn:ików """"rtu, śle- że Rymerowi w dużej mierze pomógł 

w~~ RóżniC€ w czesach są S'toSlUIlkowo 
dzących uwaJŻIlie przebiA " -~""'ci."". WłodlN'czyk, który strzelił samobój-

~'" w.1'" .. ~ Il!ieduże, wysunięcie się na czołowe b ł 

J . l' t ni tr-.a:- wt6 mieJ'sce nasze"'o zespołu J'est m()(Ż;!i- czą bramkę. Drugą bramkę zdo y eze l nawe e po o"u.my po - b- Majchrzak. 
rzyć zwycięstwa ze'szłorocznego, bę- we. Trzeba jednak, żeby wszyscy za- Sędziował Sz:muIak. 
dzi.emy mieli bardzo dużo doświad- wodnicy roali egzamin na p:ią,tkę z Publiczności _ 1000 
czenia sportowego, z którego skorzy- plusem i oderv.Tali si~ od pozos.tałych _------------~ 
stamy niewą~liwie przy montowa- ~a1i. 
niu drużyn narodowych przed star- Mamy nadzieję że wyścig tego­
tern wyścigu Dokoła Polskii. Wyścig roczny zakończy ~ję dla D'łS pomyśl­
ten odibęd.z:i.e się W tym roku jesie- nie. 
nia. I 

Dziś sportowa Ł6df szykuje się do 
J. N!i.eclecki 

Vesely -erwsz 
Piętra~zelJlJ§ki piątq 

Ostatl1le wlQdomości 
sportowe podajemy na 
str. 2. 

iu 
Foto AR 

Kolarze na trasie Gottwaldowo - Morawska_Ostrawa. 

Wczoraj zawodnicy wyścigu ko- (Francja) - 5:34:14, 4) Kovacs (Wę- T"'si4ce zawodnaków 
lar.skfi.ego Praga - Warszawa star- gry), 5) Pietraszewski, 6) Holubec na starcie 
towali 1) Katowic do Wrocła.wia. })y- (CSR), 7) Niculesoo (RumuIlJia), 8) • 
stans wyD<>sił 212 ikm. Wyględa, 9) Wójcik, 10) Siemiński. Bleg6w Narodowych 

J'rarmenł -wyliołl1l Prap - Wanr.awa 

ERICH MARIA REMARQUE 
(116) 

ŁUK' 
TRIUMFALNY 

fJ rzelożąlo tondo Helcer 

lIIimmmmlTI1milmlllmmlllm~lIl1l11l!1llmlJlllllllrnmllll~IUlIII,IUI!IlII'~lI]IiIJlIJlUlIIIWIlmlllJllII~~~lIIill!mmlJlllJlmlimlm~mlJllJlfllJlllllmflllllflllm lIIillllrilllli:l~ llru 
- Nie do tego stopnia. Jeszcze kilka lat temu 

mój rządca był sobie przyjemnym człowiekiem we 
flanelowych spodnia-ch i płóciennych pantoflach. Te­
raz stał się bohaterem w oficerkach i czarnej koszuli, 
nosi przy sobie sztylet i wygłasza mowy, z których 
wynika jasno, że Morze Śródziemne musi należeć 
do Włoch, że Anglia musi być zniszczona, a Nicea, 
Korsyka i Sabaudia muszą powrócić do swojej wiel­
kiej metropolii. Ach, Rawik, ten skądinąd sympa­
tyczny naród, który od wieków żadnej wojny nie 
wygrał, oszalał od czasu, kiedy mu pozwolono zwy­
ciężyć w Abisynii i w Hiszpanii. Przyjaciele, którzy 
jeszcze kilka lat temu byli zupełnie rozsądnymi 
ludźmi, teraz tłumaczą mi serio, że pokonają Anglię 
w ciągu trzech miesięcy. Cały kraj jest w stanie 
wrzenia. Co tam się dzieje? Uciekłam z Wiednia 
w obawie przed brutalami w brunatnych koszu­
lach, teraz opuszczam Włochy ze strachu przed bru­
talami w czarnych, inni będą mieli zielone, 
w Ameryce srebrne - czyżby świat zwariował na 
punkcie koszul? 

- Możliwe, ale to się wkrótce zmieni. Wszystko 
stanie się czerwone. 

6 DZIENl'i"J.K ŁODZKI Nr 125 (1389) 

Walka na trasie była bardzo za- Zawodnicy od 3 do 10 zostali sklasy- Dziś n a tereni.e calej 
żarta. Zanosiło się na to, że z-wycię- fikowani w jednym czasie. P olski odbę<lą się mawwe 
. t t' R 1'..' ki kt· Etap druż'ynowo wygrała Pol~'-~ I. biegi narodowe . W b Je-zy W ym e aple ze .. ll1e, -ory ""'~ gach tych stanie przeszło 

przez dłuższy CUU! prowadził, ale -------------- pół milionowa rzesza ~or 
nliestety zabrakło mu sił, by wytrzy II ł . ~~C~rto:ać ~~; tt: 
mać t~'k mordercze tempo ~ końca. I\on erencJa sportowa sięcy b iegaczy, a na te-
Dogonila go czołówka, ktora roze- renie wOj. łódx.lt!ego oko-
grała wyścig na samym finiszu. &II 0" Z Z lo 30 tysięcy. 

Wyniki przedstawiają się następu- Dzi.eń dzisiejszy b~zle 
Okręgowa Komis ja Zwią71ków Za- ImponUj ącą manifestacją 

jąco: wodowych, w porozumieniu z Miej- ~ spor tu l~koatl ety('z.n ego 
1) Vesely (CSR) 5'34' 12 2) Gar w Polsce. WleJny, że Jek-- . " - skim Komitetem PZPR zwołuje kon- kO<ltletyka jest podstawą wszp tklch po-

nier (Franc,ia) - 5:34:13, 3) GOugen ferencję dmennikarzy sportowych. zostałych gałęzi spor towych. 

,,(zyn" -,,6wiazda'· 7: 1 
Konferencja ta odbędzie się w naj- Cieszymy się, • że młodzież sportowa 

bliższy wtorek o godz. 10 w lokalu docenia znaczenie bi"gów narOdowych i 
przy ul. Traugutta 18, I piętro (po- sta j e gr emialnle na starcie. 
kój 102). Dob: ze, że wyn~ki biegów zaliczane bę-Rozegrany mecz piłkarski o mi­

stT2lOStwo klasy "C" między "Czy­
nem" a "Gwiazdą" zakończył się zde 
cydowa.nym zwycięstwem piłkarzy 
"Czynu" 7:1 (3:0). 

dą do O<lzna.k:i sportowej, 
Konferencja miała odbyć się w Vi ŁO<lzi biegi odbę.dą się w 5.2 punk­

poniedziałek, ale ze względu na start tach. Największe nasJlenie zawO<ln ~ków 
kolarzy z Łodzi do Warszawy i na- mieć będziemy na boiskach : w P.arku 

. . LUJClowY\IIl, ŁKS, Zlednocwnych, Hele-

Bramki dla "CZynu" zdobyli: Sob­
czak 4, Chmielecki, Mromński. 1 Grze 
gorzewski po jednej. 

wał pracy tenn::n zEYbranta przesu- nawie i na p lacu 3 Maja. t 

nięto na wtore~. . . LiczymY, że pod względem organizacy j_ 
Wszyscy d.ziennl'karze Spo.rto:wl n,ym blegi te będą na poziomie, że staną 

proszeni Są O Jronieczne i punktbual!ne SIę w.;;pan.Ial:ą propagandą spor tu lekko-Foto AR 
przyibycie. atletyc=ego w Polsce. SędZiował Ma.rcinkowUi.. 

Czerwone? 
- Tak, czerwone od krwi. 
Kate Hegstroem popatrzyła w dół na podwórze. 

Swiatło późnego popołudnia sączyło się zwolna 
przez zielone liście leszczyny. - Trudno w to uwie­
rzyć - powiedziała - dwie wojny w ciągu dwu­
dziestu lat, to trochę za wiele. Jeszcze nie odpo­
częliśmy po pierwszej. 

- Tylko zwycięzcy, zwycięż.eni nie. Zwycięzcy 
stają się zawsze lekkomyślni. 

- Możliwe - spojrzała na niego - ale w takim 
razie niewiele nam czasu pozostaje, co? 

- Boje się, że istotnie niewiele. 
- A dla mnie wystarczy? 

. - Czemu nie? - Rawik podniósł głowę, ale nie 
unikała jego wzroku. - Czy pani była u Fioli? 

- . Owszem, coś ze dwa razy. Jeden z nielicznych, 
który nie uległ czarnej zarazie. 

Rawik nie odpowiedział, czekał. 
Kate Hegstroem wzięła sznurek pereł, który le­

żał na stole i przesuwała je powoli w swoich dłu­
gich cienkich palcach. Wyglądały teraz, jak rÓŻa­
niec. - Jestem, jak Zyd wieczny tułacz - powie­
działa - w poszukiwaniu spokojnego kąta. Ale wi­
dać źle się wybrałam. Nigdzie nie można znaleźć te­
go, czego szukam. Tylko tu, tak, tu tylko są jakieś 
resztki spokoju. 

. Rawik patrzył na perły. Uformowały je bez­
kształtne szare mięczaki, kiedy im dokuczała jakaś 
obca substancja, ziarnko piasku, które dostało się 
między skorupy. Takie jarzące się, słodkie piękno 
powstało na skutek chwilowego podrażnienia. Trzeba 
to sobie zaEami~tać, p'omyślał. 

Czy nie miała pani zamiaru udać się do Ame­
ryki, Kate? Kto tylko może, powinien opuścić Euro­
pę. Za późno już na wszystko inne. 

- Chciałby mnie pan gdzieś wysłać? 
- Nie, choć ostatnim razem mówiła pani chyba, 

że chce zakończyć swoje sprawy tutaj i wyjechać do 
Ameryki. 

- Tak, ale odechciało mi się. Jeszcze nie teraz. 
Jeszcze tu zostanę. 

- Paryż jest w lecie gorący i nieprzyjemny • 
Odłożyła perły. 
- Nie wtedy, kiedy to ma być ostatnie lato, Ra-

wik. 
- Ostatnie? 
- Tak, ostatnie przed powrotem. 
Znów zamilkł. Co ona wie, ile wie, pytał sam 

siebie. Co jej powiedział Fiola? 
- Co słychać w "Szecherazadzie"? - spytała 

nagle 
- Dawno nie byłem. 

każdej nocy zbierają się 
wszędzie. 

- Latem? 

Ale Morozow mOWI, że 
tam tłumy. Jak zresztą 

- Właśnie, latem, kiedy się zwykle zamykało 
lokale. Czy paru. się dziwi? 

- Nie, każdy chwyta co może, zanim nastąpi 
koniec. 

- Tak - powiedział Rawik. 
- Może mnie pan tam kiedy zabierze? 
- Z przyjemnością" Kate. Kiedy pani tylko 

7.echce. Myślałem, że pani str2 C'iła ochotę. 

- I ja tak myślałam, ale zmieniłam zdanie. 
I ja chwytam, co mogę. 

CD, c. n.) 



KALENDARZY~{ 

Hiedziela OZU: 

8 Stanisława 

JUTRO: 
filAJA Dzień Zwycięstwa 

KRONIKA 
WAZ. 1; r~;LEFON\': 
Komisarjat Mlejsk.l M. o. 
Pogotowie Ratunkowe Miejskle 
Pogotow. Ratunkowe tJbezpleczalnl 
Pogotowie Ratunkowe PCK 
Straż Pożarna 
Miejski O~'odek lnformacjl 

Dy 2-U r 'l~ Cl i)łe ',; 

Z53-6U 
104-44 
134-15 
117-11 

8 
1[,9-15 

DzisiejszeJ nocy d "żurują apteki: 
BOJarsloego (Przejazd 19), Cylltera 

(W61cz"ń sl:3 37) Apteka Spoteczna nr 61 
(PlOtrkow$ka 225) . Niewiarowskiej Zgier­
ska l46), Pawlukiewicza (Pomorska 12, 
TraWkowsldeJ (Brzezińska 56), Unieszow­
ski ego (Dąbrowska 24-a) 

Teatrq 
TEATR W. P.: o gOdz, 15: ,.Młoda 

gwardia". Passe-partout nieważne. 
O godz, 19.15 "Pies ogrodnika". 

PA1<STWOWY TEATR POWSZECHNY: 
o godz. 19,15 ,Dwa 'teatry". 

TEATR KAMERALNY DOMU ItOI..NIE­
RZA: O gad". 19,15 "Gwiazd .. Ste­

Tensona". 
TEATR "MELODRAM" (gmach OKZZ): 

O godz. 19,15 ,Zie~ Pana Poirier" 
Bilety sprzedane. pass<:!-partout rule: 
ważne. 

TEATR ,.OSA", O godz. 16 I 19.30 _ 
"Rycen szalony" II A. D~. 

TEATR "LUTNIA", 
o g. 19,15 - "Dzwony ~ Oornevilłe" 

TEATR LALEK .. PINOKIO" RTPD _ 
(ul. Nawrot 27). CodzLemIllioe prócz 
poniedziałków o godz. 9,30, w nie­
dziele i śmęta o godz. 12 - • Cza-
rodzie,jski kalosz". ' 

TEATR LALEK "ARLEKIN" (Piotr-
kowska 152): Cod:z:iennie prócz po­
ruedl'lialk6w o godz. 17 "KoloNlwe 
piosenki". 

TETAR ItYDOWSKI (Ja,r:l.C28. 2) o godz. 
20 występy DOlnośląskiego Teatru 
!l;Ydowskj'ego - komedia muzy= 
• '\Vl.a,iemna miło~Ću. 

FILH ARJ.l0NIA i\UEJSI;:A - O godz. 
12 poranek symI. dla świata pracy, 
poś\V'ieoony muzyce polsklLej. Dyry_ 
guje Włodz. OrmiClkf, śpiewa Irena 
Lewińska. 

CYI~r 7>oJ,. 2 (Plac Niepodległości) _ 
Widowisko atr2kcji krajowych i ZB­
granicznych codzie.11l1ie o godz. 19,15. 
Sobota 2 przedst. o 15,) 5 i 19.15. -
Niedziela 3 pl'7ledat.: o godz. 12, 
15,15 l 19,15. 

Z sądu 

Ojciec kradł, a syn 
Dobrana rodzinka przed Sądem 

z ukosa 

J Pk ~.mdagał ~~I~~!' ,~~~;:y "" . 
" s rZyllla"", przę .zy, sw. poznaJe ' l d' . _ . ; S ~ '1 
przędzę rozchodowana w 1947 r. do u zml ",rzepracowanym.. zcze5 0 
produkcji. . nie w urzędach widzi się ludzi po 

Z oskarżenia Wojew. Delegatury I skrzynię przędzy i krosna. W maga O tej nadwyżce Rensz ró"vnież prostu zaw.:ilonych robota. Chcesz 
Komisj~ Specja~nej zasiedli w~zoraJ zynie, pod prz.ędzą ukryte były ma_ nie zameldował przv końcu roku. l' . , . .' , 

na łaWle oBkarzonych w Sądzie 0_ szyny do szyc;a. W prywatnej praL Zeznania dalszych świadków tak czasem 0a.WJedZ1C Jaklegos zr:a­
l~.ręgowym w Łodzi, sądzeni w try_ ni Renszów znaleziono 4 krosna samo obciążają oskarżonych. K;c_ jomego w b;'u.rze, przychodzIsz, 
bie doraźnym; b. właściciel 2 fa_ tkackie. rownik oddziału nie reagował na a za''1Jm jeszcze usiadziesz i za­
b:-yk włókienniczych "Y' Pabianicach Św. Łyczkowski, że Rensz, jako zwracane ~u uwagi, że towary, k~ó palisz papierosa o~ łapiąc się 
Jozef Rensz i syn Jego Leonard kieroWilllik oddzielnie podpisywał co re produlwJe fabryka ' -- są złe. Wle " 
Rensz. roku protokóły ze sporządzonych re dział o tym dobrze i to leżało w je_ za glowę, krzyczy: "Tyle spraw, 

Po wojnie fabryki te zosta'ly u_ manentów i on był obowiązany do go interesie, tyle pracy! Ja nie wiem jak z 
państwowione i skomasowane w Id ni d jedną ł ś' . k Odd' ł 27 me owa a o na wyżkach. Meldu_ Pierwszy dzień procesu zakończo tego wybrną6! Interesantów cale 
PZPB W

ca o c: J~ o • Zła 26- nek tak: jednak nigdy nie wpłynął no na przesłuchan~u świadków. Dal 1" 
Pab.amcach. . . z jego rąk. . szy ciąg i wyrok podamy w norze tłumy .. 

Leonard. Rens~ został kiero~_ Nadwyżki uzyskane przez Rensza wtorkowym naszeg,o pisma. Dl t"'k; d"? PI 
bem. oddZlału~ Je~o sy~ magazy~e z produkcji nieodpowiednich towa_ Rozpr8.wie przevvodniczy sędzia .xze~o". s·ę. ue1e.. a-: 
ret l ?bydwaJ ffileszkali na tereme rów _ za . lekkich i za wąskich _ Błochowicz. Oskarżają: prok. Ste_ czego CI ludzle 'file mają arrJ 

fa ;yki. 'dz' nik 1948 D l K vv:ędro;wały ?o ~rywatnej "spiżar_ faniak, i z ramienia Wojewódzkiej chwili spokoju? Sprobujmy zba-
': .. Psaz l.erl.u r. edzi1~g· o m" 'kIerownika '~ magazyniera. I Deleg. Kom. Spec. przewodn:czący dać przyczvny tego godnego po_ 

m!S~l pecJ~ neJ ~zeprowa. a re W znalezionych w pralni Rensza Kubicki. (w) • _ .., 
W1ZJę w ffileszkamu Renszow. Za_ _ _____ . _ __ , ___ .~ _________ ... ~ za{OwamB stanu. 

~~~~sz~e~~e~zkj~~U, S~~~y,i ;~~~~~ IISiąZ· ki- Il(1DdrmnJIIl ~ na 11M.' ;~ftS" P. Antoni Z. chcial wymienić 
l magazyny znalezlOno k:Ika tYSlę_ 1\ a Wii 'if1U ID' -t '~I" prawo jazdy, ponieważ mialo 
cy metrów różnego rodzaju materia ' straoić wkrótce waźntośó. Tak 
łów WłókienniczYCh, 300 kg przędzy 60 nowych bibliotek powstaje dziś w woj. łódzkim każą przepisy. Z"'losil się wi".c 
bawełnianej, 53 kg wstawek do fi_ 5 r 
ranek. a na terenie fabryki szereg Dziś powstanie w woj. łódzkim 69 zow. i Wilkowice. W pow. wieluń_ do odpowiedniego pokoJu w od_ 
maszyn, częŚCi maszyn i artykułów nowych bibliotek. Poza 56 księgo_ skim - Krzywa Rzeka. powi~dnim utzt;dzie, gdzie mu 
technicznych wartośc: 1,084,431 zł zbiorami, które wysyła dziś do róż_ We wszystkich tych grom.adach powiedziano że 
(m. in. 5 krosien, 14 maszyn perlko nych miejscowości województwa odbędą się dziś występy zespołów ' 
'wych, 20 czółenek do krosien angiel Zw. S. Chł., 13 kompletów biblio_ świetlicowych, które przybędą tam l. Powinien wykupić w kasie 
skich itp.). tecznych po 145 książek kaMy prze wraz z delegaCjami wręczającymi druczek F takowy" wypełnić 

Kontrola surowCÓw fabrycznych każą mieszkańcom wSi pracownicy książki. (jb) " • 
wykazała nadwyżkę ponad 1.500 kg fabryk i inStytucji ł6dzlclch. I . G~y tego dokonaJ do.wiedzisł 

pr~~eni do winy nie przyznają W ramach sojuszu robotniczo_ ZYCIE ŁODZt SIr?, ze: 
się. chłopgkiego b'ibioteczJti otrzymają: -' 3. Powinien wykupić ZI11>8Czków 

- To wszystko jest naszą włas_ W pow. łódzkim wieś Kruszóvt, :'.~ WSPOLZAWODNICTWO PRACY w stemplowych za I ID zł. i ' nakleić 
nością przedwojenną - zeznaje Le_ w pow. brzezińskim - wsie KalL , 
onard Rensz. Z fabryki nic nie bra_ nów i Niesułków. W pow Kutnow_ ~~~~~~~i ~~~~n.J~~r!G~~".z~ je na.ow druczek. Gdy już i to 
liśmy. !>kim - Klecka Dąbrowa, Krzyża_ dzie Miejskim - pracownicy 3 Urzę,du spełml kazano mu: 

Na pytanie przewodnkzącego, dla nów i Oporów. W pow. łaskim Wy_ t~~ ~~ilnci~Oz~~~łos:!~~ft';~yę;l~: 3. Przynieść zaświadczenie za-
czego nie podali w remanencie 5 gl.ęz6w. W pow. łęczyckim - Wito_ a~nego ~61zawodn!iJc;twa p!'acy. Id' P od . ki' 
krosien, Rensz odpowiada. nia i Leśnica Wielka. W pow. opa... J'ed!noooe;śnie wydoa!ne zostały ol,61nild, me owarua. rzy czym cm 

- Bo chciałem te krosna sądow_ czyńskim - Krótkowice, Rawa Ma_ które n,aka2lUją niewzywanie lmteresan- zameldowania które miał przy-
. d b ' t6w do btUJr Zarządu MiejsUdego, bez '. . 

me o e rac. ważnego powodu, gdyż powoduje to za- padkowo przy sobIe okazały SI~ 
Okazuje się, że Renszowie pro_ to.r w bmrach i u,1;ru,dnia pracę urzędni- niewystarczEl]'ace Gdy żadane 

jektowaE założenie własnej fabrykt lJ· ... zd b wychow'''loko· W Jww. • . • 
tkackiej i tam prawdopodobnie i'f. ' ~ I za,~wjadczel,ie przyniósł okazaJo 

k dzi t . ś 'ć Z' k b L bl' ... z TOW. PF-ZVJAZNI POLSKO - . chcieli s ra ony owar umIe Cl • gimn. im. omoJs ieg w u ime CZECHOSŁOWACKIEJ. w sobotę, dn, SIę, że: 
W dalSZym ciągu rozprawy ze_ 14 bm., o godz. 16,30, pozy ul. Ogl'OdlO- . 

znają świadkowie. Komitet Organizacyjny Zjazdu wej 15 ocIblęd2Jle się "WjeCZÓl' ŚwleWco- 4. PonIeważ na starym idą. 
Ś O h k d t St . Byłych Wychowanków Państwowe_ wy" połączony z pog~dankami na temat d . ś' d' . 

w, c man. omen an razy CzechosłowaCji i wy~tępami 2'TtYStycz- Cym o wymIany za WIa czemu, 
Przemysłowej, który był obecny go Gimnazjum im. Hetmana Jana , b 1· d ·ć 
przy rewizji przeprowadzonej u Zamojskiego w LubGnie, ul. Ogro_ n~EW woJny. y Inny a res, .trzebf(- wykup! 
Renszów zeznaje: dowa Nr 14 uprzejmie komunikuje, formularz na zmla'l1ę miejsca za-

_ Towary i przędzę znajdowa1iś- że w dniach 5 i 6 czerwca br. od_ ::; "SZKICE WĘGLEM" Na SCE,-m mieszkania i poświadczyć go na-
MUZEA MIEJSKIE 

Sztukł - Więckowskiego 36 otwarte od 
1~]7 prócz poruiedziałk6w I piątków. 

d ł ' k' k będzie się zjazd byłych wychowan_ SWmTLICY z. z. K. W ŁODZI. ~1P6ł. • • . 
my wszędzie: po aż affil. w a_ ków naszego Gimnazjum. świetlicowy ZZ:K w Łodzi wystaw~a w turaJme przez admInistraCję do. 
napie, w szafie. dniach 11, 12 i 13 maja b.r. w lokcl!lu T tI' d k . 

W szopach i garażu znaleziono własnym przy u:l. Ka;roleWSlkiej Nr 52 mu. o wszys <O Je na !lJ1e wy-
Uprasza się Kolegów o niezwłocz_ SlZ;tukę p,t. "S2lkice węglem" - opTaco- starczala bo: Prehistoryczne - Plac Wolności Nr 14 

czynne cod7.iennie od t~17 prócz po. 
niedZliałk60w. 

Etnograficzne - Plac Wolności Nr 14 
C7:YIUle codzieIllllie Od 10-17 pr6~z '>0-
Diedziałkó·w 

Mnzeum Przyrodnieze w Parkn Slen. 
kiewicza CZlffine od godz. 1~17 pr6C2 
ooniedziałków . 

NIEDZIELA 

ne skontaktowanie się z Komitetem, Wal1.ą ha podstawie nowel Henryka Slen- ' 
celem otrzymania zaproszenia, prze kiewicza. 5. Najeżało kupić i 
kazanie składki minimum 1.000.- Ponadto PTzewi,dzlany jeslt w najlbUż- l ' 
zł na konto NBP Nr 182 _ Oddział sczym czasie przyjaZd ze..<ipoł6w świetli- znacz,KOW stemplowych na 

. d . cowyoe<h ZZK z Częstochowy i z Ostrowia N _,1·0 'CZ ni . 
w Lublinie, oraz o powia omieme Wlk" które dadzą w Łodzi kilka przed- a Za:t<. 17 e e. 
wszystkich Kolegów. stawień. 

nakleić 

55 zł. 

"ino 12,04 0twoa.rcle FestIv.: P!i.erwszy KO!Il1<l. 

6. POSłM1O go do innego poko­
ju, gdzie w starym zaświadcze. 
niu wpisano mu nowy adres. Po 
tym wszystkim podanie jest uwa 
żane za złożore. Za parę tygodn1 
będzie odpowiedź. 

Zesp. LudQwych l Chórów, w przerwLe 
ADRIA - "Renegat" konc. Ra'lidkronika. i najoieka>WZ8 8lUd. 

godz. 16. 18.30, 20.30, W nledz. 13.30. przyszł. tygodnia. 14,00 .. Majorwe apm-
dozw. od lat 16. wy" _ BiLld. arow. mu?:. (lila d'Zllecl. 1420 

BAŁTYK - .,Szewc I\łateusz" "Niedziela na wsi", 15,00 "Okno w le_ 
godz. 16, 18.30. 21 w niedz, la.30. we" _ słuchow, 1600 Dziemuilk popołud-
dozw, dla modz. .mowy. 16,20 "CzechoS!łOfwacja przemawill. 

Jak widzimy więc, pracownicy 
omawianego urzędu mają huk 
roboty. Samo kolejne informo­
Iwaroe jednego tylko ~nf.ereslfnta, 
00, kiedy i gdzie ma zrobić i na­
lepić, zajmuje im lwią część dnia 
pracy. 

BAJKA - ,Wołga. Wołga" do Poo<IsUci ". 16,50 RD'zmawa !1; l\.'rt!anoozem 
'!!odz, 18, 20, w niedz. 14. 18. wIejskim. 17,00 Tramsm. KOtle. rooryw. 
clO7,W, dla młOdzieży. z Kiermaszu w La"Ziookach. 1800 Rep. 

GDYNIA - ,Pl'ogram Aktualności kraj. z btegu ktolarsklego Praga - WallS2.aswa. 
i zagranicznycb Nr 19. 1,8,10 D. c, konc. z KJeJ'llIl8SZ1l w Ul,zien 
gOdz. Ii. 12 13 !fi, 17. 18 19 20, 21 kiaCJh. , 18,40 "Pan Tadeusz" - 12 ode. 

HEL (dla mI odzieży) - .Wieczna Ewa" 19,00 I KOl1c. Kantatowy. 21 00 Dzielllik 
godz, 16, 18, 20 w niedz. 14, WlUecz,orny. 21,25 MiędzY'Państw, mOO2l 

MlJZA (Ruda Pab.) - • Siódma zaslona" pillk. Rumuma. - Polsika. 21,40 Muzyka 
godlz. 18, 20, w niedz. 14, 16. tan., w wyk. Ork, PR pod dyr. ;T. Caj-
dozw. od la t 14, mera. 22,30 WIJa,d, o,g61nolp, srporl. - 1) 

POLO~IA - .. Cezu t Kleopatra" C'da,ń!&k 2) P02ll1ań, 3) Wrodasw, 4) Ka-
godz. 16, 18.30, 21 w niedz. 13,30. I' towice. 22,45 WIJa,d, sport. ogólnop. 
dozw. dla mlodz, . 22.47 Wiad. aport. o.g6Inop. z WlIJI'5'll8.WY. 

PRZEDWIOSNIE - " ,Jej Pierwszy Bal" 22.50 Konc, ŻYC'Zeń. 23,00 Ostalt. madom. 
godz. 15.30, 18. 20.30, W nJedz. 13. 23,10 Wyścig kJol.rurski Praga - WaJ'_ 
dozw, od lat 18, S'llawa. 23 20 BOkserskie mistrz. Pohski. 

ROBOTNIK - "WieU(a Nagroda" 23,30 Muz. tan. Pl. 23,50 Progr, na dziileń 
godz. 15.30, 18, 20.30, w n1edz. 13. nast. 24,00 Koncert życzeń. 1 00 ~ońC?;. 
dozw. dla mIodz. 8IIld. - Hymn. 

BONIA - "Gasnący płomień" -----'-------------
!!odz. 18, 20. W niedz. 14. J6. 

Przystań wioślarska na Prośnie W KaIisZ'U .. 
\ 

A gdyby tak ... 
nym zamachem 
tehtowi jakich 
wymaga? 

Pracy będzie 

od razu, za 
powpedzicć 

formalności 

jed­
pe­
si~ 

znacznie mniej. 
K. E. 

dozw. dla mlodz. od lat 12, 
REKORD - ,Zaldeta narzeczona" 

dla mlodz. godz, 16 w niedz. l3.30. 
"GiIda" -
godz. 18. 20.30, w niedz. 15.30. 
dozw od lat 18 

STYLOWY - "Dżulb:\l's" 

Uroczystości maiowe W Kc iszu 
dla młodz. godz. 16, ' 18 20, w nie 
dziele 14. 

8WIT - .,Rosanna SiedmIu Księżyców" 
godz. la, 20 , W niedz. 14. 16, 
WZW, od lat 18. 

TATRY - .. C7.terv Serca" 
godz. 16, 18, 20,30, w niedz. 14. 
dozw, dla młodz. 

TĘCZA - "Szewc Mateusz" 
godz. 15.30, 18, 20,30. w uiedZ. U. 
dozw. dla młodz. 

WISŁA - "Cezar I Itleopatra" 
godz. 15,30 18, 20,30, w medz. 13. 
c107.w, cHa mlodz 

WŁóKNIARZ - ,Pie§ń tajgi" 
godz. 15,30 18. 20,30, w niedz. 13. 
dozw, dla młodz. 

WOLNOS (' - .. lUuzyka I Mllośt" 
godz. 16, 18. 20, w ruedz 14. 
dozw , dla młodz. 

ZACHĘTA -
.. OpQwleśt o ('ra wdzlwym Człowieku" 
godz, 16, 18 30, 21, w niedlz, 13,30. 
do7.w. dla młodz, 

DZIECIOM 00 LAl t WSTI!;" DO 
KINA WZBRONIONY. 

Zebrania odczyty 

(Korespondencja własna) 
W przeddzień Swięta Pracy Ka­

liisz przybrał odświętny wygląd. 
WSZJystkiie gmachy przybrano e­

fektownymi dekoracjami. W godzi­
nach przedpołudniowych w szkołach 
podstawowych i średnich odbyły się 
akademie, w których wzięlli udZiiał 
przedstawiciele Komitetów Oplekuń 
czych z fabryk ocaz Wojska Pol­
skiego. Po południu w 24 zakła_ 
dach pracy odbyły się akademie 
połączone z rozdawandem premii, 
nagród i dyplomów uznaIllia dla 
przodowników pracy i racjonaliza­
torów. 

Wlieczorem na Centralnej Akade­
mii w Teatrze Miejskim wygłos..ił 
referat wicemin. Spraw Zagranicz­
nych Leszczyclci. Po kTótkiej części 
artystycznej wypełnionej recyta-

DZIS cjami odbyło się przedstawienie 
_ W 100000lu (S.!€'IJkIieWlicza 26), o godz. kome<lid radmeckiej "Tu mÓWi Taj 

16 'llebraIJJi,e pr2JeCIkongreslOwe sp6łd.zii:el_ myr". 

eó~ W lokalu (Wigury 4/6) o godz. 10 W dnJiu Swięta Pracy 30-tysięcz­
zebranie organiz. Kola terenowegu d2liel_ na rzesza uczestniczyła w wiecu 
nicy G-Lewej PZPR.. ,publicznym Po w:iecu .ulicami mia-

- W GospodZie LudoweJ (Daszyńskie- . tł' 
go 1), o godz. ID zel",anie b. Więźniów S a prZemC1~7.erOWa pochod. Na cze-
POlityc:mych (ogniwo Goerli~ le Moczyła młodzież wszystkich or. 

ganizacjd., za nią robolm:ky fabryk kil i Prasy. Otwarcia dokonał wice_ NT 6 odwiedzill: m~eszkańców gminy 
kaliskich poprzedzani przez grupy prezydent miasta E. Stańczykie- Staw. Po występach rorganizowano 
prrodowników pracy. W pocho~ie wicz. wspólną zabawę. Następnego dnia 
wzięły udział liczne delegacje chłop- e Pluswwnia przywiozła swoimi au-
skie z Ośrodków Maszynowych. Licz 2 bm. "Gazeta Kaliska" :r.orrga- tarni do Kalisza z gminy Staw ok. 
nie się stawiły oddziały gminnych rrizowała w Teatn-ze Miejskim wie- 100 osób. Grupa składała Slię z mło­
spółdzJie1Dii, przedstawiciele Zw. czór liJte<racki auoo!I'ów robOltDJiczych dzieży średnio i małorolnych cWo­

ZaWOdowych, pracownicy Samorzą- i chłopskich ziemi kaliskiej, polą- pów. Wycieczka 2lWiedziła wszyst. 
dowi, bankowcy, skarbowcy, kole- czony z konkursem. Zostały odczy_ kie działy Pluszowni. Uczestnicy wy 
jarze, pocztowcy, drogowcy, 1Jrans- tane utwory StaniSława WalasIta, cieczkd ZlWied'llili cmentarz bohate_ 
portowcy, artyści scen, długa ko- Kazimiery Marczakówny, S.tanisła- rów radzieckich a następnie zootali 
lumna samochodcwa - i chłopska wa Witowskiego, Anny BraUD(}Wej, zaproszeni do klina na film "Czło­
banderia konna w regionalnych ' Bronisławy Dudczakowej i Eligiu- wiek z karabinem". 
strojach zamknęły pochód. Po po_ sza Walczaka. * 
łudniu odbyły się zabawy ludowe. 

W dniu 1 maja przeprowadzono 
zbiórkę na Cen1Jralny Dom Młodzie­
żowy która dała 187 tysięcy zł. 

e 
W ramach czynu l-Majowego PSS 

otworzyła pięć sklepów. Spółdz. 
Wyd. "Książka i Wiedza" urucho­
miła swoją ]Y.ierwszą księgarnie na 
terenie m. KaLisza. 

e 
W rainach Tygodnia Oświaty, 

Książki i Prasy w lokalu Zw. Za_ 
wodowego prac, S"wo['ządowych u­
lI'oczyście otwano wystawę Ks:iąż-

e Brygada rerrumtowa fabr. Maszyn 
Spółdzielcze OŚirodld Maszynowe roln.ilCzych P.Z.G.S. ocaz zespół świe 

Pow. Kaliskiego wykonały 100 proc. t1icowy z kallj,skich zakładów Odzie 
'planu w ramach czynu l-Majowego. :llowych odwiedzili Jastrzębnik p;rzy­
Siew zbóż 100 proc" siew naWQiLów wożąc ze sobą wyremontowany kom 
100 proc., bronowanie 240 proc., 0- pletnie jeden siewnik oraz nowe 
czyszczenie zbóż 448 proc" kultywa-I brony. Repertuar ·zespołu świetli­
cja 100 proc. Łącznie obsłużono 700 cowego Wzbudził duże zainte<reso­
gospodarstw mało_ i średniorol- wanie, Ekipa artystyczna przy P. 
lI1ych. Pracownicy fabr. maszyn i na- Zakł. Przem. Dz. Nr 7 zoo:ganizo_ 
rzęd;ci rolniczych przy P.Z.G.S. wy wała imprezę, w której wzięło u­
konali ponad plan 11 oon lemieszu dział około 500 osób, W God2Jieszach 
traktorowych wartości 1.540,000 zł. i Brzezinach ekipa Bielarni przepro 

e wadziła szereg remontów! Napra-
W ollrtatn1ch dniach zespół 811)'- wono gruntownie maszyny należące 

stycz.ny Państw, Zakł. Pluszu i Ake '10 Ośrodl{a: A. N. 

DZIENNIK L()DZKI Nr 125 (1389) 7 



______ --=ul. DASZY~S~_~GO.~N::.r--=3:.:" ______ _ Centralo HondłowJ Materiałów Budowlanych 
TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA Studium Administracji Gospodarczej 

r::;;SpGzytUf2. Rejonowa w Łodzi. ul. Piotrkowska 19 

zatrudni natychmiast: 

2 MASZYNISTKI 
w dZiale 

Dziś o godz. 19.15 
S7ttuka Stewarta 

GWIAZDA STEV~NSONA 
~a ~nna oą~~~n~~_1~2~~~~~02~ _______________________ m 

2 PRACOWNU:.rÓW UMYSŁOWYCH 
sprawozdawczości. 

Reflelttujcmy na siły wyltwalifikoW3.11e, 
MECHANICZNA wytwórnia Me­
brri MiszClLak, ł"ódź, Siookiewicza 
1;8, Siltlep, Stalina 2,2, poleca meble 
wszelkiego rodzaju. Stoły rozsu­
wane od 14.000 xl. Stoliki radiowe 
Qd 3.500. Ck 283) 

Państwowe Centralne Stu­
dium Administracji Gospodar­
czej \V Katowicach obejmuje 
następujące działy: kontrolt 
ekonomicznej, planowania eko 
nomicz,nego, rachunkowości j 

SPRZEDAM trzy place zalesione w f' Ó h dl 
Sokolnikach. Wiadomość Sokolni- -mans w o.raz an U zagra-
ki Zarząd Osiedla. (':856 g) nicznego. 

Zgłcszenia osobisle wrGZ Z dokumenrŁami do sek_ 
cji person<,lnej w godz. od 10-12. (k 547) 

~==-=-==~~~=-~~ i:&'tl.4:R'ZE -, LEKARZ - deJlltysta ewerut:u.alnie ... ____ • __ . , abso:,wcntka na zastęp<9two lub 
Dr MIRSKI specjaliSta h ób l wS',poJipraca potrzebna. - Ckferty 
kobiecych. Piotrkowska lt ~~e- "łJÓdź" Dziennik ŁódIzati, Piotr-
fon nr 257-23. ' (k 78)' kO\w;(ka 96. (495ll p) 
- I 
Dr KUDJlEWICZ _ specjal!sta:: KSIĘGOWY z dobrą !>raktyką na 
w~net'yczne, skórne 8-10, 4--li. I przebltlk., poln-.zebny zaraz. zgło-
Plot!'kowcka 106. (k 38C) I szema ,pisemne Centrala M'leczar-

~ka, Gdańska 184. (k 5(5) 
Dr UBO ALEKSANDER cho.roby ------.. --,---." -"-_.­
u:zu. ga;'cUa. nosa, Daszyńskiego POTRZEBNA pomocnica domowa 
nr 6, &--,(). 4-6. Tel. 101-50. (je 38) I z p,aniem do trzech starszych 0-

- SÓD, świadectwa konieczne. zgro­
Dr I:OBrlGWOLSliI specjalista szenia aptE!ka, PliCl'tlrkowska 26 ka-
chorob nerwowych, sel<sualnych sjexka. (4009 o) 
3-5. Kopermka 6, tel. nr 186-00, -

Dr CZERNmLEWSKI cho b I-ól POTRZEBNA owerloczka, stebno-
l'y I weneryczne Pl ~, Y s 'k - waczka na konfekcję dziecinną· 

. . o .cows a Wschodnia 6:>-1 (493'1 p) nr 88. (k 313) I _______ . ______ __ 

Dr n()Z~ elU, speCjalista chorób GOSPOSIA uozctwa z umdejęt:noś-
Jtoblccych akuszerii. Przyjmuje clą dobirego gotowania potr<zebna. 
~, pj-ot.rkowska 53. (k 41) ReferenCje pożądane. S!.e.nkiew.l-

_ cza 53/5. 2lglloozenla: ponJede1ałek 

MEBLE różne Sl>Nedam tanio. TeJ. 
loII8-oo. rano i W'leao:orem. (4646 p) 

MOTOCYKL "Indian" z koszem. SP~ZEDAM maszynę "Singera" 
stan pierwszorzędny. NOIWe gumy. gabmetową, UIl. Ryl:ma 17-2. 
Sprzedamy. Wiadomość 8-16 (dni 
powmednie) te!!. 179~2. 

PLAC krulP~. Łódrt 7 skrytka 2. 

INTROLlGATORNIA kOlIl\PletnJe 
~on.a ~łędn.ie maszyny do 
~rzedan"a. Zgl'OSlLehia do Dz1eruti­
ka Łód:zJl:iego, PlotJ'kowska 96 pod 
"Introligatornia". (4816 pl 

SPRZEDAM OOM<lchód OSObowy 
marki. "Renallll1t·'. 6 Sierpnia 29, 
dozorca. (49315 p) 

II~OTOCYKL BlMW z przyczeiplką 
gornozaWOl'Owy 500 ClC!IJl SiPrzedam 
Cu:ie - SkłodOWSkiej lO, Farbiar: 
Ilia. (41945 pl 

Dr PROCRACKI. specja.lI!sta we- od 1Il. (~ pl 
neryczne, skórne 1'-6, Legionów --.0.'------------ ',.. _________________________ .. 
n:r 17, (4946 p) POTRZEBNA:01am& de jed'nwocz-" 

SPRZEDAM samOChód osobowy 
"Waooerer" kabr101let • oobry 
stan., nowa tap:!ceTJra, ameryk. .0-
guamende, OZO-rkowska l." S'l:kor­
sld., (4869 p) 

nego d.7JLecka. Wiadomość Zamen-
GAR. ' DENTYS'l'YCZNE hof.a 2 m. 5. (4005 pl 

POTRZEBNY dObry podr.ęIczny do 
k.rawC3. Łód~ W1&ew, WidZew-
!łka l. (4IM1ł pl 

ZEGARKI 
GWAR&NTOWANE WYROBY 

ZŁOTE - SREBRNE 

SPRZEDU - KUJ.'NO 

D-K.W. 200 1 100 :!IIll'Zedam wLad:o­
mOlŚć W'ytwórnia K.o~ekĆj1 so­
ikó.ł" PiO'trkO'lY'Ska '1ll, te'l. 116-19 
gom. 1~. (4866 p) 

DENTYSTA WodnJckJ StaaJ.!słaIw 
SpecjalnOŚć: JwrO'llY', most'kl, por~ 
celanowe -. A1n~rzeja 11. Telefoo 
tn' 154-12. (Jt 40) 

POTRZEBNY pończoszn1k: (cz'ka) OMEGA _ i>IOTRKOWSKA l. 
na ręcz.ne ma6Zyny. Łódź, Al. Koś- (k 269) ~IOTOCYKL NlSIU 260 g6rny silan 

UZDROWISKA - ciuszki 00 m. 4. (4007 pl 1"' ________________ ....l_~'..I Idealny SiPrzedam, Ki.lińs'kiego 50 

FOTOGRAFICZNE aparaty wszel- m. Ił a. (4970 p) KRY:llj'ICA! Pensjonat "Ułan" cen­
trum Z.droju tel. 48, czynny. Po­
leca plerwSIlor~ę,dme utrzymanie 
na zYCZem.ie kuchnia d1etetycz:na. ' 

F07'OAlPA~TY, cyr1tle, SIZltopery, 
Jr?ffipasy, mi:krOOikopy, projekttory 

wy:twórnię pudełek ~~~e kru!pUde J. :?ujd.a.k 1 S-ka. 
Łódź, 2:achoclmia 68 -'"Vu , Piotrkowsik.a 83. (li: S17) 

POMOCNICA domowa potr.zebna. 
Referencje. NaruotoW'icza 54-3. Le- kiego rodzaju kuJp<uję· F.ototechni­
karz. (4944 pl ka, Łódź, Piowleowska 81. (k 3'14) 

, POMOCNICA do:mowa do 3 osób 
POSZUKIW ANIE PRACY I potrzebna. Wal'unlt!l dobre. PIotr-

kowska 134/16. (46113 p) 
RUT~NOWANAurzędnkzka _ 
s2lUkuJe posady Ofert Dz' P? POTRZEBNA S1tarsza osoba do 
Łódzki pod 13'; y (~e;m60 lk sześcioletniego dziecka na wyjazd. 

" . - P) Piotrkowska ~8 m. 12. (493(t p) 

SPRZEDAM 
telotWr.owych. 
m. 16. (4M p) 

PLATFORMA lelGca de s.preeda­
SZWALNIĘ mecha:nicmą ze skle- nia. Wiadomość W:lęckowskiego 108 
pam, przy Pl. Wolności SlPrzeda- m. 6. (41930 pl 
my, $lub. Konfekcja. (4504 g) 

Słuchaąami zwyczajnymi 
Studium mogą być pracowni­
cy b. Mim.. Przemysłu i Han­
dlu oraz instytucji pod~egłych, 
delegowani przez -kierowni­
ków właściwych jednostek. 
Słuchaczami na.d:DwyczaJnymi 
mogą być osoby, które złożą 
ośwtiadczerue o gotowości obję­
cia pracy w min. przemysłu 
l handlu ora7) delegowani pra­
cownicy urzędów i instytucji, 
podległych innym minister­
stwom. Słuchacze Studium 
winni mieć jedną z następują­
cych kwalifikacji: 

a) ukończone wyższe studia 
ekonomiczne, handlowe, admi­
nistracyjne, lub prawne, 

b) ukoo'Czone Liceum Han­
d1:owe i co najmniej 3-letnią 
pra'lciY'ką handlową, 

c) ukońc7iOlle stud:ie. technJicz 
ne, co najmniej liceełne i 3-
letmą pra,ktykę Z8IWOdową, 

d) Ukończone 2 lata studiów 
Państw. Wyższej Szkoły Go­
spod.arczej w KaJtotwkach na 
wydziale przemysłowym lub 
handlowym. 

Wyjątkowo 9łuohaczami mo­
gą być :inne osoby posiadające 
co najmniej wyks1Jtałcenlie li­
cealne 100 !równorzędne. 
Słudhac~ delegowani na 

Spółdlie~nia 

Stud:iwn otrzymują płatny 
urlop z dotychczasowego miej­
sca pracy oraz jednorazowy 
zwro't kosztów podróży z miej 
sca pracy do siedziby kursów 
i z powrotem. Nauka jest za­
sadniczo bezpł.a.tna. studium 

może pobierać opłaty manipu­
lacyjne. Inst:y-tucje podlegle in 
nym ministerstwom, delegują-

ce swych pracowników na 
naukę, pokrywają całkowicie 
koszty rzeczywiste. 

Newe władze SD 
UJ Łodzi 

(zs) W końcu .ub. m. odbyło 

się w lokalu Klubu Demokra. 

tycznego - (Piotrkowska 89) 
zebranie delegatów kół Stron­

nictwa DemOkratycznego z te­

renu Łodzi, na którym doko­

nano m. in. wybO!l'u Kom~,tetu 

Miejskiego SD. Komitet Cen­

tralny reprezentował k.ierow­

nik WYdz. Orgamzacyjnego -

St. Gabryl, Referat paliły .. 
ny wygłosil poseł mgr st. Za­
górskL 

W .kład nowego Komłltetu 

we.!ili: L. Bielski, B. Kowal­
ski, L. KU!lawczyk, E. Kur. 
kowsJt;i, A. Mayer, W. Pos'Zep­

czyńsiki, wiceprezydent W. So­
boI, M. Kaliński, Z. 2lagórska, 

L. MaTciniak, S. Szew~yk. 

"WŁÓKNO" 
T~PXCER pierwszorneiclny f~:;ho"-
Wlec z powcdu braku 'lokalu pra- POTRZEBNY pomocnik cholew­
Ol!]e po d-omaeh. Te[. 192-86. karSilci -- Legionów .~_ m~7_. __ 

ZNAJĄCA wszystkie dziedziny MASZYNOPISANIA, ksi"",gowoścl 
r>racy bjillro~ej przyjmie posadę. (gl'tlPy IPOczątkowe, wy'.tSze). Zapi­
Wyksz.tałceme harudlowe. Oi. do sy: Kursy stowarzyszenia Steno-

SAMOCHOD p6łciężarowy 1,5 t 
Hansa po r.emolliCie tanio sprze­
damy, PerHńskt. Próclmika 16, 
tel. 17 1-52. ~k lT>6) 

SP~ZEDAM maszynę do kręcenia 
lodowo wlad. NowOllniejlSlka 1[ Cu­
kiernia. (4B~1 P) 

STREPTOMYCYNA do Slprzedanla 
tel. 1000-19. (4000 g) 

wydaje przE:dzę na prz.erób dla pończosznJików, którzy 

dotychczas przędzy nie <JIk"'Zymali i dla tkaczy, pos1a_ 

dających krosna wąskie na 90 cm szę[". Termin po­

_____________________ tocy'klla B.M.W. 750 cm. PerliilSY.l, Dz. Łodz. "Zara?;", (49'7[ p) grafów. Kilińskiego 50. (4!t4!l p) I KUPIMY sIcrzynlę biegów do _m~-
DO l\Przedania nowy domek z pla­
cem przy Limanowskiego. Wiado­
mość 11 Listopad.a 20 m. 28. 

brania przędzy do dnia 11.5.49 r. 

(k 560) Zarzą d. 

KUCH.AR~A siła fachowa znajaca LOKALE . Próchn1ka 16, te'!. 1'1'1-52. (le 555) 

~Chmę JaTS.ką POszu:kuje pracy 
WJęy~ych Przedsiębiorstwach w ODSTĄPIĘ Lokal (mały) Piotrkow- PIANINO stan bard-zo dobry oka­
Łodzi. Oferty pod sumienna Dzien- ska za zwrotem kosztów. Oferty zyjnie sprzedam. Wiadomość tel. 
nLk Łód!z.ki, Piotrkowska 96. "Kwiaciarnia". (4769 p) 167-18. (k OM) R01;NE ' Z. MlERZEJEWSKl I WAfiSlAWSKA GEROWHIA I 
ZAO))'lAROW ANIE PRA~l'! JEDNEGO pokoju z kuchnią po- SPRZEDAlU motocy'kl. 100 DKW. 

Piotrkowska 117. '1'el. ltill-71 
KROJU, modelowania, szycia CERUJE d lA t~r,!ń damskich, dziecięCYCh, bie- ' 'gar erobIl ODNA W 

::==~~~~;.::_:,;.:;=-..:..::.::;:_~ szukuję pllnie, koszty remontu Piotrkowska Z5'7 m. 12. (k 552) 
CENTRALA Han.d~ow.a Przemyslu zwrócę OTaz mały pokój oddam. 
Elektroteehnicznego Łódź, P;otr- Wiadomość tel. 203-63. (4703 p) 

lizmaTStwa, gorseciarstwa, WY_I_ KRAWATY, (K.113i!,L 
uczają kuJrsy Instytutu Przemysło- ~ 

POPULARNY SKUD MEBLI I wo-RzemieśLnica;ego. Próchnd:ka 25. kows.ka ,lOS. zatruclmi natycru;; iaSit 
wykw~llfikowane maszynistki l u­
rzędruków ze znajomością artyku­
low elektrotechnicznych. (4782 p) 

GŁOWNY Urząd Miar Bytom 
Dworcowa 25 poszukuje lmi;yniera 
mechanika lUb magistra fizy:ki z 
prak~yką laboratoryjną. W nleda­
lekieJ przyszłości przewidziane 
~rZeniesienie do Warszawy. Ck 171) 

GOSPOSIA potrzebna, ref~ 
k.omeczne. Legionów 25 m. 11. 

POTRZEBNY ao:eladnl.k krawiecki 
na I kategoriJę. Swierczewskiego 
55/6. (4116Z p) 

K~IĘGOWA ~ potrzebna natYCh­
nuast do j)onczoszarni - Na,wrot 
32/3 tel. 127-09. 

2 rpokoje z kuchnią z wygodami w 
śród.mieściu zamienie na jeden po­
kój. Oferty "zami::1l1a" P iotrkow­
ska 55 "Prasa". (k 561) 

ZAMIENIĘ samodzielne 2 pokoje 
kuchnia, wygody PiotrkOWSka na 
3 pO'koje , wygody. Dzwonić od ~3 
Tel. 126-73. (k ~) 

S. GABA~~ I ZE!\iSKIE kursy kroju, szycia. 
PR6CHNliiA I <Zawadzka). modelowania pl'7.yjmują ~pisy na 

trzymies\ę=y kurs krOJU - mo-
Najtańue hMlo ."kupu mebl1. delowan\a. Zgierska 3na. (k 1398) 
HVPJALNlJl:. st<lIOlVt!. gabinety, 
meble biUl'OwC!, .~ A P C Z A N Y. FOTOGRAl'IE na.grobkowe W!i.ecz-
leniwce i pojedync.. MEIłLE. no trwałe. "Elchafilm" Warszawa 

... ______________ "'(:.-:I;;;.;C-?~ Marszałkowska 108. ~formUjemy 

listO\vilie. -(,k :1) 

ODSTĄPIĘ dwa pokoje kuchnia u- SPRZEDAl\II kOl'l1iPletną nowocze~- --
meblowane, wygody. Wiad,omość ną stylową sypialnię oraz biu 'kC) i LEKARZ samotny mający Roent­
PabJan:co ,_Czytelnik". (12 Pl sza.fę bi.blioteczną. l.6dź - Stoki, gena, diatel"lTlię j inne po,>zukuje 

POSZUKUJJi) 2 pokvjów z kueh 
nią, lub 1 pOkoju z kuchnią za. 
zwrotem kosztów remontu, Lipo­
wa 14 m. 31l, od 16 do 20. (47511 p) 

KUPNO t SPRZEDAZ 

tli!. Górska 14 m. 5. godz. 1&--20. lekarza (ki) posoiadającego lokal 
ce'!em wSip6tp~acy. OLerty Le­
karz" PiollrkoW1Ska 55 " Prasa';,. FOTEL dla Chorego kupdę. Wyso­

ki.ń5ka, Północna 65, t~lefon 1(;3-66. .DO dWocaJrnł przyjmę wspólnika 
lub inne propozyC'je. KAh~k:ego 
180 m. 4. (4721 p) lilA SZYNĘ "Singera" dnmską ga­

billetową sprzedam. Wojska Pol­
skiego 10, dozorca. (4S~2 p) 

POTRZEBNA pomoc dom~wa. Na- PIORA WIECZNE kUlPujemy na-
~ wet połamane - STALINA 6 MOTOR 1()41 sprzedam. A~. l Maja 

wrO't 2 a m. :ro. (k 558) . 4 m. 18. (4845 p) 

POTRZEBNA gotÓWka celem WY'­
remontowania wiJ1Ii w ogrOdzIe. 
3 minuty od tramwaju, 3 pokoje, 
kru-chnia, wolne. Oferty - Dzien­
nik Łódzki pod "Natp/l'awa", PRA FILMY stare i odpadki filmowe 

.KTYKANTKA siklepowa po- kupujemy "Farbochemia". Łódź, SPJJ..zEDAM psa setera 8-miesięcz-
szuklwana. Zgłoszenia Piotrkow- Narutowicza 24 te'le<f. 214-30. (Jr 392) ny. BrLozowa 17 m. 11. ZGINĄŁ pies wl.l!~ alzacki czarny. 
ska 20, Skląp a,a,lanteryjny. Proszę odlprowadzić ztl nagrodą 
, FOTOGRAFIE nagrobkowe. Ter- SPRZEDAM nowy tapczan. pogo- Lipowa 26 m. 8 tel. 142~4. (4M6 g) 

min wykonania 7 dni. "Fotocera- nowsldego 25 m. 1 a. (494C! P) 
mika", Warszawa, Si,kol'skiego 33. ZGUBIONO kartę rejestracyjną 
Lnformujemy ListoWlrlie. (k 2) SPRZEDAM Ilied.rogo smfę trzy- RKU - Łódź mtasto, Juchnowicz 

~PRZEDAZ-KUPNO-Wszelkle drzwiową białą Laklerowaną. PiotJ'- Stanisław Nawrot 14. (k. 557) 
NAPRAWY solidnie - szybJto ELEKTROTECHNICZN~ artykuły kowska 109-7. (~5!l pl 
w Sklepie pomocy Szlco1nych przewody, sprzęt. grzejnictwo wy PRZYBLĄKALA się suczka ostro-
LODZ, ul. PIOTRKOWSKA 96 przedaż Girtlel'. Andrzeja 2, tcle- DO SJPrzooania pokój stolowy. Wia- wł<lsy f.oxterier z obrożą. Odebrać 

,,(w,. l ... ),. - f(}n 2()8-65. (k 47) domoŚĆ Tel. 172-38 od 4--li godz. za zwrotem kosztów. Tel. 200-25. 

Wieczne pióra 

p T R c H L 

KREPONUJEMV 
szybko przędzę 

firma "Dywan" 
Pl. Kościelny 1, 

jedwabną 

Blielsko. 

tel. 2205. 
(k 550) 

TYGODNIOWA BIBLIO­
TEKA OBIEGOWA SPÓŁ­
DZIELNI WYD. _ OŚW. 

"ClVTELNIK" 
zatrudni od zaraz: 

1) pracownika na stano_ 
wisko kierownicze, 

2) łącznłl(ów dla wymla_ 
ny książek oraz inka­
sa pieniędzy. 

Oferty z życiorysem prze 
syłać do Dyrekcji Delega_ 
tUJ1'y "Czytelnika", Piotr­
kowska 96. (k 538) 

z 

InŻYniER ElEKTRYK - EUERfiETYK 
iL długOletnią praktyką w 
dużych zakładach, zn~ja-: 
mością języków, _IDlem 

posadę W Łodm. I 
I Oferty: "D2iiem Łód2JlQi" 

sub ,.Nadzór, inspekcje 
techniczne". (4920 p) 

,'. 

Zakład y Motoryzocyine 
ZATRUD:t\'"14- XATYCH:lIUST: 
księgowych I 

pracowników umysłowych 
praktykantów bi\lJ'o~'ch 
m_terów samochodowych 
fol,any 
elcktJoyków samochodowych 
blacharzy 
pracowników fJzyc7\1ych ]'lile 

wy Im-alifiko wan ych . 
Zgfoszen<ia z podC9:rue.m i ż~-_ 

ciorysem przyjmuje Wyd'Z;.a.ł 
Personalny, Lódź. Składov:a 
41(43. (4ę~,~2-

Wydawca: 
~pólcb, Oh •. · Wy.: .. l;~ytelnłJr4' 
RedakcJs I AdmllllsL,'r.l!la: ' ,ó ,it. 

Piotrkowska 96, tel. 208.95 j :!()9.02 .. 
RCdakc,ia rękopis6w ni" '-'-I "MA. 
M tr~M I terminy ogłoszeń ni. 

bJel'lle odpowiecl\!:ialnałet. 

N , l) 

Statek francuski "Maria LtiWa" wpłynął na stałym lądU.e, ujrzał grupę Murzynów w nich chcą? - spytał Agapit kogoś z ga- Na rynku aż ciemno było od tłumu ga-
do portu Nowego Orleanu w Stana,ch Zjed- łachmanach. Nieszczęślilwców tych wywiedli Wiedzi. pÓw. Jakiś wysokli., krzepki drab wlazł na 
noczonych dnia 8 czerwca 1860 roku. Na po- z innego statku jacyś brodaci mężczyźni i pę- - Jakich ludzi? Ach, pan ma na myśli podwyższenie i począł walić drągiem w ka_ ' 
kładzie wśród kilku setek pasażerów roajdo- dziLi ulJicami wśród przeldel'J.stw i ordynar- Murzynów! Idź pan na rynek, to się pan sam wał żelaznej szyny. Wrzeszczał przy tym 
wał się mć Agapit KLrupka, w którego pla- nych okrzyków. przekona - brzmiała nieco urągliwa odpo- jak opętany: 
nach leżało odbycie podróty dookoła świata - Dokąd prowadzą tych ludzi crego od wiedź. Agapit usłuchał rady. - Chod7.~-ie tu, ludzie, jeżeli chcecie 2lrQ-

Gdy 1:>0 formalno_śc'ach celnych znalazł się bić dobry intel'esl 
--~ -..."-

8 DZIENNIK ŁóDZKI Nr l25 (1389) O<1blto w Druk. .Nr', ol!. WyQ.-Ołw ... (.)ayteJnUr;' L.óliż. w. zwu-k.I ~r:l D-·02207 
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Swięto 1 Maja obchodzone było w całym kraju bardzo urOCZYSCle. 
Na zdjęciu pochód w Warszawie. Na- czele idą: przewodniczący KC 
PZPR Prezydent Bolesław Bierut, sekretarz KC PZPR premier Cy_ 
rankiewicz, wicepremier Zawadzki, wicemarszałek Zambrowski oraz 
wicemarszałek Szwalbe, marszałek Zymierski f minister Swiątkowski. 

Swięto Pracy jest równoczesnie Swiętem Pokoju, którego żądają 
wszystkie narody na kuli ziemskiej. 

W Łodzi ogólną wesołość wywoływały dwa osiołki 
niosące plakat z napisem: "My chcemy wojny". 

1949' r. Nr 19 (91) 
1IIIIIIIIIIIIIIIlIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIIII 

Młodzież manifestuje Da ulicach stolioJ'. 

Harcerze dźwigają model zradiofonizGw~.nej chab' 
wiejskiej. 

Fragment pochodu w Łodzi 

Kukła Pandit Nehru, trafiła juź do paryskiego 
gabinetu figur woskowych. Symbolizuje ona do. 
skonale tego pana, będącego rzeczywiście kukłą 

Staraniem KCZZ otwarta została w Warszawie Pierwsza 
OgólnopolsltaWystawa Amatorów Plastyków. Na zdjęciu: 
wicemarszałek Sejmu Kowalski (trzeci od lewej) zwiedza 
Wystawę ~ w towarzystwie min. Dybowskiego (drugi z lewej). 

w rękach Anglo _ Amerykanów. 

[(Foto Kowalczyk) 

W dniu 28 · kwietnia nastąpiło częSClOwe zacmlenie 
słońca. Było ono widoczne na dużym obszarze glo. 
bu: wzdłuż północnych brzegów Azji, w okolicach 
Arktyki, na północnych krańcach Ameryld płn., 
w Grenlandii, w całej Europie (z wyjątkiem części 
połudn .• wsch.), w półn. zach. częśCi Afryki i półn. 
wsch. części Oceanu Atlantyckiego. Zdjęcie u góry: 
moment największego zasłonięcia słońca przez cień 
księźyca. Zdjęcie .u dołu: członkowie Klubu Miło­
śników AstronomH przy Łódzkiej YMCA przygo. 
towują się do obserwacji zaćmienia; od lewej: 
pp. Kowalczyk, Cze1tański, Kozanowski, Jegier, 

Niemirski. Przy lunecie p. Mokry~ka. 

Z okazji Swięta 1 Ma.ja premier Cyranldewicz go_ 
ścił w Prezydium Rady Ministrów naj młodszych 
mieszkańców Warszawy. Na zdjęciu premier Cy_ 
rankiewicz zachęca swoich gości do jedzenia przy_ 

gotowanych dla. nich przysmaków. 

MieSZkańcy Islandii protestują przeciwko Paktowi 
Atlantyckiemu. Policja rozpędza gazami łzawiący_ 

mi obywateU demonstrująCYCh przed gmachem 
parlamentu w Reykj~ c:::. 

'/ 
~­--:.-- ---
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o CZWH Ił'ARTO ""EDZlEC Czv wiecie że ..• , , • 
TYDZI N WIATY, KSI ZKI i p SY 

ud zie tworzą hulturę 

MAGNEZ, metal bardzo lekko 
(blisko o 1/3 lżejszy od alumi­

nium) znany był dotychczas ogóło­
wi przede wszystk,ian jako "magne­

może najszerzej pojęty patrio- zja", która, spalając się, wydaje 
tyzm. Głęboką wymowę ma fakt, oślepiające biale światło . Z tego 

"Upowllzechnlenie ł uspołecznie. 
nie wlU·tollcl kulturalnYCh we 
wszystkIch Jej rótnorodnyoh dzie~ 
dzinach - oto zlulanie, które 
wIdnda na barki obecnego pokole­
nia twórców I na barki całego na. 
rodu nowy okres hl.toryclliny, 0-
\tres demokracji ludowej" 

(B, Bierut) 

względu taśmy z magnezu b. łatwo 
gantycznego zadania odbudowy tów ludowych, świetlic oraz ilość że właśn~e dziś. Ustawa. S~jm?w~ palne używa się przy zdjęciach noc-
ZnIszczonego kraju. uczęszczających do tych instytucji o wy~amu d.Zle~ A .. MicklewlCzC\ nych. 

Ol b k · b . , osób stale wzrasta. spełma pra,:tmeme WIeszcza, ~t~- Ob 
ę o le przeo razenIa spo· ry marzył o tym, aby jego kSląZ- ecnie magnez awansował do 

łeczne i gospodarcze, reforma rol- Rozwojowi szkolnictwa towa- roli mater iału konstrukcyjnego przy 
na i uspołecznienie przemysłu wy- rzyszy wzrost czytelnictwa, a ki dostały się pod strzechę· budowie samolotów. Okazało s·ię, że 

Tylko w warunkach Polski Lu, g . t ł t ln t lk 
zwalaJ'ą nowe sl'ly w naszym na· wraz z tym nakłado'w ksl'ąz'ek i ma nez Jes a wopa y . y o w 

doweJ' marzenie to może być speł. pAwnych ~"o"ń""'~~cl'aeh wted I'a rodzie. Wzrasta świadomość naj- " v"'- " " '-'LU"",, , . y m 
d prasy. DemokracJ'i nione. nowicie, gdy ma postać cienkiej ta-

llzerazych mas, a z nią pęd o Wielką zdobyczą "Tydzień Oświaty, Książki śmy. Ciepło dostarczone przez pło-
Protektorat nJłd świętem oŚwia· oświaty. Rząd Polski Ludowej po- Ludowej jest ustawa o zakładat;iu Prasy" jest tygodniem mobilizu. mień zapałki nie rozchodz'i się wów­

ty objął p rezydent Bierut oraz czo dejmuje zd.ecydowaną walkę I'. bibliotek powiatowych i gmm- jącym najazersze masy naszego cza~ w metalu dość Bzyblko, metal 
łowe osobistości naszego kraju, zacofaniem l CIemnotą. nych. Ostatnio pow.stało na te

e
r
k
8- społeczeństwa do walki o upo~ tOPI się, a nastę~nle zapala (utle-

. nle kraju kilka tYSIACY bibliot h' . . i nla). Gdy magnez Jest w d"UŻycll pły-
co jest dowodem, :Ze szerzenie 0- I mimo straszliwego zniszczenIa ".' wszec nIeme 1 podnies enie kultu- ta'ch, wylkazuje odporność na ogIeń 
światy i kultury wysunięte zosta- kraju, mimo olbrzymich trudno- Wf t.~ hlwia część gmmnych i ry i oświaty. ' wlększą nawet niż aluminium 
lo jako jedno z przodujących za- ści , jakie trzeba było pokonywać, welS IC. . ., Siły reakcji . wstecznictwa, od . . 
dań naszego Państwa. osiągnięto niewspółmiernie wię- Ustawa seJmowa o likWldacJi a- których władzy wyzwoliliśmy Do konstruJkcjl samolotów zast?so-

Mamy do odrobienia wielkie za- ?ze wyniki w szkolnictwie w nalfabetvzmu stawia tę s~~~~? nasz kraj, marzą o nowej wojnie. ~a~~o~o:a~~~;:~ 6s~~'c.Z:J~~f~I~~ 
n iedban ia kulturalne ciążące na "tosun~u do okresu sprzed 39 .r. ~o raz pierw~zy w hi,storli Ich k~owaniom Polska ~udowa ~ 3 ,proc. cynku i 0,5 proc. manganu. 
n aszym na r odzie Zaniedbania te Tak WIęC stanęło na poziomle lako zagadnIenie panstwowe. okreSIe "Tygodnia OŚWIaty, Ksiąz Os,tatnl0 sensacją dnia" stał się 
mają źródło w przeszłości nasze- szkolnictwo podstawowe, średnie, Do poparcia i pomocy w walce ki i Prasy" przeciwstawia swój st~ magn'~zu z pewną ilością cyrko­
go 'kraju w którym ciemne siły wyższe, najbardziej zaś zawodo- z analfabetyzmem wzywa się ca- dorobek kulturalny, swoje osią- nu. Tlenek cyrkonu odznacza s ię nad 
wsteczni~twa zbyt długo brały we, którego imponujący wzrost łe społeczeństwo. Dopiero Demo- gnięcia w dziedzinie odbudowy, z,:,",yczajną tward~ści~ i dotycllczas 
górę Albowiem postęp i oświata daje setkom tysięcy młodzieży, kracja LudQwa wciąga cały naród, oświaty i kultury, swoje dążenia uzywany. ~!ł !?~owme do wyrobu 
to d~a nierozłączne pojęcia. Ile- dorosłych - możliwości szy~kie- wszystkie jego warstwy do naro- do ~koju i socj~lizmu. Przeciw- sztuczneJ blzuteru. 
kroć w historii naszej reakcja go awansu społecznego. Llczba dowego dorobku kUlturalnego·lstaWIa walkę z CIemnotą, zacofa· Samolot turystyczny (jednopłe.<to-
brała górę upadała oświata. Na- szkół dla dorosłych, uniwersyte- Teraz dopiero realizowany by~ niem i wstecznictwem. B, Pl. wlec, 4-aniejscowy), wykonany ~ 

· . ' stopu magnezowo-cyrkonowego przez 
tomlast SIły postępowe w naszych konstrukwa Heenana ważył (bez 

~Z~~t~~i:~rzJ:~~~~~7ni~\:~'i":~~ S p a ł a - ośrodek ńowej, twórczej myśli silnika) tyQGro 337 ki1ogram6w. 
Tę u schyłku XVIII wieku myśl f,c 
postępową reprezentowali twórcy ZnieruchomJaty w brązie żubr Europy Wschodniej, Już na począt ma ruszyć na front walki o nową 
Komisji Edukacji Narodowej. U· IW: tle niebotycznYCh drzew przypo_ ku roku 1940 z rozkazu Hitlera Spa_ kulturę i nieść ją masom robotn:czo_ 
patrywali oni w podniesieniu o- rmna nam dawny cha:-akter Spały, ła zostaje zamieni0t,la na obóz .wo_ chłopskim, łącznie z dalSZYmi prze_ 
światy i kultury narodu gwaran- która była rezydenCJą myśliwską. jenny i równocześme przystąP1ono mianami w życiu społeczno_gospo_ 
cję zagrożonego bytu' narodo- Jeszcze dziś z .głębi. pus~czy docho I do budowy giga?-tycznych rozm1a_ darczym Państwa. 

dzą echa rykOWiska Jelem, słyszane rów z betonu i zelaza schronu. Na W kilku obiektach przebywają 
wego. . . jednak coraz rzadziej . Gdy ogląda. przestrzeni długośc! 700 metrów po_ przodownicy pracy kUlturalnej Zw. 

Wysoko cenImy tradycje Koml- my piękną kolekcję rogów jelenich wstaje w tempie rekordowym po. Młodz:leży Polsk!ej. Odbywa się tu 
sji Edukacji Narodowej - pierw- z monogramam: cara Aleksandra tężna budowla około 15 metrów WY kurs dla pracowników kulturalnych 

L UDNOŚC WĘGIER - według 
danyoh z 31 grudnia 1948 r. wy. 

nosi 9,201.158 os6b. Z tej liczJby -
1.058.288 osób mieszka w stołicy kra­
ju - Budapeszcie. 

szego w Europie Ministerstwa III, cara Mikołaja II, cesarza Wil_ sokości :i 12 metrów szerokości. Dla Funduszu Wczasów Pracowniczych. 
Oświaty Ale dążenia jej twórców helma i innych ówczesnych możno_ zachowania tajemnicy charakteru Co pewien czas przybywają do Spa Wynalazki i Odkrycia 
zwalcz3.~e były przez sziachtę tar- v.:ładcó:,,: dochodzą nas takż~ z. głę· budowli, do której może wjechać ty na. kurs pracownicy innych in- --::'--------..:.--

· . . _ bl dzieJów echa przeszłośCi hlStO_ pociąg. zatrudnieni przy niej robot_ stytuCJ1. M 
gowlcką, która przy pom~cy ob rycznej Spały. n:cy, przeważnie jeńcy radzieccy, Znajdujemy się na sali wykłado_ a s z y n a 
cych bagn~t~:v zaprze?aśclła dO-I TU JEST POKOJ NIEWIESCI,.. zostają wymordowat,li. Obok schro_ wej, gdzie odbywa !r:ę prelekcja de_ 
robek KOmIS]l pomagaJąc w prze· Bohaterka powieści "Księżna Ło_ nu pobudowano obIekt, skąd przy legata Mlnasterstwa Kultury i Sztu_ do "przerywania"buraklt.w 
prowadzeniu rozbiorów. wicka" - Joanna Grodzieńska w pomocy zainstalowanych maszyn tło ki. Analizując dotychczasowe błędy U 
Rządy szlachty a później bur- pierw,gzej połowie wieku XIX była czono do schronu świeże powietrze. w pracy kulturalno_oświatowej, pre 

. .. yd . d' ł kultury właścicielką obszarów spalskich a Schron posiada wewnatrz kilka legent zwraca uwagę na trzy zasad Dwaj małorolni chłopi z gminy 
~uazl l. w Zle ZłCZy y z także i całego ówczesnego Księstwa kondygnacyj, gdzie rezydował Hit_ nicze kierunki, jakie będą obow~ą- Do . . 
l ośwIaty ogromną Większość na- Łowickiego. Miłość, czy też 'inne po le~ i gdzie odbyły się narady z u_ zywać w tej pracy. mamce w pow. ŚWidniCa (Dolny 
r?du. Ten stan. rzecz'y utrzyma~ budki, którym! kierowała się Joan. dz::ałem . Mussoliniego w . s~rawie W kolejno§d zadań na plerw_ Śląsk) Skupień i Garbacz, skonstruo 
SIę po odzyskamu mepodległoścl na, zaprowadziły ją do pałacu beL st~orzema "nai'oc;!owo • socJal1stycz- szym miejscu występuje sprawa u wali prototyp maszyny do przery­
w 1918 r. W zacofanej ustrojowo wed~rskieg?, ~dzie z~~eszkała ja_ neJ. Europ?," . .c0f~Jące się ~a zachód powszechnietnl.a cZY7telnictwa, dro: wanla" buraków cukrowych." W ma_ 
P ols ce przedwrześniowej milion ko zona w.elkiego kSIęCIa Konstan_ WOJska mermeck;e zatoplł:( dolne gą organizacji siec' bibliotek zarów . t j 2 . 
d · . hł k' h' b tn' h tego Tu podczas powstania listo pa kondygnacje schronu. USIłowano no stałych J'ak i r' ch h • szyrue e noze, poruszane automa ZleCI c ops lC l ro o ICZyC . , - ć d ' b d ' t . u omyc, przy t· k 

· k k In 'd ł . dowego w roku 1831, gdy powstan_ "'7P0mpowa wo ę. 1 Z ll: ac aJem odpowiednio dobranym księgozbiorze YCZlUe przez oła napędowe, prze-
w WIe u sz o ~ .zna] . owa o. Sl~ cy wdarli się do pałacu Grodzień' n;cę schronu. US1ło:vama ok~załv Drugi kierunek _ uczelniany o· cinają dwa 'rzędy wschodzących 
p oza szkołą, a mskI pOZIom Wlelu ska posl:uguj ąc się prawem nietykal' s;ę bezskuteczne, gdyz wody me u_ be 'muje za adn'e' s kl ' k d- b ' . 
szkół powszechnych powodował ności swego pokoju (oświadczając, byw~ło. Istnieje . przypuszczenie. 7.e oś~atowyc~ w ' i:~yt~cja~~laOŚV:iar ura~ow. Dotychczas p:z.ery:vame 
zastraszający odsetek powrotnego że jest to pokój niewieści) , prze ch 0_ podzlemne ~ZęŚCI schr~~ są połą- ty dla dorosłych, na kursach w rzędow wschodząCYCh roslm I wy­
analfabetyzmu. Sanacyjny system wała ks. Konstantego, który dzięki cz?ne z pobllską rzeką PIl!Cą, z kJÓ szkołach średnich wyższych i i p rywanie chwastów między rzędami 
szk olny utrudniał dostęp do szkół temu nie wpadł w ręce powstańców. reJ automatycznle przedostaje sie o Z dalszych wV:'''''dó l' ta' odbywało się ręcznie 
Ś d . ' h' . h . Po powstaniu Joanna Grodz:leńska , schronu woda. J ... ~ W pre egen . 
re mc l wyzszyc dla meza- .. ~,," .. ' h bili·t 's . d dl' dOWiadUjemy się, ze mUSImy prze_ Po przeprowadzeniu wst"pnycb 

m ' . młod '. .. ki . . """"'uJąc re a owac wOJe z ra I OGNISKO NOWEJ KULTURY wartościować w oparciu uk .. 
ozneJ zlezy wleJs eJ 1 ro- we postępowanie wobec narodu pol N tl in!' ł ś h o na ową prób wynalazcy zademonstrowali 

botniczej, nie dopuszczał szero- skiego dobra spalskie • Księstwa a e m onej przesz o ci :sto_ metodę dialektycznego myślenia na' . 
kich mas ludowych do dóbr kul- Łowickiego zapisuje w t~stamencie rycznej Spały już wyraźnie skrysta sze podstawowe pojęcia ideologicz_ wynalazek dyrekCji cukrowni "Świ_ 
turalnych przyszłemu królowi polskiemu. Te_ lizowała się rola jej tera~nlejszości. ~e, na~kowe, estetyczne, moralne dnka", która zaakceptowała go i 

. . . . .. k Spała, zachowując atrakcyjny cha_ Itp. bIorąc za podstawę zasady t ił d I t k 
To zacofanie kultury i OŚWiaty staI!lent m~ został zreali~o,:"any Ja rakter pod względem turystyczno_ m~rks1zmu_leninlzmu przys ąp a o tOns ru cji WZQll'CO-

zwielokrotniła wojna i okupacja SObl'; tego zyczył~ Grodz:e~ska., Car krajoznawczym, stała się ośrodkiem Klasa robotniczo_chłopska musi wej maszyny; wprowadzono przy 
h ·t1 k Z ki f t rOSYJski który rruanował SIę krolem nowej twórczej myśl. Mieszczą się stać' ł t ł tym dalsz l . mianowicie 

l erows a. rę aszys ow- polskim' wykorzystuje zawarte w tu Państwowe Zakłady Szkolen'a .,SlętWóPe nym e.go s owa zna_ e u epszema. 
ski ch zbrodniarzy zginęły dzie- testame;"cie uprawnienia i obszary Społeczno_Gospodarczego oraz ośro_ ~z.:.n.ud 'f rcą noweJ k~ltury. ~u. system noży przeooać będzie nie 
sI' ątkl' t SI'ęC . l' t' s l ki .. ł ść ".lllly a" masom pracującym Ich dwa l t d b . Y Y na~czycle l, ys~ące pa s e przejmuJe na wasno. dek wypoczynkowy Funduszu Wcza własne książki, ich pieśń, ich sztu_ ,ecz cz ery rzę y urakow, 
profeso~ów, ZnISZCZO~O tySIące TAJE~~CA: SCH:~tONU sów Pracowniczych. kę, będące wyrazem nowej kształtu_ pOdcinając równocześnie chwasty, 
budynkow szkolnych 1 75 proc. Barbarzynski naJazd h :tlerowskich Tu z całej Polski Zjeżdżają pra_ jącej się rzeczywistości. wyrastające między rzędami bura-
książek w kraju. hord na Polskę .zI?ienia, charak~er cownicy, aby w nowych zmienio_ Wreszcie musi nastąpić koordyna ków. 

Tak' d' d . t t ł R d Spały. Piękna rmeJscowosć, połozo. nych warunkach sPołeczno_~osPO'1 cja prac kulturalno - oświatowych 
L d le z~d zldc wo zas a , zą na malowniczo nad rzeką Pilicą , za_ darczych zdobywać bądź pogłębiać w oparciu o najwyższy czynnik wła Cała maszyna, obliczana na na_ 

u 0v:y ro zonego ~anstw.a m~enia się w bazę :",ojenną, gdzi,; swoje wiadomo~c1. Tu się tworzy dzy państwowej jakim jest Główna pęd konny, ważyć będz:le około 
PolskIego, gdy przystąpIł do gl- rmały się zdecydowac losy przyszłeJ awangarda klasy pracującej, ktMa Komisja Kultury i Oświaty. (mak). 100 kg. 

Posłacie lek6w 
przyrzqdzanych Z surowc6w 

rołlinnych 

Prol. dr . .lon /IIuszq,;s'd 
Dziekan Wvdz. Farmaceulycznego U. L. 

14) palite jarzyny i owoce. łatwe do na_ 
bycia na rynku warzywnym. 

Starannie obmyte od piasku i 

W k ' k" k' d'·' ziemi jarzyny w ilości jakichś 200 Postać leku może mieć wybitny S O Z O W I. Ja s I ę O Z Y w 10 C g miażdży się w maszynce do mięsa 
nieraz wpływ na jego działanię. (korzenie można utrzeć na tarce 

Bardziej złożone postacie leku najlepiej aluminiowej), miazgę za~ 
przygoto"roją aptekarze, ale niektó b h d wija się w szmatkę i wyciska z niej 
re prostsze, zwłaszcza z ziół lub a y zac ować z rowie sok. Zależnie od rodzaju i soczy_ 
świeżych roślin, musirhy przyrzą_ stości możemy z 200 g surowca, o. 
dzać sami. Taką najprostszą posta_ . . trzymać 80 do 100 g soku. Sok taki 
cią, którą zazwyczaj musimy przy_ Do takich ziół należą : jemioła, nych l~b rozg?t0v.:anych i utartych I Jak tuż pOWIedziano wrżej, chcąc należy wypijać od razu o w ciśni 
rządzać sami są: napary i odwary krwawnik, p'!eprz wodny, tasznik kartofh; nlezm;erme ~ennym lekiem uniknąc różnych .lIia~~rzen przemia ciu, albowiem' priy dłuJzym Ystani~ 
z zi ół oraz świeżo wyciśnięte soki z (tobołki pastusze). domowym na wrzodZIanki i ropnla ny materii, P.oWlDnISmy na każde ciemnieje t daje strąty. Jeśli czy_ 
roślin. Odwary (Decoctum) - przyrzą_ ki jest miazga z upieczonej lub roz_ 10 g~amów Dll~sa,. ~yby lub jajek sty sok jest zbyt ostry lub gorzki 

Napar (Infusum) przyrządza się dza się z surowców twardych, któ_ gotowanej cebuli. Miazga na okła_ ~jad~c przynaJmmeJ 300 gramów (np. sok z czarnej rzodkwi), to moź 
tak jak herbatę, zalewając odpo_ rych składniki są odporne na wy_ dy odmiękczaj ące musi być gęsta. ~wielliych, soczystYCh po.karmów ro_ na go roZCieńczyć podwójną lub po_ 
wiednią porcję ziół wrzątkiem ! zo_ soką temperaturę· Starannie roz_ aby się nie wylewała ze szmatki. w slłnn~ch, Al~ trud.n0 Jest skłonić trójną !lośe!ą wody. 
stawiając na parze w ciągu 15 mI. drobniony surowiec zalewa się po. której się ją umieszcza, aby poło. człOWIeka me lubIącego jarzyn do . . 
nut. Następnie płyn się cedzi przez trzebną ilością z:lmnej lub gorącej żyć na bolące miejsce. Z wierzchu spożywania po kilkaset gramów N'ieprzYJ~mny ~pach nlekt6rych 
gęste sitko i wypija od razu lub wody, staw:a na ogniu i gotuje w należy położyć ceratkę lub papier dziennie sałaty, rzodkwi, mniszka sok~w t;I0zna znIWeczyĆ przez. do_ 
k ieliszkami w ciągu najbliższych ciągu 10 - 30 minut, uzupełniając pergaminowy i owinąć okład zwy_ lub marchwj. Ludz!e starsi o sla. dame ktlku kropel nalewki mIęto. 
kilku godzin. Napary przyrządza się wygotowaną wodę. Odwar odcedz"ł kłą (nie hydroskopijną) watą lub bym uzębieniu niechętnie jedzą na_ Wej lub esencji cytrynowej. 
z surowców aromatycznych, których się na gorąco przez si tko lub watę. flanelą , aby utrzymać ciepło. wet ogórki, jabłka lub gruszki, aL Takich świeżych soków roślin. 
n le można gotować . aby nie ulotn!_ Przy oziębieniu odwary częstokroć Kompresy kojące z ziół aroma_ bowiem trzeba je gryżć i miażdżyć nych nie można zastąpić sokami za_ 
ły s ię z nich olejki, a więc z ru_ mętnieją lub wydzielaj ą osad. Dla_ tycznych (macierzanki, szałwii . ru. w zębach. Ten sam efekt łatwo jed gęszcz~mymi przez wyparowanie, 
mianku, mięty . szałwii, tymianku, tego najlepiej wypijać je od razu po mianku nostrzyka, mięty) robi SIę nak osiągnąć. wypijając codziennie albOWIem wysoka temperatura nisz 
waleriany, pIołunu itp. Naparów przyrządzenIu , a w każdym razie w sposób następujący: 1 - 2 garś_ 2 - 3 slIiklaneczki świeżo wyciśnię. czy fermenty, witaminę C i K oraz 
n iE' należy przyrządzać na zapas na nie robić na zapas. cie ziela zalewa się podwójną na tego soku z tych roślin. Czasem swoiste związki koloidowe znajdu_ 
k ilka dni, albowiem w lecie łatwo Okład (Cataplasma) - odgrywa wagę ilością wrzątku , miesza się przy takich kuracjach zaleca Się jące s-!ę w żywej komórce roślin.. 
zakisają. a w ogóle przy dłuższym rolę środka ogrzewającego. a na_ dokładnie. zawija w szmatkę, kła_ rośliny specjalne, jak np. mniszek nej, 
staniu mętnieją i tracą smak. wet przegrzewającego (dJatermicz.. dzie na wyznaczone miejsce, pokry - przy chorobach wątroby, łopian Leczenie świeżymi sokami roślin 

Zimne wyciągi (Infusa fr!gide nego) lub odmiękczającego i kojące wa ceratką i starannie obw:ązuJe. - przy dokuczlIwych egzemach 1 nym! stosujemy w marcu. kwietni~ 
parata). N:ektóre roślit;y zawieraią go: Okłady pr.zeg.rzewające i od_ Swieże soki roślinne. (Suce! recen wysypkach ~kó~nych, krwawnik - po zimowym głodzie Witaminowym. 
składniki bardzo wrażhwe na wy. mlękczają~e robl SIę ~ l~ków. ślu_ tes p~anta!um) . - Jest to postać p:zy w:zodZle zołądka lub dwunast Kto jada mało jarzyn, pOWinien w 
soką temperaturę Takie zioła zale_ zowych, Jak np. siermema lmane.,leku mezmlerme cenna, gdy do co. mcy, bledrzeni.ec - przy katarach ciągu całego roku pamiętać o tynt 
warny zimną (h.ib zaledwIe letnią) I go, korzenia . żywoko.stu, ~śCi pra_ dzienne.i ~iety chorego . pr~gni~~y dróg oddechowych. . dodatku dietetycznym. Podobne 
prze<>otowaną wodą i pozostawiamy woślazu, naSlQn kOZIeradki, a na_I wprowil'l7.1Ć w w!ęk~?:ej IlOŚCI śWleze Przy ogólnych kuraCJach d :etety_/własności posiada sok z kwaszonej 
na kilka f;(odzin do wytrawienia się. wet z kaszy owsianej, otrąb pszen. jarzyny. owoce lub delikietetyczne. cznych stosujemy przeważnie pos. kapusty lub oi6rków. 
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Polskie wydanie ·" Manifestu Komunistycznego" 

Podobizna karty tytułowej polskiego 
wydanIa "Manifestu komunistycznego" 
,. 1888 r. (w Genewie). 

,Rok 1847" (pod tytułem) oznacza. 
tutaj czas powstania Manifestu. 

działacza SDKP:iL - A. Warskiego 
pt. "Burżuazja, proletaJ:'iat i komu­
nizm". Następne wydanie nakładem 
"Biblioteki Ludowej' - też w War­
szawie - ukazuje się w roku 1907. 
Dwa te wydania są pierwszymi Wy· 
daniami legalnYmi. 
Pr~ez następne dziesięć lat nie 

9potykamy nowych edycji .. Manife­
stu". Dopiero w roku 1917 ukazuje 
się on w Petersburgu jakO' wydaw­
nictwo polskiego Klubu Robotnicze­
go. 

W okresie dwudziestoletnim Dru­
giej Niepodległości .. Manifest" nie 
ukazał się w Polsce ani razu. Co 
więcej, był on w tym czasie uwa~a. 
ny przez władze sanacyjne za "lek-

turę wywrotową" i rozpowszechnia­
nie go kwalifikowało do więzienia. 
I znów więc losy .. Manifestu" są 
ilustracją położenia ruchu robotni­
czego w Polsce, jego dławienia przez 
~anację· 

Wszystkie trzy wydania .,Manife­
stu", jakle w tym czasie (1920, 1933 
i 1939 r.l ukazały się w języku pol­
skim, :zostały wydane w ZSRR. 

Dopiero w r. 1945 "Manifest" 
mógł być wydanym w Polsce. Od 
tego czasu ukazały Się cztery wyda­
nia .. Man:lfestu", z którYch jedno 
jubileuszowe z 1948 r. (Stulecie 
"Manifestu komunistycznego") sta. 
nowi piękną pozycję bibliofilską. 

Z. S, 

Synek, poruszany sznurkiem 
też sprawia kłopoty 

Spejbl i Hurwinek podbijajq I fortepianJe, ba, nawet śpiewać po­
świat. Bez przesady. Te dwie figur- trafi, z trudem daje sobie radę ze 
ki o 65 cm wysokości zdołały już w swą lat<>roślą. 
swych podróżach, niosących uśmiech Urocze konflilk ty między ojcem 

Polskie wydania .. Manifestu ko- pogody i radości, odwiedzić Paryż, i synem bawią każdą widowni ę. Za­
munistycznego" są pouczającą ilu- Wiedeń, Liege :i. Londyn, zyskując chwycają się tymi marione<Vkamó 
stracją do dziejów ruchu robotnicze- wszędZlie syomp.a1.ię i uznanie. dzieci a doroMi. 
gO' w Polsce. Każde z tych wydań Oj'czyzną ich jest Czechosłowacja. Spejbl I HurwLnek w otoczeniu 
posiada własną, odrębną wymowę, Ojcem - prof. Józe<f SkJupa. Arly- około siedemdzie&iątki równie prze­
charakteryzującą poszczególne eta. Sota NarodOlWY, człowiek, o którego zabawnych sylwetek z,jeżdżają wła­
py tegO ruchu. d:zliele genialny Obrazcaw wyraził snym autokarem na miesięczną wy 

, . 
PIESN O PRACY 

Z domostw zniesionych wojny pożogą, 
Z cegieł poległych w słonym popiele, 
W ogniu wydarzeń wieków odłogom 
Przywracasz tętno, czerstwość i zieleń. 

Po rusztowaniach, zapartych w gruzy, 
Dźwigasz wiązani~ najwyższym szczytom. 
Słońcem jednoczysZ naprzeciw burzom 
Warkot motorów z poszumem żyta. 

Z trosk naj gorętszych, co jak łzy pieką, 
Wiedziesz lud prosty wichrami tęsknot -
W twórczym wysiłku ponad plan, rekonł 
Pokój buduje chropawa ręka. 

Gdy słabym dolar trudności spiętrza 
Zjednocz działaczy, doświadcz upartych, 
Napierającym dniom uzewnętrznij 
Szczęście człowieka z niego wydarte. 

Z marzeń ciernistych łuną wystrzelaj. 
Niech świeci masom w drogi otwarte. 
Pieśnią tworzenia, pieśnią wesela 
Rozpalaj serca, jak rude marten. 

Chleb pachnie. Wzmagaj turkot traktorów. 
Od krwi ofiarnej ziemia dość grząska, 
Tężeje wola - być czynU wzorem -
Włókniarek Łodzi, górników Sląska. 

Głupie nadzieje krętaczy urwij 
Wrzawą radości z osiągnięć, zwycięstw. 
W huku kilofów, w turkocie turbin 
Narasta nowe swobodne życie. 

Przetocz glob ziemski na strony cztery 
Trudem powszednim. Koniec kameliom. 
Z naszych robotnic - ziemskich Hesperyd 
Proletariacki rodzi sie Helios. Władysław Strzelecki 

SCHERZA 

Po raz pierwszy .. Manilfest komu- się ostatnio w sławach, zawierają- tę do Polski. Po spektaklach w stoli­
nl:8ty<:7lIl.y" ukazał się w języku me- cych najwyższe umanie. cy (4-8 maja) wybierają się w wę­
miecltim w roku 1848, na parę tygo- Spejbl i Hurwinek - to para głów dr6wkę po gO'ścinnej zilemi polskdej 
dni. pr:z.ed wybuchem rewolucji luto- nych bohaterów czeclJ.esłowack1ego i mają zamiar odwd.edzić Poznań, 
wej w Paryżu, a po polsku w Lon_ Teatru MariO'netek pod dyrekcją Wybrzeże, Łódź, Wrocław, Zabirze, 
dynie, wkrótce po pierwszym wyda- prof. Józe<fa SkuJpy. Aby uzmysłowić KatOlWice, Kra:ków, skąd utrudzeni, 
niu niemieckim - jak podają Marks lepiej wzajemny stosunelk tych d'WU ale zadowo'leni 7l przyjęcia i z no­
i Engels w swej przedmowie do nle- postaci, można się powołać na - wych laurów, powrócą do swojej 
mieokiego wydania Manifestu z 1872 :z.nacznie mniej doskonałe - przy- ojczyzny. Najbardziej klasyczną formą mu- prężenie dla słuchacza 1'0 poważnej 
roku. kłady znane w Polsce, na tragicznIe Spejbl i Hurwinek prowadzą wła- zyki były (ta zas.ada obowiązuje :nre- części drugiej. W czasie później. 

Dotychczas nie udało się odszukać zmarłego (niestE!'1:y) Dudusia z kary- sny pamiętnik. ZBiPiskl w tej kronice sztą do dzdś) wIeloformatowe, czte- szym scherzo zatraciło charakter, 
egzemplarza tego wydania. Nie wie. ka>tur A. M. SwinarsJdego, lub na sukcesów poczyniH wdelcy znawcy: I"Oczęś.ciowe utw~ry,. zwane w.kom- zgodny z dosłownym tłumaczeniem 
my też, kto był tłumaczem. Nie tru- parę, która d:zliś od czasu dj) czasu i Gaston Ba1.ty, dyrektor teatru Pi- pozycJach, prz~dZlanyc~ na mstru ~e~o wyrazu. Kompozytorzy przy_ 
dno jednak wskazać na przYl>usz-/ wywoJJuje uśmiech na naszych twa- galle w Paryżu, i N. P. Ochłopkow. menty solowe Jak fortepIan, s.krzyp J~h tę nazwę jako pewne uog~lnie. 
czalne ośrodki, z których wyszła fru.- rzach, na ojca i syna z rysunkÓIW Sądzrl'my, że równie miłe papie i sy- ce, wiolonczela, - sonatami i ich n,e dla - nieraz bardzo śmIałych 
cjatywa polskiego wydania "Mani- Gwidona Mitklaszewskiego. Papa nO'wi będą notatJ1d, uczynione spraco- odpowiedniki w muzyce symfonicz- P?mysłów m.u~ycznych . Zdobyło so. 
festu komunistycznego". , Sipejbl ma moc kłopotów i zmar- waną ręką górnika, wł6lkniarza nej - symfonie. ble ono rówmez prawo samodzielności 

Lata 1847 i 1848 - to w historU! tw.ień :z.e SWYm synkiem Hurwin- i stoczniowca polskiego. Konstrukcja symfonii była zazwy- Chopin napisał cz~er~ scherza. U. 
polskiego ruchu rewolucyjnego 0- ' k4em. Roztropniaczelk Hurw1nek po- ~:; czaj: jednolita, schematyczna. Skła_ twory te, !lrzyporru~aJące stylem 
kres żywej działalnOŚCi emigracyj- trafu jeMzić na hulajnodze grać na Organizacją pebytu teatru w Pol- dała !Mę ona z c~terech części. Pierw ballady, maJą w sobIe więcej swo. 
nych ośrodków postępowych, z któ- ksylofonie i na skrzypcach, ale sce zajmuje się jednający sobie za sza z nich wykonywana była w tern b?dy, nie są s~rępowan9 obowiąz. 
rych przede wszystkim organizacja przede wszystkim ma s,pecjalny ta- swą sprawność coraz większe uzna- pie szybkim. zwanym allegro, dru- kiem .roz~nuwarua przed. słuchaczem 
chłopów-żołnierzy w Portsmouth, lent: na każdym kroIku wprowadza nie całego s.połeczeństwa "Artos" ga w tępie powolnym (adagIo lub opowleśC',. ScI:erza <?hopma są to u_ 
tzw ... Gromada Grudziąż" i g~~YI ojca w takie zakłopotanie, że choć I (Społeczna Organizacja Imprez Art y- andante), trzecia miała formę kla- ~v.:0ry , s~ładające SIę z ~rzech czę-
zbliżone do Lelewela były bhslne papl'! .ie ~t również w irtuozem gry na stycznych). (m) sycznego tańca, menueta i wreszcie Sel, z ktorych środkowlI; Jest !lowoJ. 
tych kręgów myśli postępowej w czwarta zwała się finałem. Pod b na, a pierwsza J ostat~18 maJą cha_ 
których działali twórcy "Manife~tu"'1 i schemat obowiązywał w sona~a~:' rak ter szybId, energIczny, nieraz 

Drugie wydanie "Manifestu" w •• Ten stan rzeczy utrzymywał się wybuchowy. " 
języku polskim wySzło 45 lat pó- .•. . przez lcilka wieków i z niewiełkim' Scherzo h-moll, w pIerwSZej czę-
żnlej w r. 1883 w Genewie spod pió- •.• . zmianami przetrwał do dnia dzi~ ści nos; :vszystk~e pierwiastki bu.n: 
ra Witolda Piekarskiego. W Gene- siejszego. Zmiany, o których wspo_ tu. Jeślt przyjmie~y ~~jbardzleJ 
wie grupowała się w tym czasie mmamy, polegają przede wszyst_ prawdopodobną wersJę, IZ scherzo 
młodzież. z której wyszli przywódCY kim na tym, że w pewnej epoce kło to p0',Vstało w tym ~amym ~zasle, 
Wielkiego Proletariatu. Drugie więc potem kompozytorów stała się trze co Etruda RewolucYJnIl;, a WIęC w 
wydanie Manifestu było wyrazem cia część symfonii - menuet. Było roku 1831 po otrzymam u ',Vladomo-
potrzeb tych tendencji rewolucyj- to dosyć uciążliwe zobowiązanie wo ści o u~adk.u 'Yarszawy, źrodło .bun_ 
nych, które znajdowały swe formy bec historii. Menuet zaczął s:ę prze_ tu stan:e s~ę. jasne. ~rzemaWla za 
działania w organizacjach robotni- żywać, a z drugiej strony ściśle ty~ rówmez fakt, IŻ środkowa 
czych. sprecyzowana forma tańca dawała częsć tego scherza, będąca parafra-

Trzecie wydanie ukazało się w ro- niewielkie możliwości Inwencji, ha_ zą pop':Ilarnej ',V .. Polsce . kolendy 
ku 1892. Okres, jaki upłynął między mo wała oryg!nalność. Pierwszym, .. Lul~J_ze, Jezumu , jest !llerwszym 
nim a wydaniem poprzednim, był który przeciwstawił się temu sche- przejawel!l tęsknoty ~hoplna za kra 
niezwykle ważny w ruchu robotni- matowi, był Ludwik van Beethoven Jem rodzmnYI?, przejawem, zan,oto. 
czym, zainicjowanym przez Wielki k~óry usunął w kilku swoich symfo_ wanym właśme w okresie Bo~ego 
Proletariat; przypada na ten cza!! mach menuet, a na jego miejsce Narodzen!a, które Chopin spędZIł w 
działalność II Proletariatu, Związku wstawił część, która nazywa się StuttgarC'~. 
Robotników Polskich, wreszcie scherzem. Scherza Chopina odznaczają się 
utworzenie PPS. W przedmowie de Scherzo maczy dosłownie po włe pełną doskenałości techniką kompo-
tego wydania znajdujemy słowa En~ sku: żart. Miała wIęc te być część \ zytorską i znalazły poważne uzma-
gelsa, które obok trafnego ujęcla .. Artyści" z zespołu prof. Skupy żartobliwa, lekka, stanowiąca od_ nie na całym świecie. Cm) 
znaczenia .. Manifestu", stanowi też --------------------.----------------------------______________ _ 
komentarz do sytuaCji ruchu robot­
niczego w Polsce: 

..... Manifest w ostatni>ch czasach WYDANIE NARODOWE DZIEŁ ADAMA MICKIEWICZA 
stał się do pewnego stopnia spraw- Ukazały się wreszcie długo wycze­
dzianem rozwoju wielkiego przemy- kiwane cztery pierwsze tomy Wyda­
slu na kontynencie eurooejskim. W nia NaJ:'odowego Dzieł Adama Mi­
miarę tego, jak w danym kraju c'kiewicza. PrzYllQmnijmy, że wyda­
wzrasta wielki przemysł - wśród nia tego dokonano na podstawie spe­
robotników tego kraju wzmaga się cjalnej Uchwały powziętej na 7 po­
pragnienie wyjaśnienia sobie swego s'iedzeniu Krajowej Rady Narodowej 
stanowiska jako klasy robotniczej w w dniu 5 maja 1945 roku, "Krajowa 
stosunku do klas posiadając""" sze- Rada Narodowa - brzmi tekst tej 
rzy się wśród nich ruch socjalistycz- Udhtwały - przejmując ni.erz:realizo­
ny i rośnie popyt na "Manifest". waną inicja,tywę Sejmu Ustawodaw-

Z potrzeb potężniejącego ruchu czegO' z 1920 roiku w sprawie xbio­
robotniczego wyłonU~. się konie~.- rowego wydan:la dziel Adama Mi­
ność ~alszyc~ edycJ~ .. Manifestu ,; ckiewicza, w Ipełni doceniając wielką 
UkaZUJ.ą się J;)lerw~z~ Jego .. le~~~ne I"O'lę twórczej myśli wielkiego poety 
wydama, mlanOWIC'le w GahcJI w polskiego i słowiańskiego dla kUlltu-
1903 i 1908 roku. Obydwa te wyda- ry narodowej w Odrodzonej Polsce 
~:'- ukazaly się w formie interpela- postanawtia pod Wysokim ProŁekto­
CJI posła ?r~ El~enbogena i towa- ratem Prezydenta Krajowej Rady 
rzyszy, wmeSlOne) d~ prezesa ra~y Narodowej, Bolesława Bieruta, zrea­
ministr?~ 12 marca. 903 r . w Izbl.e Uzować to pomniJkowe wydawnictJwa 
Poselskie] w odpoWIedzi. na ~,onfi- pod nazwą Wydanie Narodowe Dzieł 
ska tę egzemplarzy "Maruf~stu. do- Adama Mickiewicza aby dostarczyć 
konaną przez władze austnackle. ' 

Poseł Ellenbogen w swej interpe- całemu 9pOłec:z.eństwu autentycz-
1 .. przytoczył pełny tekst ,Manl- nych tekstów poety we ,:"zorowym 
fac~l " ' O'pracowaniu lcrytycznym I typ ogra-
es u . fic nym" Wydania te były legalne w tym z . 
sen~ie że rozchodziły się jako inter. Rea1dzację Wydania Narodowego 
pelacj~ poselskie, nie zaś jako wy- Dzieł Adama Mickiewicza na mocy 
dania kSięgarskie. uchwały Krajowej Rady Na,rodowej 

Rewolucyjna działalność Socjal - podjęło Ministerstwo Kultury i Sztu 
Demokraci! Królestwa Pol sld ego \ ki, które z kolei wykonanie tej rea­
Litwy, ktÓra przejęła na siebie dzie. lizacji powtierzyło Spółdzielni Wy­
dzlctwo Wielkiego Proletariatu i dawniczo-Oświatowej "Czyte1nik". 
konse~entnie. przewodziła klasie Krytycznym epracowaniem tek-
robotnIczej w Jej walce klas0',V~l , stów M'cki . • kich j ł i 
znalazła też swój wyraz w dziedzmle . I ew:czows z.a ą 8 ę 
wydawniczej, SDKPiL przygotowała specJalny. KomI1.e1. RedakCYjny pod 
dalsze edycje .. Manifestu" . W 1905 przewodmctwem prof. Leona Pło­
r. ukazuje się "Manifest" w War- szewskiego. 
łzawie, nakładem .,Blbl iolpki Naro. Całość dzieł poetyclklch w czterech 
dowej" 1 w tłumaczeniu wybitnego tomach jest rz.eczywiście wzorowo 0-

pracowana krytycznie i wydana w 
pięknej szacie ty:pograficznej, przy 
czym każdy tom posiada osobną po­
dobiznę poety i oprawny jest w pół­
sztywną O'kładkę. 

Tom I zawiera .. Wiersze", których 
teks.ty opracował Wacław Borowy, a 
dodatkiem krytycznym zaopatrzył 
Leon Płoszewski. Otwiera ten tom 
niedługa, lecz bardzo bogata w treść 
przedmowa Juliana Przybosia na te­
mat znaczenia i doniosłości w dzie­
jach kultury polskiej poezji Adama 
Mickiewicza. Na tom ten składają 
się: "Ballady i romanse", .. Wiersze 
różne z lat 1818-1825", "Sonety", 
.. Sonety Krymskie", "W1ersze różne 
z lat 1826-1855", następnie utwory 
ogłoszone dopiero po śmierci poety 
i wreszcie "Uzupełnienie" w postaci 
w ierszy i improwizacji przypisywa­
nych poecie. W dodatku krytycznym 
do tego tomu została wyjaśniona za­
sada wydania utworów poetyckich 
Mickiewicza, następnie podane uwa­
gi o tekstach i objaśnieni a wydawcy. 

Tom II zawiera .. Powieści poety­
okie". a więc "Grażynę", .. Konrada" 
1 przekład byronowskiego .. G i.aura" 
W "Uzupełnieniu" zaś wajdujemy 
młodmeńcze próby epickie MickieWI­
cza, jak przekład pi eśni p i ątej "Dzie. 
wicy z Orleanu" Woltera , jak naśla­
dowanie z tegoż Woltera pt, "Pani 
Aniela" i "MieSZlko, ksi ążę Nowo­
gródka", jak wreszcie żartobldwe 
"poemko we czterech p ieśniach" pt. 
.. Kartofla". Tekst tych utworów oraz 
uwagi o tekstach opracował Leon 
Płoszew~k i, a obj n śn i€'ni a do poszcze­
gÓlnych utworów prof. Konrad 
Górski 

Tom III zawiera "Utwory drama­
tyczne", na które składają się: wszy­
stkie części "DlJiad6w" ułożone w 
porządku logicznym, a więc .. Upiór", 
..Dziady część II" , ,Dziady część IV", 
.. Dziady Widowisko część I", "Dzia­
dów część III" d "DziadÓIW część III 
Ustęp". Następnie przekłady frag­
mentów z tragedii Szyl1era ,Don Car. 
los" i tragedii Szekspira .. Romeo 
I Julia" Także mickiewiczowski prze 
kład na polski fragmentu własnego 
dramatu napisanego po francusku pt. 
"Jasiński". Dalej następują diwa frag­
menty dramatów, napisanych przez 
Mickiewicza po francuslku, w prze­
kładzie pOllskim Artura Górskiego: 
.. Konfederaci Barscy" i "Jakub Ja~ 
siński czyli Dwie PolsIki". W .. Uzu­
pełnieniu" znajdujemy "Dodatek do 
.. Cwibaka". Uwagi o teikstach i obja­
śnienia wydawcy opracował prof. 
Stanisław Pigoń. 

W xwiązku z tym tomem nasuwa 
mi się uwaga, że obok przekład6w 
tekstów franc~uskich należałoby poda 
wać również w zbiorowych edycjach 
Mickiewicza same teksty francuskie , 
Jak to uczyniono w przedwojennym 
Wydaniu Sejmowym Dzieł Wszy­
stkich, aby czytelnilk miał możność 
przekonać się o artystyc~nej fran­
cuszczyźnie M:ckiewicza. 

Tom IV zawiera "Pana Tadeusza". 
W tomie tym prócz poprawnego i w 
miarę uwspółcześnionego zwła&zcza 
w pisowni tekstu arcydzieła epickie­
go Mickiewicza, mamy ebszerne uwa 
gi o tekście podane przez Leona Pło­
szewskiego i szczegółowe, wyczerpu­
jące objaśnienia , opracowane przez 
prof. Juliana KrzyżanOWSkiego. Telkst 

.. Pana Tadeusza" w tym tomie jest 
tekstem powtórzonym z IV tomu 
Wydania Sejmowego Dz,ieł Wszyst­
kich Adama Mickiewicza z roku 
1934 i ustalonym krytycznie przez 
prof. Wilhelma Bruchnalskiego i 
prof. Stanisława Pigonia Tekst ten, 
jak dotąd jest najbardziej popraw· 
ny. 

Na osobną wzmiankę zasługują 
dodane na końcu każdego tomu 
.. OgÓlne wskazówki bibliograficzne", 
w których mamy wyszczególnione 
najważniejsze pozycje naukowe o 
każdym z dzieł Mickiewicza. 

Wypada także z .,Zasad wydania 
utworów poetyckich Mickiewicza" 
przytoczyć następujące zdania: "Mi_ 
nisterstwo Kultury i Sztuki zwołało 
konferenCję, na której określono cha 
rakter Narodowego Wydania Dzieł 
Adama Mickiewicza i jego stosunek 
do tzw. Wydania Sejmowego. Wyda­
nie Sejmowe Dzieł Wszystkich MI. 
clkiewicza, przerwane wskutek wy­
buchu wojny, było wydaniem z ob. 
szernym aparatem naukowym. Na 
wymienionej konferenCji ustalono, 
że Wydanie Narodowe ma być rów­
nież 'pełne i krytyczne, ale tak opra­
cowane, aby uprzystępnić dzieła 
wielkiego poety naj szerszym rzeszom 
czytelniczym". 
Cały dorobek twórczy Mickiewicza 

ukaże się w 15 tomach, podzielonych 
na cztery serie. Obecnie ukazała się 
seria pierwsza, zawierająca wszy­
stkie utwory poetyckie Mickiewieza 
w poprawnym, krytyczn~e przez na­
ukowców ustalonym telkście. 

MARIAN PIECHAL 
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Ze świata kobiet 

c BLUZKA W GROSZKI , 

pod l'edakc;ą K. Makal'czyka 
Są pozycje po prostu "przymu­

sowe" w damskiej garderobie. Na-

POZYCJA Nr 25 

Białe: Tarrasch. 

Wieża w kierunku pionowym bro 
.l1i od mata na punkcie c5. Hetman 
czarny w linii poziomej uniemożli­
wia szach na b7, który zepchnąłby 
króla na skraj szachownicy, gdzie 
jedna z wież zamatuje na otwartej 
linii a. Linie obrony przecinają się 
w punkcie c7. Wystarczy zająć ten 
punkt gońcem , aby pomieszać szyki 
obronne przeciwnika. Zwłaszcza. że 
goniec broni piona a5, a więc po_ 
wstaje groźba mata w jednym po­
sunięciu na przesłoniętym punkcie 
b7. 

1. Gc7!!! H X c7. 
Gdyby wieża zajęła tragiczny wę­

zeł Obronny, białe zamatowałyby w 
dwóch posunięciach: 2. Hb7! i na­
stępnie jeden z wymienionych na 
wstępie matów. Teraz zaś hetman 
przeciął wieży dostęp do pOla c5 i 
białe odciągają hetmana. 

2. W X c5!! H X c5 
3. Hb7 + K X a5 
4. Wal mat. 
Białe wygrały piękną i efektow_ 

ną kombinacją. Wykrycie mecha­
nizmu tego świetnego pomysłu (wy­
zyskanie punktu przecięcia linii o­
brony) pozwala nam zautomatyzo­
wać niejako fantazję i włączyć do 
repertuaru naszej rutyny nowy cie­
kawy chwyt. 

POZYCJA Nr 26 

. ~ . ~ 
- ~ ~ •• -~ Q z~ ~ ~ 

U "~ •• ~gi. M • _. 

b ARTYKUŁ BOTWINNIKA leży do nich bezsprzecznie bluzka 
Lecz pion 6 spełnia i dodatnie w groszki. Pra~tyczniejsza, niż 
funkcje: 1) jest tylną strażą dla sto 
jącego przed nim piona, przesłania W norze 3 miesięcznika "Szach- biała, bo mniej się brudzi, nada­
jąc go od ataku wieży: 2) jest maty" (Moskwa, marzec 1949) uka- jąca się do wielu spódniczek, 
strażą boczną przeciw związaniu zała się jak zwykle "stronica cham- uniwersalna, jeśli chodzi o zasto­
poziomemu na krótkim odcinku piona świata". Jest to nie jedna, a sowanie, oddaje nam wielkie 
(kontrola punktu c7). 5 stron dużego formatu o Alechinie, usługi. 

Pierwszy wzgląd umożlirwia p:ięk- o rosyjskiej szkole szachowej, o Na model dziś zamieszczony 
ny ruch. przygotowaniu do turnieju, o Las- (krótki rękawek i wiązanie pod 

2. Wd6!! Wc2. kerze i Capablance, o pozycjach, w . 
Groziło po prostu król c7 i prze- których IlIie oboWliązują zwykłe pro- sZYJą) wystarcza 1 i pół m. Nie 

słona na c6, a wieża jest nietykal- porcje wartośCi figur wreszcie parę należy zapominać, że niemo dna 
na wobec 3. KcB, Wc2 4. KdB. słów o samym BotWlinni.ku i innych Za kró~ka .sukienka może "prz~ 

3. Wc6!! współczesnych mistrzach radziec- kształcIĆ SIę" w śliczną bluzkę, a 
Białe wykorzystują motyw drugi. kich. Mamy nadzieję, że "Szachy" z resztek możemy sprokurować 
3... W X c6. I zamieszczą streszczenie tego 8Lt'Cy-1 modną kokardę do kapelusza i 
4. Ka7 i białe wygrały. ciekawego artykułu. szalik. 

ROZRYWKI UMYSŁOWE 
POD REDAKCJĄ WŁ. LUBNAARA I R. MI.\ŁKOWSKIEGO 

l. Kombinatka 
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Łazienkom w wiosenny crr.as 

l. Lubiłem zawsze raIŁ w politykę 

I wiem, kto to Drugi i Truman, 
Nigdy nie byłem w handlu 

laikiem -
Dziś trzeci ten - wierzcie mi -

umarł. 
Co to za Stkóra - CZJWarty czy 

chrom? 
Dziś nie odróżnię Piąta, kokos? 
Włókno palmowe? A niech je 

grom! 
Wiosna! Ja czuję dziś jak młokos! 

II. Listy, rachunki raz bym sprzed 
OCz.u! 

O Tobie, Warszawo, bym marzył! 
I most bym z Drugiej .. myślą 

przeskoczył, 

ily z moją dziewczyną dziś 
gwarzyć. 

... oto idę do Trzech Łazienek, 
Tu gdzie każdy czwór mi 

znajomy, 
SIadem Pią.tej - jej wiotkim 

cieniem ... 
- Widzę zakątek zielony-

2. Biała krzyżówka 
.-..,...-.1_,,",,<" __ 

Wyrazy wpisuje się prawo i lewo­
skośnie, wszysfu.ie są sześcioliterowe 
i mają ostatnią literę wspólną. 

Karol Szpalski 

OKIENKO 

Znaczenie wyrazów pra.wosko­
śnych: 1. Dowód asekuracyjny towa­
rzystwa ubezpieczeniowego. 2. Pie­
niąd~ europejski. 3. Pus-tynie skali­
ste na Saharze. 4. Gorliwiec, zapale­
niec. 5. Lichy UJtwór lrirteracGd. 6. 
Kwit celny. 7. Sak,iewka, mieszek. B. 
Gwiazda mglista opadająca. 9. Do­
minium brytyjskie. 10. Umieszczenie 
Iljp. pieniędzy. 11. Imię żeńs1cie zdrob 
ruale. 12. Gatunek śliwki. Znaczenie 
wyrazów 'lewoskośnych: 1. Udziele­
nie wskazówki lub pomocy. 2. Stra­
towana, podziurawiona n,p. :ciemia. 
3. Imię reńskie. 4. In.: wspomaga. 5. 
Rodzaj wekslu. 6. Namiastka guta­
perki. 7. Bieliźniarka. B. Głowa ka­
rpelusza. damskiego. 9. Reformator'ka 
zakonu lclaryS€k. 10. Owoba choin­
kowa. 11. Pieniąd~ zdawkowy. 12. 
Wzorzysta tkanina jedwabna, kilJim. 

"Mata", Warszawa 

Za rozwiązanie wszystkich poWY/l.­
szych zadań przeznaczamy 3 warto­
ściowe książki do roZ'losowania. Mię .. 
dzy tych uczestników, którzy nadeślą 
tylko jedno bez.błędne rozwiązanie, 
rozlosujemy dodatkowo 2 nagrody 
pocieszenia. Rozwiązania nadsyłać 
można w terminie dwutygodniowym 
pod adresem: Spółdz. Wyd.-Ośw . 
"Czytelnik", Łódź 1, Piotrkowska 96, 
pok. 354, Dział Rozrywelk Umysł . 

Roz.w1.ąza.nie zadań z. dn. 3.4. rb. 

Po naj dłuższym "życiu" bluzki 
w groszki zawsze można jeszcze z 
niej zrobić letni krawat dla męża. 

(an) 

K wiały, kwiaty .•• 

Jedną z najmilszych, a wiosną i 
latem naj tańszych dekoracji miesz­
kania są kwiaty. Cały POkflj zmie. 
nia od razu swe "oblicze", gdy usta­
wimy wazon z czymś kolorowym. 
kwitnącym i pachnącym. 

I ą _ _ "_1_ fil B Dopełnić liczby w podanym kwa-

, • _ _ ~~a~i;. ~~s~J ~~a:=~i~f01~~:= 

Jest okienko w urzędzie, 
Dobra rzecz dla człowieka, 
Który siedzi za oknem, 

l. MagiC'ma c1ąg6wka: "Kto jak 
słońce zagasa-wstani.e jako słońce". 
Wyrazy pomocni.cze: A. Kort, Abo. 
ar, jaka, arba, osioł, kto, on, koń 
(wspak), creek, szyła, orgia, Ada, sto, 
as, kwak, USU, Tua, Aa, NN, psiak, 
E. S., oj, la, amok, br, oer, sadło, goi, 
eń, Ra, cale. B. K1fa, ora, ara, sok, 
o, noc, E.K., zło, gad, sos, wkuta" 
ansa, Eol, boa · (wspak), orał, miń, 
ale. C. Ot, bajJm, koił, toń, kresy, 
aria, atak, Assuan, pilk, Sjam, kres, 
do, o, er, ca. 2. Kalambur: Suszka 
(sus z "k"). 

Kwiaty jednak jakkolwiek miłe j 

dekoracyjne "same przez się" 'l.y­
Skują znacznie dzięki pomysłowemu 
i umiejętnemu rozłożeni.u i rozsta­
wieniu. Kwiaty o długich łodylkach 
najlepiej wyglądają w wazonach wy 
sokich a wąskich. Oczywiście trze_ 
ba je wówczas postaWiĆ na widocz­
nym miejscu. Kwiaty drobne, np. 
niezapominajki układ'lmy w naczy­
niach płaskich. 'Iet 'W~ • • -:' rowych ukrytych w wierszu wpisać a • • • ~, poziomo parami w kwadrat. Zazna-

_ _ _ ~~~ąSi:;ę ż~ f;~~ ~i~~c:1f:ezrÓ':l:~!= 
'-----..;.---------róu, kawy zaś wyraz z piątki z in­

Białe: Duras. 

1. Wd4+ Ke7 
Duras nie mógł zastosować zna­

nego sposobu wygrania tj. wyjścia 
królem orzez c7 na b6 i formowa­
nia słynnego mostu pomiędzy kró­
lem i wieżą, która wreszcie prze­
słoniłaby czarnym linię b, gdyz 
własny pion odbiera króloWi pole. 

Piesek fakira 

nych liter. W ten sposób każda lite­
ra otrzymuje dwa odpowiadające je·j 
numery. Kluczem szyfru są sumy 
numerów poszczególnych liter (nie­
które sumy są jednakowe!). Odczyta­
ny urywek należy uzupełnić trzema 
sześcioliterowymi słowami-anagra­
mami w miejsce kropek. 

"ESSE" Saborów 

Poranna 
dozorcy 

toaleta 
ZOO 

-
_ On nie może odzwyczaić się I 

od wskakiwania na moje łóżko. 

Z biblioteczki "oltu .... 

"KryminałU 
Dodaaa ... nadzwyczajny! .. 
Panowie i pamię! .. 
Trzy trupy w klozecie 
plus nieboszczyk w wannie! .. 
Sherlock Pinkertowicz 
Winowajców ściga 

Anonim. Morfina 
Porwanie. Intryga. 
W reszcie gdy nadeszła 
już triumfu pora 
zamknęli przestępców. 
Czemu nie autora? 

P ANORAM.A 19 (91) - .. 

I Powieśt z "pieprzykiem" 
Przede wszystkim - on i ona 
Szal ... Zakropkowana strona, 
Byk drukarski. Cudza żona ... 
Kropka. Powieść jest skończona. 

Romans w odcinkach 
"Kocham Cię! - Niech serce twe 
Uczucia nie poskąpi .. !' 
Co mu odrzekła, któż to wie, 
bo "dalszy oiąg nastąpi" . 

ST. BOROWKIN. 

Gdy przed oknem ktoś czeka. 

Cicho kładę podanie, 
By nie zbudzić człowieka, 
Papier lekko szeleści, 
A ja nic. Tylko czekam. 

Wreszcie zbudził się. Spojrzał. 
(A tu upał i spieka) 
Rzucił okiem na papier, 
A ja nic. Tylko czekam. 

Wyjął z biurka bułeczkę, 
Potem napił się mleka, 
Kontemplacja zupełna, 
A ja nic. Tylko czekam. 

Ja się patrzę na niego. 
A on nic. Tylko czeka. 
Gdy dwóch czeka - czekanie 
Denerwuje człowieka. 

Podniósł głowę i mruknął: 
- Nie udawaj pan Greka! 
Załączników nie widzę ... 
Na co panie, pan czeka? 

Gest wykonał palcami... 
Zrozumiałem. Nie zwlekam. 
"Załączniki" wręczyłem -
I już chwili nie czekam. 

A po roku urzędnik 
W sposób prosty i gładki 
Wywędrował wbrew woli 
Zza okienka - za kratki. 

O wierszyku! Morałem 
Swoim wszystkich urzekasz: 
Nie daj czekać klientowi, 
Bo się biedy doczekasz. 

Za roz,wiąza.n1a wsz,ystkieh zadań 
nagrody wYlosowali: 

1) Wecer Rudolf, Szczecin, Orląt 
nr 14/26; 2) Dzierżyński Józef, Łódź, 
Żeromskiego 25 /11; 3) D1Jikiewicz Ta­
deusz, Chrzanów, Sienkiewicza 6. 
Nagrody pocieszenia wylosowali: 1) 
BY'kowski Kazimierz, Łódź, Brzeska 
nr 29; 2) ŁuJkaszewicz Aldona, Pa­
bianice, Warszawska 121. 

Pamiętajmy też ,że kwiaty i wa­
zon nie mogą "kłócić się" ze sobą. 
Kaczeńce w kryształowym wazoni.e 
wyglądają mniej więcej tak jak kre­
tonowa sukienka w zestawieniu z 
wieczorowym kapeluszem, natomiast 
te same kaczeńce w glinianym 
dzbanku nabierają wlaściweg'J wy­
razu. Bardzo dekoraCYJne są narcy. 
zy w wazonach z koh>roweg~ kry­
ształu lub porcelany. 

Z każdym dniem kwiaty stają się 
tańsze. Ozdabiajmy wi.ęc nimi jak 
najwięcej mieszkania. Nakład pracy 
będzie równie niewielki jak kosz­
ty - efekt pierwszoizędny. 

NEL. 

kącik lilotelistqcznq 
Z okazji setnej rocznicy urodzin 

znanego pisarza Aleksandra L. Kiel 
landa (1849-1906), w dniu jutrzej_ 
szym ukaże się w Norwegii speCjał 
na seria okolicznościowa z podobiz_ 
ną pisarza, składająca s:ę z 3 war_ 
tości: 24 (czerwony), 40 (niebieSki) 
i 80 arów (brązowy). ROWliar 21,1 x 
27,3 mm, ząbkowanie 13, nakład 4,2 
i 1 milionów. Znaczek, według foto_ 
grafi~ wykonanej przez E. Hohlen_ 
berga z Kopenhagi, drukowały ro_ 
tograwiurą zakłady Emil Moestue 
A. S. w Oslo. Papier bez znaków 
wodnych, arkusze po 100 t;ztuk 

• ** 
Po jutrze ukaże się w sprzedaży 

(do obiegu wejdzie dopiero w s{)bo_ 
tę) nowy okolicznościowy znaczej 
austriackI, wydany z okazji pierw_ 
szej rocznicy działalności w Austrii 

organizacji UNICEF (United Nations International Children's Emergen_ 
cy Fund): 1 szyling (niebieSkozielony). Na znaczku widzimy na tle 
globu ziemskiego. symbolizującego ONZ, ptaka, niosącego w dziobie po_ 
moc klęczącemu i wyciągającemu w górę ramiona uczniowi austriack;e_ 
mu. Znaczek rysował prof Josef Seger. Rozmiar obrazu 25,Bx34,5, ząb­
kowanie 13314:141/4. 

* ** 
Dnia 22 maja, z okazji II (VIII) Kongresu Związków Zawodowych, 

wyjdz:'e pierwszy w tym roku polski znaczek okoliCMlościowy. 
(w. J. o.) 

) 


